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„Prawo niemieckie zostało cofnięte o cały wiek4

K onsulat n iem iecki w A m sterdam ie strzeżony  p rzez  policję.
Paryż. 11. 1. PAT. Z Amsterdamu donoszą, że 

nieoczekiwane stracenie van der Lubbego wywo­
łało w całej Holandjl deprymujące wrażenie. Ro­
dzina skazańca dowiedziała się o egzekucji post 
factum od jednego z dziennikarzy.

O ułaskawienie van der Lubbego bezskutecznie 
zabiegał rząd holenderski. Profesor uniwersytetu 
amsterdamskiego de Jongb, który żywo intereso 
wał się losem van der Lubbego oświadczył, że 
prawo niemieckie przez dokonanie egzekucji na 
van der Lubbem

zostało cofnięte wstecz o cały wiek.

W przewidywaniu wrogich manifestacyj, policja 
amsterdamska ustawiła posterunki przed gma­
chem konsulatu niemieckiego i holenderskim „Do 
nem  Brunatnym", który jest ogniskiem holender 
skiego ruchu narodowo-socjalistycznego.

Zwłoki — do dyspozycji rodziny  
Berlin. 11. 1. PAT. Zwłoki straconego wczoraj 

van der Lubbego złożono w prosektorjum bp- 
skiem do dyspozycji rodziny. Dotychczas niewia­
domo, czy krewnj van der Lubbego zechcą prze­
wieźć jego ciało do Holandji.

C zy Roosevelt w ystąpi 
w  obronie Ż y d ó w  niemieckich?

Rezo^cja sen. tydningsa w senacie amerykańskim
Rezolucja prosi jednocześnie prezydenta, aby wy 

rnzil nądzieję narodu amerykańskiego, że Niemcy 
jaknajrych!ej zmienią swe nastawienie antyżydow­
skie i przywrócą Żydom pełne prawa obywatelskie.

Rezolucja podkreśla, też że rząd amerykański 
i inne rządy w podobnych sytuacjach dziewięcio- 
krotnie interweniowały w okresie od r. 1840 do ro­
ku 1919. .

Nowy Jork, 11. 1. (ŻATj, Senator .Miliard Tyd- 
stjags z Maryland zgłosił na ostatniCm posiedzeniu 
Senatu amerykańskiego rezolucję, w której prezy 
dent Rooserelt proszony jest o przedłożenie rzą­
dowi niemieckiemu oświadczenia o głębokich u- 
czu ciach zdumienia i bólu jakie budzi w narodzie 
amerykańskim prześladowanie Żydów w Niem­
czech. i

Udaremniony „marsz na Wiedeń"
Burzliwe ekscesy hitlerowskie w Austrii

Wiedeń. 11. 1. PAT. W obozach pracy w Sty- 
rji, Karyntji, Burgenlaodzie 5 Dolnej Anstrji w y­
buchły, prawdopodobnie z polecenia centrali na- 
rodowo-socjali styczne], zamieszki i ekscesy u- 
czestników obozów.

W obozie pracy w Strem w Burgenlandzie mani 
festanci zniszczyli urządzenia obozu i zarwawszy 
okolicznych kupców na 12.000 szylingów udali się 
pochodem w liczbie stukilkudziesięciu osób ku 
granicy węgierskiej z zamiarem jej przekroczenia. 
W adze austrjackie aresztowały jednak wszyst­
kich demonstrantów nad granicą.

W obozie pracy w Loban pod Wiedniem ztranta^ 
wało się 250 uczestników obozu,

którzy postanowili ruszyć masowo 
do Wiednia.

Policja rozprószyła demonstrantów, aresztując 
wielu z nich. U kilkudziesięciu aresztowanych 
znaleziono bomby łzawiące, granaty gazowe, pe­
tardy itp. W Karyntji, w miejscowości Steindorf 
uczestnicy obozu ruszyli do Yillach, rozwinąwszy 
chorągiew ze swastyką hitlerowską.

Do krwawych zajść doszło w Klagenfurcie. 
Mianowicie członkowie obozu w Hollenberg ru­

do Klagenfurtu, gdzie przed drukarnią nale­

żącą do posła chrześcijańsko-społecznego, ks. 
Paulitscha urządzono demonstrację. Wybito w 
gmachu szyby i rzucono petardy. W starciu z de 
monstrantami jeden z policjantów został ciężko 
pobity. Wskutek wynliaay strzałów 

dwu z pośród demonstrantów zostało zabitych, 
a jeden ciężko ranny.

Dzisiejsza prasa donosząc o powyższych eksce­
sach pisze, że władze policyjne zauważyły w  o- 
statnich czasach, że w obozach pracy zorganizo­
wanych przez stowarzyszenie Oe^erreichischer 
Arbeitsdienst i przez stowarzyszenie **utndenter 
Arbeitodienst uprawiana jest systematycznie 

propaganda nar od owo-socjalistyczna.
Władze wystąpiły z tego powoda przeciwko kle-) 
rownictwu obu tych stowarzyszeń i  zagroziły ich 
rozwiązaniem. Zapowiedź ta dała hasło do eksce­
sów, które wczoraj, widocznie pod wpływem po 
lecenia z zewnątrz wybuchły równocześnie w  k il  
ku obozach.

140 zamachów bombowych 
oo Nowym Roku!

Wiedeń, 11. 1. (2AT). Komunikat rządowy 
stwierdza, U  już po Nowym Koka

Dziś w num eru:
M, Boruchowicz: To naprawdę nie jest bajką... 
Propaganda hitleryzmu w Polsce jest zbrodnią 

zdrady głównej!
(K): śmierć, która jest oskarżeniem-.
Em.: Na wyspie emigrantów -— (U st % Nowego 

Jorku).
3. Lewittes: premiera „Wara Kreugera" w Teatrze 

Wielkim we Lwowie.
KĄCIK MODY. _____________ _

Agitacja hitlerowska 
na uniwersytetach węgierskich

Budapeszt. 11. 1. (2AT). Studenci antysemiccy 
kolportują w Siegedynie, Debręczyrie innych 
m iastach setki tysięcy- ulotek i  dwudziestoma 
nltymatywnemi żądami antysemickimi. Ołów nem 
żądaniem jest urzeczywistnienie antysemickiego i 
gospodarczego programu narodowych socjalistów. 
Antysemici dom agają się wprowadzenia surowego 
numerus clausus na uczelniach, jakoteż usunięcia 
wszystkich żydowskich profesorów i urzędników, 
Władze uniwersyteckie ogłosiły ostrzeżenie, w 
którem podkreślają Si^egdiność tego ultimatum,

* w •
Budapeszt. 11 1. FAT. Władze uniwersytety 

debreczyńskiego relegowały z uniwersytetu 30 stu 
demów, organizatorów akcji strajkowej. Na uni­
wersytecie budapeszteńskim dooknywane są  dal­
sze zapisy. Na politechnice nie zapisał się dotych­
czas nikt.

Program manifestacji arabskiej
Jerozolima, 11. 1 (ŻAT). Egzekutywa arabska 

w Jerozolim', odbyła plenarne posiedzenie, w vrf, 
niku, k tó re  ■ wydano odezwę ustanawiającą 
marszrutę demonstracji arabskiej w Jerozolimie 
w dniu 16 bm. Pochód ruszy z meczetu Omata, 
przejdzie ulicami Starego M iasta aż do Szare Zioń, 
gdzie wygłoszone będą przemówienia i odczytań# 
będzie rezolucja protestacyjna. Demonstracja nie 
wyjdzie poza obręb Starego Miasta. Marszrutę d# 
mohstrcaji podano do wiadomości komisariat okrę­
gowego Campbella. Ludność innych miast i wsi 
wezwano do zorganizowania analogicznych demon 
stracyj. t '

Organ umiarkowanych Arabów Meraat *1 
pSzerk" domaga się w  artykule wstępnym, aby rząd 
zastosował wszelkie środki prewencyjne, celem  
uniknięcia rozlewu brwi.

 o§o—«—.

Straszny wypadek w dzielnicy 
żydowskiej Radomia

Sadom, 11. 1. <PAT) . W dniu dzisiejszym w  
dżinach popołudniowych wt dzielnicy śydow.-kłaj 
na t. aw. Wale na dziedzińcu jednej z kamicófc 
6 wyrostków żydowskich zabawiało si ęznalezio, 
nym granatem.

Granat w  pewnym momencie eksplodował, nu  
niąc 4 z  nich dość poważnie pozostałych dwóch 
lekko. W adze wszczęły dochodzenia W tej sprawie. 
B B g g S B g g B B I g g  i." 11 11 " rlM
cjałiśd w  Anstrji dokonali niemniej niż 140 zanuu 
chów bombowych. Rząd anstrjacki zdecydowany, 
jest stłumić oajsnrówszemi środkami teror naro­
dowych socjalistów. Rząd" zmobilizował potrzebne 
sńły policyjne i apeluje do ludności, aby wspóidzia. 
lała w  stłumienia każdej próby za kłócenia spoko. 
k i aabttcsawK k/
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Dobrze -  ale nieco rkromnieJL.
(T li.) Mówię o ostatnim  zjeździe naszej o r ­

todoksji z pod znaku Agudy, który przez trzy 
dni obradow ał w  W arszawie.

P rzedew szystk iem  spełn iam  obowiązek grze­
czności i woiam  do panów ortodoksów: P o ­
w itać  gości! Uprzejmiej ich witam . Przyszli 
do n as w  gościnę i pragnąłbym, ażeby się tu  
dobrze czuli, tak  bardzo, ażeby już u nas po­
zostali na długie łata i nie dali się przez lada 
jak iś wabik stąd wywabić...

Tak —  ortodoksja odżyła — chętnie bym  na­
w et użył słowa: zm artw ychw stała —  i przy­
szła na podwórko sjonizmu. Inaczej oczyw ista  
być nie mogło. W szak żyw e żydotwo jest pro­
stym  synonim em  sjonizm u, a ortodoksja praw  
dziw a i czynna, — bo jest też i inna — jest 
żyw em  żydoslwem. A skoro przyszła do nas, 
to, rzecz jasna i prosta, przyszła z całym  w ła ­
ściw ym  jej ognistym  temperamentem i zap a­
łem , tak dalece, że nawet trochę przeholowuje.

Ale rozejrzmy się w  bagażu .który ortodok­
sja ze sobą przyniosła, ażeby móc osądzić i 
przewidzieć, co ona może dać narodowi, czem 
się  może przyczynić do wspólnej pracy, czem  
ona nas wzbogaca.

Stwierdźm y jednak przedewszystkiem  pro­
stą historyczną prawdę: Sjonizm powstał jako 
reakcja potężna nielylko na zdradę i dezercję 
■asymilacji, ale też na nieczynną gnuśność or­
todoksji. A sym ilacja śp ieszyła się likw idow ać 
żydostw o tak, jak się likwiduje kiepskie przed­
siębiorstwo, które nie przynosi zysku, tylko 
stratę, a powoduje w dodatku sporo kłopotu. 
Ortodoksja natom iast przyjęła ze spokojem i 
„stratę" i „kłopoty*, i tylko jedno m iała żąda­
nie: Quieta non moyere — byle niczego nie 
rusznć z miejsca, byle niczego nie zmieniać. 
'Jakoś to będzie. Na to przyszedł sjonizm  i rzekł: 
„troski** i „straty * i „kłopoty* chętnie przyjm u ­
jem y —  nie zrzucimy ich ale zato będziemy 
w łaśn ie  poruszali to wszystko z m iejsca. O w ­
szem  — będziem y tak poruszali, tak mozolnie 
i  tak daleko, aż naród żydow ski stanie na s a ­
m ym  sw oim  szczycie, aż z  mocy swego w ’el- 
kiego ducha utworzy sobie now y byt w  pracy 
Wielkiej i św ietności błyczczącej. Cud, rzekł 
sjonizm  spoczywać m oże tylko na „dziele 
rąk*, nigdy zaś na bezczynności. Rzekł i za ­
czął pracować. I w  pracy doszedł do pięknych 
w yników  na wewnątrz i na zewnątrz. Nawe 
iWnąlrz — bo stworzył piękne placówki ubudo- 
wawczej pracy, tak. że już zdaleka widać dźwi­
gający się gmach odrodzonego bytu narodo­
wego. A nazewnątrz — boi pozyskał dla swo  
ich  ideałów i zadań sym patję wszystkiego, co  
ijest dobie i zacne w  rodzie ludzkim. Tak da­
lece. że trzeba być chyba hitlerow cem  h;b — 
endekiem , ażeby tem u ruchowi w yzwoleńcze­
m u nie złożyć pokłonu szacunku.
! Ot lak pracował i  działał sjonizm  przez sze­
reg .dziesięcioleci w  samotności. Ortodoksja 
sia ła  zdała, a co  najwyżej z pew ną nienaw ist­
ną goryczą tylko krytykowała i  w  żaden spe- 

uwierzyć nie chciała. Aż nareszcie —  
^W ierzyła.

Czy tak chętnie i  dobrowolnie? Ma się  w ra­
żen ie , że ortodoksja została pociągnięta gw ał-  
tow n .e przez sw oją młodzież. Ta bowiem  z każ 
łly m  dniem  więcej uw ierzyła w  sjonizm i  do  
Siiego uciekała. Może w łaśnie dla powstrzym a  
ni a tego „uciekania**, dała się i starszyzna por­
w ać. A może także dlatego przyszła, bo ią  fak­
ty  przekonały, ż y w e  fakty m ają największą 
®noc przekonywującą. A pozatem stosunni na 
około żydestw a i w  żydostwie tak się ułożyły  
jjak *o sjonizm przed czterema dziesięciolecia­
m i przew idyw ał Dokładnie tak, ani o joój 
inaczej.

Przyszła w ięc ortodoksja na nasze podwór­
ko. Późno, ale — jak to m ów ią — lepiej. ;v i 
nigdy. Na zjeidzie sw oim  m ów iła ciągle i cią­
g le  we w szystkich warjantach o  Sjonle, o zdo­
byw aniu Erce-Izrael. Tak sam o m ów iła o *'wo 
3«a a o iia w U U u  aarodowem , do której® do

daje —- tak samo zresztą, jak M izrachi — okre­
ślenie. „religijno' i tworzy kompozycję re h - 
gijno-narodowe. Jednem słowem  — chw ilam i 
m ożna było m ieć w rażenie, że z jazd  crtodok  • 
sów  przem  en ił się w  — kongres sjouislyczny. 
Powiedzm y dia dokładności: w reflek- kon­
gresu sjcm stviznego. Albo w  kongres mizra 
chistyczny. Pej wodziła młodzież. Ton nada­
w ała młodzież. A to zawsze znaczy, że tętniło 
pełne życie. A przecież życie um ie być bardzo 
ładne i porywające, szczególnie, kiedy w pa­
trzone jest v. daleką przyszłość, lub kiedy w y­
twarza now e walory, nowe odm iany siły.

W len ło -posóL zjazd ortodoksów b ył iru 
pizzą ładną i mógł w yw ołać wrażenie dodar- 
nie, aż nawet dc samego zakończenia, także 
żyw cem  wziętego z sjonistycznych kongresów, 
aż do końcowych tańców i śpiewów, których 
się także nasi ortodoksi doskonale nauczyli 
Rzecz jasna, — są to pojętni uczniowie a , rzy 
dobrej chęci i przy pewnej — konieczności 
wszystko zrozumieli i przejęli. Znakomicie.

Tylko — że m ów cy ortodoksyjni — na swoim  
zjeździć byli m ocne nieskromni.

N ie będziemy się może dziwić, że nie złożyli 
należytego szacunku nauczycielom . To już jest 
powszechna Judzka wada, że uczeń nie chce 
się przyznawać do nauczyciela i w oli udawać, 
że jest sam z łaski Bożej wynalazcą, że jest 
sam  mistrzem. D aiujm y i naszym  ortodoksom  
to złudzenie i tę satysfakcję.

Gorzej jednak z  n ieścisłościam i, które ciągle 
Się popełniało. Słyszało się ciągle, że oni to i 
ow o zrobili — do czego faktycznie palca nie 
przyłożyli. Byw ało nawet, że — czynił to szcze­
gólnie jeden młodzieniec, który już z tytułu  
swojej młodości powinien czuć w sobie obo­
wiązek do prawdomówności — wprost zaprze­
czyli sjonizm owi zasługi historycznej odbudo­
w y  Palestyny. To już nieładnie. Tale sobie 
przekreślić b lisko pół wieku historji dla samej 
dzikiej fantazji — to jednak nie uchodzi. To 
już zakrawa na postępek nieetyczny. Buduje 
Palestynę, powiada ten m łodociany mędrzec, 
nie sjonizm, tylko kapitał. 1 to jest wszystko? 
A kolonje, czysto sjonistyczne — to nic? A 
kwucot różnego pokroju — to nic? A ziem ia  
Funduszu Narodowego — to nic? A całe szkol­
nictw o od ogrodu dziecięcego aż do U niw ersy­
tetu — to nic? A rządy W aad Lcurm — to nic? 
A T el-A w iw  — to nic? A teraz — skąd się ten  
„kapitał* wziął? Zm artwychwstał, czy  z  zie­
m i wyrósł? W szak go ktoś m usiał zm obilizo­
wać. A czy tego nie uczynił sjonizm? On sam  
bez wszelkiego poparcia, przy tysięcznych za­
wadach, jakie mu przed nogi kładł właśnie  
n ie kto inny, tylko — ortodoksja. Jeśli taki 
obiecujący młodzieniec uderza w  ton starych  
„polityków* i także m ów i nieprawdę, to jest 
to sm utny objaw. Od starych w ygów  nie żą­
d a  się już etyki — ich znam y doskonale i w ie­
m y nie od dzisiaj, że ad  m ajorem  gloriam  or-

Paryi, 11. 1. (PAT). W przededniu dyskusji nad 
aferą Stawskiego wydano nakaz aresztowania na­
czelnego redaktora „Volonte" Dubaryego i b. 
głównego dyrektora „Liberte" C&mila Aymarda. 
Zażądano również wydania deputowanego Bon- 
naure‘a. Dnbary i Ayraard zostali aresztowani dziś 
przedpołudniem i będą przewiezieni do Bayonne. 
W toku dochodzeń wyszło na jaw. że Dnbary o- 
trzymał od Stawiskiego 2.000.000 franków, zaś 
Aymard 50 000.

Wreszcie dep. Bonnaure stoi pod zarzutem, że 
Stawiski finansował całą jego kampanję wybor­
czą oraz pokrywał rachunki a  krawca na sumą
15.000 f*\ Cha / hv. tery styczno jest, że aresztowany 
b. dyrektor ,J.ibtrte“ wyraził adzłwlafe, że jest

todoksi n ieraz  sobie pozw alają  cdst-.pować;: 
p a rę  kroków oct św iętej p raw dy . Rozgrzeszę-1 
nie czerpią ze św iadom ości, że przysłużyli sięj 
w łaśn ie  — ja k  oni to  często nadużywając w id -j  
kiego słow a n azyw ają : „relig ji". O czywista —  \ 
ich religji, w ich zrozumieniu i pojęciu. Z ; 
n im i się trudno rozprawiać.

Gdyby się to chciało robić, toby się m usifl-i 
ło niejednem u prowodyrowi, szczególnie na; 
polu polityki, wprost powiedzieć, ze się ś w ia - : 
domie m ija z prawdą. Bo czy taki ortodoksyj-1 
ny poseł m ówi prawdę, kiedy twierdzi publi-j 
cznie, że s jon i styczni posłowie „zrywają poły*| 
różnym działaczom sanacyjnym , zgłaszając 
im swój akces? Czy ten pan nie w ie, że tak  
nio jest? Albo czy ten pan mówi prawdę, k ie ­
dy tłum aczy swoim  słuchaczom , że całe żydo-* 
stwo już  się przekonało, że w łaśnie dobrze zro­
biło, kiedy się bez resztv i bez zastrzeżeń  
sprzedało sanacji? Przecież faktycznie tak nie  
jest, a prawda jest w łaśnie przeciw ieństwem  
tego twierdzenia. 4

Oczywista —jest dzisiaj com m unis opinio, 
że rząd przysłużył sje żvdom  na terenie m ię­
dzynarodowym. za co się wyraża wdzięczność. 
Tej wdzięczności naw et nie osłabia okolicz­
ność, że w  tym wypadku szło o obronę czło­
w ieczeństwa przed bestjałstw em , a w  dodatku 
chodziło o wroga, który nam jest wspólny. A 
tak sam o nie osłabia wdzięczności okolicznść, 
że rząd polski może mieć interes w  tem, ażebyj 
sporo Żydów odpłynęło do Palestyny i to go‘ 
skłania do tem gorętszego b ron ien ia  naszej po­
zycji palestyńskiej. Takie zastrzeżenia nie m a­
ją dla nas żadnego znaczenia. Mimo wszystko  
m y w idzim y tylko dobrą wolę i uznajem y Wi 
całej pełni. Ale ta wdzięczność nas n ie zw a l- y  
n ia  od obowiązku domagania się tego, co się  
nam  z tytułu najprostszej spraw iedliw ości, z 
tytułu konstytucji należy. Żądam y równou­
prawnienia, którego faktycznie nie mamy. V i-  
de: w szystkie dykasterja urzędników, w szyst­
kie listy  rządowych suhwencyj i t. d. i Ł d., 
niem al w nieskończoność. Dlatego m y nie mo­
żem y być partją rządową. Ale ortodoksja za­
decydowała, że m im o w szystko może nią b yć  
i — m ilczeć  

Gdzież to porównanie? A przedewszystkiem  
— gdzie naśladowanie? A w  dodatku trzeba, 
pamiętać, że ortodoksja żadnych warunków  
nie stawiała, za w yjątkiem  jednego, — żehy 
jej darować parę mandatów. Tak — darować.
O własnych siłach zdobyła tylko jeden, jedy­
ny m andat Nie o  w łasnych siłach, tylko o  ob­
cych siłach. Czy ow i politycy tego nie wiedzą? 
W ięc — czy m ów ią prawdę?

Z tego wszystkiego oto ta jedyna konsekwea  
cja — wypisana w  nagłówku:

„Dobrze, ale nieco skromniej!.-.*
Przyjmuje się do wiadom ości i rejestruje się  

poprawę ortodoksji, ale poco ta przesada i  —  
zarozumiałość?.-.

ścigany z powodu uzyskania od Stawiskiego dro. 
bnej kwoty 50.000, podczas gdy pozostawiono na 
wolności znanych polityków, którzy jak deputo­
wany Louis Proust pobierali od szantażysty po­
nad 2.000.000 franków.

Wczoraj krążyły niesprawdzone pogłoski o sa­
mobójstwie dep. Bonnaure. W kołacb oarłamentar 
nycta zaprzeczają tym pogłoskom.

Odpowiedź niemiecka
Paryż, 11. 1. (PAT). Według doniesień , Parła 

Soir" Jest wątpliwem, czy odpowiedź niemiecka 
na francuski aide mómo rc będzie mogła nastąpić 

wcześniej niż w sobotą.

Dalsze sensacyjne aresztowania .
w zwfązku x aferą Stawiskiego
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P ro je k t konstytucyjny klubu B B .
ostro krytykowany przez ©pożycie

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa. 11. 1. (Sin) Przebieg dzisiejszego po 

siedzenia sejmowej komisji konstytucyjnej był 
bardzo ożywiony. Przemawiali przedstawiciele 
wszystkich klubów opozycyjnych, przyczem 
wszyscy wystąpili przeciwko projektowi klubu 
B Jł. Na posiedzeniu nie było przedstawiciela Ko­
ła  Żydowskiego.

Pierwszy zabrał głos poseł Róg (Str. Lud.), o- 
5wiad czając. że masy ludowe w Polsce mają inne 
Większe zmartwienia i  troski, niż troska o zmianę 
konstytucji. Cały kraj woła wielkim głosem o po 
UtOe i  ratunek w czasie kryzysu. Przyczyną zła 
w  Polsce nie jest obowiązująca dotąd formalnie 
konstytucja, lecz to, że konstytucja ta nie była i 
hfe jest szanowana. Mówca krytykuje projekt i 
stwierdza, że prowadzi on do rządów biurokracji 
Cywilnej i wojskowej i spycha przedstawicielstwo 
narodu do roli narzędzia powolnego władzy wy­
konawczej. Mówca uważa projekt za szkodliwy 
dla przyszłości państwa, i żąda, by podzielił on 
losy poprzednich projektów klubu BB.
*'■ Poseł Czapiński (PPS) uważa, że projekt ten 
jest przejściem od systemu nkrytego faszyzmu do 
faszyzmu otwartego. Projekt ten PPS zwalczać 
będzie wszelkiemi sposobami. Apelujemy do narO 
du polskiego — oświadcza mówca — i zwracamy 
lnu uwagę, ozem teu projekt jest. Opinja ludu jest 
eresztą co do tego jednolita. Jednocześnie prze­
strzegamy, że Polska nie jest w tak dogodnem 
położeniu jak Włochy, odgrodzone morzami i Al 
jpami. Polska jest niezmiernie politycznie ekspono 
wana. Międzynarodowa jej sytuacja jest trudna i 
mole stanąć przed wielką próbą międzynarodową.
W wielkiej wojnie padły państwa o silnych rzą­
dach, a zwyciężyły słabe państwa.

Poseł Blttner (Ch. D.): Toczy się w tej chwili 
walka zasadnicza: Chrystus i Cezar. Otrzymaliś­

my przynajmniej od referenta odpowiedź, że wy­
bierzemy Cezara. Zapytuję wysoką komisję, czy 
ktokolwiek w Sejmie lub w kraju łudzi się. że kon 
stytucja zaprojektowana przez BB może byó u- 
chwalona w drodze normalnej. Niema chyba co 
do tego wątpliwości. Nikt z posłów z opozycji 
nie wyrazi zgody na akt, skierowany przeciwko 
uprawnieniu swego mocodawcy.

Pomijając już brak odpowiedniej ilości głosów, 
należy spytać BB, czy ma moralne prawo do 
zmiany konstytucji. Mówca wzywa do przeprawa 
dzenia czystych, niesfałazowanych wyborów, a 
wtedy będzie można przystąpić do rozważenia pro 
jektu konstytucji. Domagamy się, by projekt 
sprzeczny z duchem chrześcijańskim nie stał się 
ustawą. Gdyby jednak to się stało, to nadszedł­
by dzień oporu przęciwko uciskowi. Byłby to 
dzień wielki i bolesuy.

Poseł Jankowski (NPR) wypowiada się przeciw 
kó projektowi.

Ostatni przemawia poseł Zahajkiewicz (KI. llkr:) 
który rozpatruje projekt pod kąten: widzenia na­
rodu ukraińskiego. Mówca dowodzi, że nietylko 
do Senatu nie będzie mógł wejść żaden Ukrai­
niec, ale nawet i prawa wyborczego żaden nie be 
dzie mógł mieć. To jest sprzeczne a traktatem 
wersalskim, z traktatem o mniejszościach narodo­
wych, decyzją rady ambasadorów z marca 1923

I roku, z ustawą Sejmu polskiego z września 1920 
roku. Project zmiany konstytucji przechodzi nad 
temi decyzjami do porządku. Domagamy się —  
oświadcza poseł Zahajkiewicz — aby państwo 
polskie wykonało swe zobowiązania wobec nas, 
w przeciwnym bowiem razie obronę naszych praw 
przenieść będziemy musieli na inny teren, między 
narodowy.

, Na tern obrady przerwano.

46.000 więźniów w Polsce
Dyskusja nad budżetem min. sprsu iedliwości

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 11. 1. (Sin). Dziś przedpołudniem 

spało się odbyć posiedzenie komisji budżetowej 
łta  porządku dziennym znajdował się budżet M. 
S. 2, Ńa początku posiedzenia przewodniczący 
Byrka zawiadomił, że z powodu choroby referenta 
pos. Walewskiego, referat budżetu nie może być 
Odczytany. Wobec tego posiedzenie odroczono do 
godż. 5 popołudniu z porządkiem dziennym: bud. 
żet min. sprawiedliwości.

Poseł Seidler referuje budżet min. sp rawiedli­
wości, Z referatu okazuje się, że zaludnienie wią- 
zień z, końcem roku znacznie się wzmogło i na 
dzień 1. listopada 1933 wynosiło 46.000 osób. — 
Bóść uwięzionych kobiet w stosunku do ogólnej 
cyfry wynosi niecałe 30 proc. 2/5 ogólnego stanu 
więźniów przypada na więźniów krótkotermino­
wych, których termin kary nie przekracza pół ro­
ku. Referent porusza sprawę sądów doraźnych. W 
raku 1932 spraw doraźnych było 187, w w r. 1938

120 wyroków śmierci w r. 1932 było 37 ułaska­
wień czyli 30 procent, w r. 1933 n& $3 Wyroków 
było 27 ułaskawień czyli 33 procent.

Następnie referent om&wwia poszczególne cy­
fry budżetowe.

W dyskusji przemawiali posłowie Trąmpczyń- 
ski, Krysa, Zahajkiewicz, Niedziałkowski, Jeszk?. 
Rymar i Rudziński Pos- Niedziałkowski poruszył 
m. in. stosunki w więziennictwie, pos. Zahajkic 
wicz zapytał ministra, czy rząd nosi się z zamia­
rem wniesienia projektu amnestji. Pos. Rudziński 
zainterpelował, czy ma nastąpić zniżka opłat no- 
tarjalnych.

Wszystkim moweom odpowiedział p. minister 
sprawiedliwości, który zaznaczył, że sprawa amne 
stji nie była wogóle jeszcze omawiana w rzą­
dzie. Każde nadużycie w więzieniach jest skrupu­
latnie badane. Co do opłat notąrjalnych, istnieje 
projekt wprowadzenia m iłk i .

Równocześnie zapowiedział p. minister możli-— 88, t. j: mniej o 40 procent. W r. 1932 wydano
120 wyroków śmierci a wykonano 83, w r. 1933 , wość zniżenia ppłałt sądowych.
Wydano 82 wyroków śmierci a  wykonano 55. Na i tam obrady zakończono.

interpelacje na posiedzeniu 
komisji zagraniczne!

Warszawa, l i .  1. (PAT). Posiedzenie komisji 
spraw zagranicznych sejm.u Przed porządkiem 
d2iennym dzisiejszego posiedzenia komisji spraw 
zagranicznych sejmu poseł Czapiński (PPS), zapy­
tał przewodniczącego komisji kiedy odbędzie się 
dyskusja na temat polityki zagranicznej.

Przewodniczący poseł Radziwiłł odpowied- uł. 
że debata w tej materji nastąpi po przyjeździe mi. 
sistra Becka z  eaewy. Przewidziane jest expo-e 
ministra w komkji senackiej z tych względów, te 
p. Minister w  ubiegłej sesji nie miał możności mó 
wiśnia w sonacie. Po obradach w senacie odbędzie

się dyskusja nad polityką zagraniczną w  komisji 
sejmowej.

Poseł Stroński (Klub Narodowy; prosił o wyja­
śnienie powodów odroczenia poprzedniego posie­
dzenia komisji.

Przewodniczący Radziwiłł udzielił wyjaśnień, 
powołując się na poprzednie swoje oświadczenie 
oraz. na odnośny paragraf regulaminu obrad 
Sejmu.

Zkolei komisja przystąpiła do pórźądkn dzień- 
ntgo, prydzielając referaty rządowych projektów 
ustaw w sprawie ratyfikacji.

i Bank Polski pfaeS 
' 8 proc. cfówidestdar

Warszawa. 11. 1. PAT. Dnia 11 stycznia br. od 
było się posiedzenie Rady Banku Polskiego pęd 
przewodnictwem prezesa dra W ładysława W ró­
blewskiego, na którem rada wysłuchała sprawo­
zdania dyrekcji i komisyj z działalności Banku w 
grudniu r. ub. Następnie rada zatwierdziła spra­
wozdanie Banku Polskiego oraz rachunek zysków 
i strat za rok 1933.

Wobec wykazanego przez Bank bilansu czy­
stego Zysku za. rok 1933 w kwocie 12 miljonów 
Złotych, rada uchwaliła przedstawić walnemu ze­
braniu akcjonarjuszy wniosek wypłacenia za rok 
1933 dywidendy w wysokości 8 proc., tj. 8 złotych 
od akcji 100-zlotowej.

Ciągnienie loterii klasowej
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 11. 1. Sin. W dzisiejszem ciągnieniu 
loterji padły większe wygrane na następujące nut 
mery: 15.000 zł. wygrały nry: 150431, 153707. —■*
10.000 zł, nty: 9942, 75215, 136222. 151631. >-*
5.000 żl. wygrały nry: 50060, 80642. l30222t 
151681. — 2.000 zł. wygrały nry: 9117. 25101, 
23456, 35836, 50185, 70522, 135957, 145807, 
146894, 147405, 168809.

Drugie ciągnienie: 10.000 zł. wygrał nr. 5G445.
5.000 zł. nry: 21608, 50364, 108528, 124755, 12404 
145997, 153286, 159496. — 2.000 zł. nry: 382GS 
13173. 16490, 18560. 20597, 23283. 28905. 47942, 
53592. 56817, 56668. 56817, 56688. 6101? 63937, 
70817, 72619, 90500, 107146, 115600, 135653,
150517, 168124, 163461, 166944.

Delegacja Agudy 
u wicemin. Plerachieso

Warszawa. 11: 1. ŻAT. Wiceminister oświaty 
p. Pierącki przyjął dziś delegację z ramienia cen 
tralnego komitetu Agudas Izrael w osobach po­
słów Lewina i  Minzberga. Delegacja wręczyła 
wyczerpujący memorjał o nowej ustawie szkolnej 
i  trudnościach, które wynikają z tej u-tawy dlą 
ehederów 5 szkół religijnych. Minister przyrzekł 
zapoznać się z treścią memorjału i życzliwie roz­
patrzeć zgłoszone postulaty.

Bzdury kapitana Roebma
Londyn. 11. 1. „Times" atakuje płk. Roehma 

za gołosłowne zarzuty zawarte w j-gr- i 
przemówieniach, jakoby cała młodzież Anglji, 
Francji, Włoch, Stanów Zjednoczonych, Polski ii 
Rosji i Rosji była umundurowana na wzór wojsku, 
wy i  podkreśla, że tego rodzaju bezpodstawną 
twierdzenia odpowiedzialnego bądżcobądż repre­
zentanta rządu niemieckiego zakłócają atmosferą 
dobrej woli, jaka jest konieczna do obecnych effiz 
kowa.

Manifestacyjny pogrzeb 
bohaterskiego profesora

Rzym. 12. 1. PAT. Pogrzeb profesora Trióh% 
który zmarł wkrótce po operacji, jaką doprawą* 
dził do końca pomimo ataku sercowego, zamie­
nił się w wielką manifestację żałobną. W pograe 
bie wzięli udział przedstawiciele rządu, instytucyj 
naukowych i kół medycznych. W imieniu królo­
wej i  Mussoliniego złożono m  grobie zm&rfegM 
wieńce.

Podejrzane pożary w Hawannie
Hawana. 11. 1. PAT. W warsztatach kolejo­

wych w 4-ecL różnyeh miejscach wybuchły poża­
ry. Władze policyjne przypuszczają, że przyczyń 
ną ich było podpalenie. Miastu groziła przez jakiś 
czas poważna katastrofa. Płomienie zbliżyły się 
dó wielkich rezerwuarów benzyny, kierunek wia­
tru zagrażał dzielnicy rezydencji. Straty są bar­
dzo znaczne.

Spisek w maryaarss sjamskist
Bangkok. 11. 1. PAT. W marynarce sj&mSkiei 

stwierdzono powstanie spisku, który doprowadził 
do wybuchu buntu. Cenzura wiadomości wysyła­
nych z kraju iest barcizo mrowa. Charakter Zttbu 
rąe jest wobec tego dość trutko okMŚlM^
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3tśm iski — dlaczego nie!...
, Natychmiast po wy płynięciu afery Stawiskiego 
pripissł ktoś w iednej z gazet żydowskich, że an- 
t \ 'im ic i  nie omieszkają upiec swojej pieczeni 
li o /ydowskiem pochodzeniu tego nieprze Mętnego 
pfi rzysty l  naturalnie — wczorajszy „Głos Na- 
rccur; v uli prosto z mostu:
‘ „Przedewszystkiem musi uderzy*! Tan fa k t że 
Wielkiego oszustwa dokonał żyd. Potw ierdza to 
znany i powszechnie uznany pewnik, jak destruk- 
ty.inym elementem jest żydostwo i jak dem >rali* 
zująco działa na wszystkie organizacje polityczne 
i  społeczne, w  obrębie których Zdołało się uplaso­
wać j umocnić swe wpływy. W obozie radykal­
nym rządzącym obecnie Francją, wpływy te za ­
wsze były bardzo poważne, a w  ostatnich łatach 
Wzrosły jeszcze bardziej. Dziś, w  aferze Stawi­
skiego. widzimy tego konsekwencje. Przykład ma 
ło  zachęcający dla innych krajów  i działających w  
nich ■ stronnictw politycznych. Jest nad ozem za- 

. stanowić się i należy właściwie ocenić wyuiKają- 
ee z nĘery wnioski". .

Że żydostwo jest ..destruktywnym elementu a ‘ 
i ,że ..demoralizująco działa, na wszystkie organi- 
.jjtarje polityczne i społeczie" — to dla „Głosu Na~ 
rdofa** jest nietylko pewnikiem, ale nawet ..zna­
nym i powszechnie uznanym pewnikiem". Miano­
wicie — uznanym powszechnie przez wszystkie 
pąrtje antysemickie...

Kochani antysemici.. Cóż oni temu vinnt, źe 
Opatrzność obdarzyła ich specyficznym daltonlz- 
inem ? Oni widzą B armata, ale zato nie widzą La- 
łui7ena Oni widzą Stawiskiego, ale za to nie widzą 
©u-trica. W Polsce jeszcze narazie żaden Żyd nie 
łd i moralizował żadnej „organizacji politycznej 
czv «połecznej, w  obrębie której zdołał się upla­
sować i umocnić swe wpływy', ab- zato b. poseł 
Oymowski już coś niecoś przeskrobał na te~enie 
tak  pożytecznej organizacji, jaką jest „Rozwój".

„Jest nad czem zastanowić się". panie publicy­
sto z „Głosu Narodu" — a mianowicie nad tom, 
że mule czy wielkie oszustwa nie są przywilejem 
żadnej rasy  lub narodowości.. Jeśli pan może 
na dzień skoczyć do Lwowa, niechże pan łaska­
wie oglądnie sobie sztukę Jerzego Tepy, poświę­
coną jednemu z największych oszustów świata, 
p Kreugerowi, który... przypadkiem... nie był — 
Żydem... (—)

Podatek od lokali

'  I  r  p r o s z k u

a u m p n d e r a

t m m m m

PIĄTEK. 12. STYCZNIA.
Kraków (312‘S). 7—8: Audycja porana. 11*40: Prze 

gfląd prasy, wiadomości bieżące. 11‘57: Sygnał czasu 
hejnał. 12‘05—13: Muzyka jazzowa. — W przerwie 
Wiadomości meteorologiczne i dziennik południowi 
35*25: Wiadomości eksportowe i gospodarcze. 15*49: 
Komunikaty P. U. W. F. i L, 0. P. P. 15*55: Płyty 
16*40: Przegląd wydawnictw. 16*55: Recital śpiewa 
bzy J. Huppertowej (mzsopr.). 17*20: Recital skrzyń 
icowy J. Dworakowskiego, 17*50: ,,10 minut o, tea­
trze". 18: Odczyt dla nauczycieli: „Dziecko upośle 
es one a dom“ — pos. M. Wawrzynowski. 18*20: Kon 
eert kolendowy chóru „Hasło**. 19*05: Rozmaitość , 
komunikaty. 19*20: Dokąd jechać w święto? 19*20; 
Feljeton aktualny. 19*40: Wiadomości sportowe, ko­
munikat śniegowy, dziennik wieczorny. 20: Pogadan 
k i  muzyczna — p. K. Stromenger. 20*15—22*40: Ko: 
efert symfoniczny z Filharmonji Warsz., dyr. J. Ho- 
renstein, Alfred Cortot (fort.). — W przerwie o 21: 
„Ostatnie tomy w iem y Tuwima i Wierzyńskiego 
— p. St. Adamczewski. 22*40: Płyty. 28: Wiadomość: 
meteorologiczne i policyjne. 23*05: Orkiestra cygań 
ska % osp ody Fukiera.

Warszawa (1411*8). 7—17*50: p. Kraków. 17*50: 
..Skrzynka leśna**. 18: p. Kraków. 18*20: Muzyka lek­
ka. 19*05—23*30: p. Kraków.

Katowice (408*7). 7-1750: p. Kraków. 17*50: „O 
|to d a ik  śląski**. 18-1910: p. Kraków i Warszaw*. 
Jffl‘10: „W jakich temperaturach może istnieć życ*e 

prof. Dr. K. 8 i mm. 19*25—23: p. Kraków' 23: 
fekrzynka pocztowa w języku francuskim.

fcwów (380*7). 7—17*50: p. Kraków. 17*50: .Nauk* 
Stenografjl‘‘. 18—19*03: p. Kraków i Warszawa. 19*03 
„Prace fnteligeuta w Związku Strzeleckim** Dr. H 
Breit 19*10: Rozmaitości. 19-25—22*40: p. Kraków, 
*2*40: Arje operowe w wyk. p. J. CorneU: tenorł
23—23‘30: p. Kraków.

Wledęń (517*2). 12: Koncert popularny. 13*50 Kon 
cert dla młodzieży. 17*05: Recital wokalny. 19*35: 
„Mlssa solemnis" Beethovena. 21*10: „Moja ekspedy 
♦Ja na morza południowe** — A. Bernatzik. 22*05: 
Muzyka lekka.

Praga t48S‘6). 16, 17*05: Koncerty. 19*80: „Kawaler 
9r«bnuJ Rity** — opera R. Straussa.

— Z  TEATRU MIEJSKIEGO. Dzisiaj w pią­
tek wieczorem stale zapełniająca salę teatru, mi­
ła i zabawna komedju węgierska Bus- Fekete „Pie 
niądz to nie wszystko*. Ju tro  w sobotę wieczorem 
ukaże się pełna charakterystycznego hu,-noru ko- 
mćdja szwedzki -go, wybitnego komediopisarza 
'doby współczesnej H jalm ara Bergmana pt „Te 
stament Jaśnie Pana*-, w opracovaniu -cenicz- 
netn reż. W acława Nowakowskiego Rolę barona 
Rogera Bernhnsena wykona p. J. Karbowski. W 
innych rolach pp. Klońska, Ludwiżanka, Zalew­
ska, Pawłowski, Kułakowski, Kondrat, Staszewska 
Syrotzewski, Turski, Wożniak. Onrawa malarska
H. Zwolińskiego.

— „TANNHAUSER" pow tórzonr będzie w naj­
bliższy poniedziałek 15 bro. z gościnnym wystę­
pem Ady Sari i K Czarneckiego

— „REWIZOR** W GOGOLA Z A. SAMBER- 
G1EM W TEATRZE ŻYD., BOCHEŃSKA ”. Po 
wielkich przygotowaniach tea tr żyd wystawia po 
raz pierwszy na tut. scenie żyd. nieśmiertelną 
wesołą komedję W. Gogola pt .„Rewizor**. Sztu­
ka (tłum. Z. Segałowicz) odegrana zostanie z. .U>- 
slracją muzyczną w nowej inscenizacji A. Sam- 
bt-rga Glówtią rolę „Gorodnięzego1* kreuje Sam- 
Lerg. Komedia ta. z Sambergiem cieszyła ię nad 
zwyczajnem powodzeniem w największych n:a- 
stach Europy i Ameryki. Prem iera odbędzie się 
ju tro  w  sobotę o godz. 8'45 wiecz Ju tro  w sobo­
tę o godz. 5-tej pop. na ogólne żądanie po raz 
oftatni, cieszący się wielkiem powodzeniem „Peł­
ny program sylwestrowy** w 3-ch częściach po 
cenach zniżonych. Bilety w firmie A. F i3chhai>, 
Grodzka 46, w sobotę od godz 4-t’j  pop orzy ka­
sie teatru.

— Z TEATRU MUZYC ZNEGO „BAGATELA*.
Goszczący obecnie w „Bagateli* zespół e.yiowy 
warszawski wystawia obecnie świetną o barwnej 
treści i m eloiji rewję p t  „Żegnajcie Nam". Już 
rekordowa obsada świadczy o pełnowartościo­
wym spektaklu Na C2ele zespołu widzimy głnśne 
razw lska jak: J Sokołowska. I. Kozłowskn. L. 
Sempoliński, J. Sulima, M. Danecki, Z Opolski, 
fcaletmistrz W ojnar i Soboltówna w otoczeniu pię 
Iry ch  girl sów Dziś -v piątek o godz 8*15 re- 
w ja „Żegnajcie Nam’' Dyrekcja teatru udziela 
znacznych zniżek dla P. T. urzędników państwo­
wych, wojskowych i słuchaczy U J  za okaza­
niem legitym acji przy kasie.

— WARSZAWSKA SZOPKA POLITYCZNA 
1931, której przedstawienia budzą wszędzie wiel­
ką sensację, ukaże u nas szereg postaci ze św ia­
ta  politycznego, kulturalnego i teatralnego dziś 
w  piątek 12 bm o  godz. 8-niei wieczór w Starym 
Teatrze. Dalsze przedstawienia odbędą się w  so­
botę o godz. 7 i 915 oraz w niedzielę o godz. 5 
pop o t  oraz 7 i 9*15 wieczór

— VI. WIECZÓR SYMFONICZNY Żyd Tow. 
Muz. i Stow. „Biiej Brith * ju tro  w sobotę o  godz. 
8*15 wiecz. w  sali „Bnej Brith" ul Gertrudy 7/1. 
W programie: Bocthovena V j VI Symfonia. Sło­
wo wstępne: p. dr. Landauówna Rerprodnkcja 
t  płyt z rozgłośnikiem Radjofon.

— MŁODOCIANA TANCERKA W „BAGATE­
LI". W niedzielę 14 bm. o  g. 11*30 przedpR. wy­
stąpi w  teatrze  .Bagatela’* rewelacyjna mlodziut 
ka tancerka Halszka Matyczanka Na jej repertuar 
składają się tańce tak ząpoźyczode jak i własnego 
układu, wzbudzające ogólny zachwwt. odt;v rza- 
..c w  oryginalnych kostjnmach. Występy Ililszk i 
Matyczanki spotkały się wszędzie z  entuzjustycz- 
nonąi głosami prasy. Bilety do nabycia przy katie 
„Bagateli’*.

— WYSTAWA ..ZJEDNOCZENI\‘* it v»rta 
codziennie w  pięknych salach Kola Obywatelskie 
go ul. Grodzka 13 cieszy się niesłabńącem j a t  o- 
dzeniem. Nazwiska wvbitnvch nlnst»ków Ign. 
H irszfanga i Sam. Finkelsteina, wystawiających 
rwe prace zbiorowo, oraz czołowe nazwiska pla­
styków zgrupowanych w  Zjednoczeniu, dają n ia -  
rę  wysokiego poziomu wystawy. W ystawa o tw ar­
ta  codziennie Watę z r0  gr.

Związek Lokatorów w Krakowie, pl. Matejki 3  
komunikuje:

W najbliższy n czasie doręczone zostaną przez 
Urzędy Skarbowe nakizy płatnicze podatku od Ip 
kali za rok 1934. Wobec czego wyjaśniamy: Na
podstawie noweli o podatku od lokali z  dnia 17 
grudnia 1931 są od tegoż podatku zwolnione nat 
przeciąg la t 10-c;u lokale i mieszkania w nowyclr 
budynkach, jeżeli używanie tychże nastąpiło przed 
ł  stycznia 1929, — o ile jednak do lżytku odda­
ne zostały po 1 stycznia 1929, w takim wypadka. 
wolne są od podatku przez la t 15.

Ponadto w myśl powołanej noweli do ustawy} 
wolne są od tegoż podatku mieszkauia do 3-ch 
izb zamieszkałe przez bezrobotnych o  fle nie radją 
o ri sublokatorów.

Następnie na podstawie zasadniczej U3taw y Ot 
pedatkn od lokali z dnia 2 sierpnia 1926, zwolfilO-H 
ne od tegoż podatku mieszkania jedno i dwuizbo­
we zamieszkałe przez inwalidów lub wdowy Ł 
sieroty po tychże.

Podstawę do wymiaru podatku od lokali dla 
mieszkań i lokali podlegających ustawie o ochro­
nie lokatorów stanowi czynsz podstawowy z czer 
u r a  1914 roku, zaś dla inyck lokali i mieszkań 
r.ic podlegających ustawie o ochronie lokatorów; 
stanowi czyisz z roku poprzedniego.

Stopa podatkowa od lokali do 3-ch izb włącz­
nie wynosi 8 proc., natomiast od lokali 4-rodzborr 
wych i większych 12 proc.

Odwołauie co do wysokości wymiaru podatku 
należy wnosić w  ciągu dni 14-stu od dnia dorę­
czenia nakazn do Izby Skarbowej za pośrednio 
tv>em odnośnego Urzędu Skarbowego. Również 
prośby o rozłożenie zaległych podatków od lokali 
na raty należy wnosić do Izby Skarbowej za po-' 
średnictwem właściwego Urzędu Skarbowego.

Wkońcu nadmienia się jeszcze, że na podstawie 
okólnika M inisterstwa Skarbu z dnia 2 sierpnia 
1933, Izba Skarbowa jest upoważniona do umarza 
nia zaległych podatków od lokali za okres po 1- 
szyni stycznia 1932 r.

Prośby o umorzenie zeległego podatku nale­
życie umotywowane należy wnosić do Izby Skar­
bowej za pośrednictwem właściwego Urzędu Skar 
hewego

Ubodzy płatnicy mogą być na podstawie a r t  
142 ustaw y stemplowej zwolnieni ód opłat stem­
plowych od wszelkich próśb i podań w sprawach 
tegoż podatku Należy jednak do podania dołąćzyć 
świadectwo ubóstwa

Wszelkich bliższych informacyj w tych spra­
wach udzi"la swym członkom bezpłatnie Biuro 
Związku Lokatorów, Kraków. Plac Matejki 3.

*

ISsds oartyfna ©rganizacji 
sio nf stycznej

W niedzielę, 14 bm. odbędzie się w Krakowie 
posiedzenie Rady Party jnej Organizacji Sjonisty 
cznej. Na porządku dziennym referaty nt.:

1) Obecna sytuacja w sjoniźmie i organizacji — 
wyg'osi mgr. L. Salpeter, prezes Egzekutywy

2) Światowy Kongres Żydowski — wygłosi 
dr. K. Stein.

Otwarcie posiedzenia p u n k t, o godz. 10-tej ra­
no w sali „Ezry“  Chalucowej (ul. Mikołajska 1. 9, 
I. p.), a nie jak podano w zaproszeniach, w Żyd. 
Domu Akad.

REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH. 
TEATR IM. J  SŁOWACKIEGO

Piątek 7*30 wiecz.: „Pieniądz to  nie vszystko* 
Sobota 7*30 wiecz.: „Testament Jaśnie Pana*

TEATR ŻYDOWSKI (BOCHEŃSKA 7)
Sobota 5 pop: „Pełny program  sylwestrowy*; 

8‘45 wiecz.: „Rewizor** (premjera).
TEATR „BAGATELA"

Piątek 815 wiecz.: „Żegnajcie nam"
Sobota 815 w iecz: „Żegnajcie nam".

TEATR POLSKI W KATOWICACH 
Sobota 8 wiecz: „Chcę właśnie Ciebie".

Teatr Polski z Katowic w T am . Górach
Piątek: „Betleem polskie".

— POALEJ SJON (Zjedn. z CSP). Dziś, w piątek, 
3 wieczór (Micdowa 39, L p.) odczyt tow. Ch. He.ii- 
ga, n t  „Nowe kierunki w socjaliźmie**.

— HAOWED STOW. DLA PRZYGOTOW. RO­
BOT. ŻYD, DLA PALESTYNY (Miodowa 39) Jutro, 
w sobotę, 3 popot w lokalu kurs Palestynografji z 
referatem tow. N. Bimbacka. Po kursie wycieczka 
do Kibucu Dror w Plaszowie.

— CIESZYN. W niedzielę przybędzie mgr. Metz- 
ker, delegat Centrali Ezry, celem przeprowadzam* 
Akcji „Tygodnie Ezry".
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Propaganda kltleryzma w  P o la *
lis t ibm&mą zdrady głównej!

Od jednego z  naszych Czytelników, Zna 
nego adwokata krakowskiego, otrzymu­
jemy następujące uw ig i;

|  Prasa endecka w  Polsce w  ostatnim  czasie 
Coraz intenzyw niej propaguje przeszczepienie 
Z N iem iec do Polski m etod hitlerow skich, a  
jposiew ten wobec biernego zachow ania snę 
Rządu i  coraz bardziej pogłębiającego się kry­
zysu gospodarczego zdaje się padać na podat- 
ńą glebę. Należy jednak pamiętać, że h itle­
ryzm w  Polsce inne m usi w yw ołać skutki niż 
W Niem czech i że endecja, godząc w  egzysten- 
fflje żydasfrwa polskiego, godzi równocześnie 
W podstaw y państw ow ości polskiej. Rząd i 
zdrowa większość społeczeństw a polskiego ma 
ją obowiązek przeciwdziałania akcji hitlerow  
skiej w  Polsce nietyie w interesie żydostwa, 
Ile w  interesie samego Państwa, któremu w 
razie realizacji metod hitlerow skich grozi nie 
bezpieczeństwo.

Śmierć -  matfs in Germany
P ropagow anie  w  Polsce ustro jow ych  za ­

sad  zaprzy jaźnionego  obecnie z nam i m ocar­
s tw a  sow ieckiego stanow i zbrodnię zdrady  
głów nej. Po lska, b ron iąc  się słusznie przeciw  
te j propagandzie  przeoczą, rów ne d la  n ie j n ic  
bezpieczeństw o, p łynące z p ropagow ania  przez 
p ra sę  endecką zasad  uf-frojow ych „T rzecie j 
R zeszy ', k tó ra  to  akcja  m ieści w  sobie rów - 

Y ~ n ież k ry  te r  ja  zb rodn i zd rady  głów nej, a to z 
następu jących  pow odów .

1) S tałe  u rab ian ie  przez prasę  endecką op in - 
ji o b łogosław ieństw ach  w prow adzen ia  do Pol 
ski m etod h itle row sk ich  zdolne jeist w ytw o­
r n e  w  społeczeństw ie przekonanie , że Rząd, 
k tó ry  po lityk i tak ie j nie popiera, jest zły, sko 
ro  stoi n a  przeszkodzie uzdrow ieniu  życia go­
spodarczego — że zaś to życie gospodarcze co­
raz  b ardz ie j sic kurczy  i tem  sam em  kozioł o- 
f ia rn y  coraz potrzebniejszy, p rzeto  gdy p rze­
k onan ie  to opanuje w iększą część społeczeń­
stw a, obalenie takiego złego R ządu w  Polsce 
stan ie  się k w estją  bardzo  ak tu a ln ą .

2)j H dSeiyzm  w  N iem czech doprow adził 
w praw dzie  do tego, ż i  św ia t ze w strętem  o d ­
sunął się od Niem iec, nie m ógł jed n as p rzy n a j 
m niej n a  razie  doprow adzić do k a ta s tro fa ln e ­
go za łam an ia  się tego k ra ju , bo św ia t m usi się 
liczyć ze sam ym  fak tem  istn ien ia  75 m iljońów  
iudzł n a  zw arłem  te ry to rju in  Niem iec, A ustrji 
i Czechosłowacji i n ie  m oże sobie z ty m  p ro ­
b lem em  poradzić, dalej A ng łja  i A m eryka są 
w ierzycielam i Niem iec n a  w iele m ilja rd ó \v  
z ło ty ch , w reszcie stan o w ią  N iem cy państwo- 
pokonane do k tórego n ik t w  święcie n ie  pod­
nosi pretensyj terytorjalnyi b . U w zględnić 
w reszcie  należy, iż h itle ryzm  zw rócił się w~ 
Niem czech ty lk o  przeciw  w olnym  zaw odom , 
adw okatom , lekarzom , uczonym  i lite ra te m  
żydow skim ; oszczędził zaś hand low e i p rzem y 
słow e sfery żydow skie, niszcząc tern sam em  
zaledw ie V\%> ludności w Niem czech, co  n a  
załam anie  się także w ew nętrznych  stosunków  
gospodarczych n ie  m ogło m ieć w pływ u.

N atom iast realizacja  h ase ł h itle row sk ich  w  
Polsce w  d u c h u  p ropagow anym  p rzez p rasę  
endecką sprow adzić m usiałaby k a ta s tro fę  z ze  
w n ą trz  i w ew nątrz . N a zew nątrz  św iat cały  z 
n a tu ry  rzeczy m u sia łb y  n iechętn ie  u s to su n ­
kow ać się do P ań stw a , stosującego zalecane 
przez p rasę  endecką średniow ieczne i b a rb a -  
rzyńsk ie  m etody  wobec 3 i 14 m iljo n a  spoko j­
n y ch  i p racow itych  lu d z i,4 k tó ry ch  w szystk ich  
endecy p ragnęliby  zniszczyć ty lko  dlatego, żc 
są  Żydam i jakko lw iek  wolno k a ra ć  kogoś za  
jego idee, a is  n ie  za  n iezależne od niego prze
znaczenie. Utrato przez Niemców sgagatjL (

św iata  m ogła w yw ołać tylko ten skutek, ż e  
św iat kładzie im  kłody pod nagi w  ich dąże­
niu do rew izji traktatu wersalskiego. Jeśli na  
tom iast Polska, która uzyskała sym patię św ia  
ta, tę sym paiję utraci wszędzie, gdzie żyją  Ży­
dzi i ludzie, nie m ający w e krwi barbarzyń­
skich  i krwiożerczych tendencyj teutońskich. 
to z uwagi na pretensje terytorjalne „Trzeciej 
Rzeszy* osłabim y w ażny c e n n ik , który obok 
armji stoi na straży całości terytorjałnej na­
szego Państwa. Sytucja stać się m oże tem  nie  
bezpieczniejszą, że i gospodarczo i politycznie 
stosunki wewnętrzne, siła i spoistość Państw a  
załam ać się m uszą przez nagłe zniszczenie licz  
nej w arstw y ludzi, biorącej od w ieków  w y ­
b itn y  udział w życiu gospodnrezem tego kraju. 
Jeśli N iem cy pod płaszczykiem  rozbrojena i 
pacyfikacji św iata wystąpią energicznie z ich 
zbńjeckiem i pretens jami te ry to rja ln em i do Pol 
ski w czasie, kiedy w kraju tym  rozbrzmiewa 
lyby fanfary hitlerowsko-endeckde, to wątpić 

czy wówczas odbyćby się mogła w Iz­

bie Gmim w  A nglji taka debata, jaka m iała  
m iejsce przed rokiem. Endecy nigdy nie zdra­
dzali rozum nego zm ysłu  państwowego, i d la- 
tego jest obowiązkiem  zwracać uwagę społe­
czeństw a na to, iż  hitlerowska, akcja prasy  
endeckiej wrogą jest dla bezpieczeństwa zew ­
nętrznego i  wewnętrznego Państwa.

3) Gloryfikacja metod hitlerowskich przez 
prasę endecką w yw ołuje dezorjentację zw łasz  
cza u  w arstw  nieinteligentnych i  osłabia czuj 
ność ich wobec wroga, który oC tysiąca lat sto  
suje zasadę „Drang nach 0® ten‘ i dla którego 
ekspansja n a  W schód stanem-i naczelny nakaz 
egzystencji. Sen W ilhelm a o  panowaniu Niem  
ców  na szłaku Hamburg—Bagdad, choćby po  
trupie narodów szlak ten zam ieszkujących, 
w inien doprowadzić endeków w  Polsce do 
przytomności, zwłaszcza, że hasła antyżydow  
skie w  Niem czech m e stanowią istotnej treści 
ruchu hitlerowskiego, gdyż w  rzeczywistości 
kw estji żydowskiej w Niemczech nie było  n i­
gdy, a pod tym  płaszczykiem  kryją N iem cy  
głębsze i istotne cele zm ierzające do realizacji 
snu W ilhelm ow skiego. D latego rozpalanie 
kw estji żydowskiej w  Polsce przez prasę en­
decką stanowi wodę na m łyn Niemców. Cave- 
ant consules...

Śmierć, która jest oskarżenie! 0 1  t

(K) Równocześnie z doniesieniem o egzekucji, 
dokonanej na van der Lubbem, przynieśliśmy te ­
legram o wielki phi oburzeniu, jakie krok ten w y ­
wołał w Holnndji. Rząd holenderski kilkakrotnie 
interwenjownł u rządu niemieckiego, ale Hindeu 
burg nie skorzystał z prawa laski, jak brzmi ofi­
cjalny komunikat, wobec czego van der Lubbego
ścięto,  u

Możnaby na pierwszy rzut oka przyjąć, że zwy­
ciężył tu taj wpływ Goeringa, człowieka bezsprze­
cznie patologicznego, o krwiożerczych instynk-

Śmierć -  nule in Germany
tach, k tóry  kilkakrotnie domagał się wydania s j- 
bie bohaterów procesu lipskiego, w gruncie jed­
nak rzeczy tkwi w tym  pośpiechu, z jakim doko­
nano egzekucji, blębsza racja stanu. Śmiało mo­
żna stwierdzić, że ścięto człowieka niewinnego. 
Brzmi to jak paradoks, wszak młodego Holendra 
przyłapano w płonącym Reichstagu; jeśli sobie 
jednak przypomnimy wszystkie perypetje proce­
su, dojdziemy do przekonania, że ra n  der Lubbe 
mógt być tylko narzędziem i że właściwych spra­
wców pożaru Reichstagu szukać należy gdzieln 
dziej. Wedle telegramów, opisujących ak t egze­
kucji, bronił się van der Lubbe wszelkiemi silami, 
tak, że musiano go przemocą zawlec na  miejsce 
stracenia. Van der Lubbe miał też zawołać, że 
winnymi podpalenia Reichstagu są Goebbels i Goe 
ring, nie pozwolono mu jednak m or y dokończyć. 
Może więc w ostatnim momencie, kiedy śmierć W* 
całej swej zgrozie stanęła przed obłędnym mło­
dzieńcem. k tó ry  - chciał odegrać rolę H erostrata - 

■•naszych czasów, zaświtała w jego świadom ości- 
przeraźliwa myśl, że padł tylko ofiarą zbrodni 
czych machinaoyj.

Przypomnijmy sobie, że van- der Łnbhe przez 
cały czas procesu zachowywał się z taką bierno­
ścią, jak  gdyby miał pewność, że nic złego s ta ć  
mu się nie może, że ei, k tó rzy  go namówili do 
czynu, nie dopuszczą przecież do tego, by go s tra ­
cono. W prost niesamowite wywierał van der Lub­
be wrażenie, a  tę  niesamowiłość usiłowano sobie 
wytłómaczyć tem, źc go we więzieniu żywiono 
trucizną, (scopolaminą), k tó ra  odbierała mu ja s­
ność sądu i zdolność orjentowania. się. Nie dopu­
szczono do niego holenderskiego obrońcy, k tóre 
go rodzina wysłała, a damo tylko sposobność bar­
dzo podejrzanemu szwedzkiemu publicyście S<5 
Hermanowi pozostającemu wedle wszelkiego pra 
wdngedobieńatwa w żołdzie hitlerowskim, do

zbadania stanu fizycznego i psychicznego, jeszcze 
przed procesem skazanego na śmierć, niesicześli- 
wego człowieka. Na tyle jednak uczciwości zdo­
był się van der Lubbe, że wyparł się wszelkiej a-' 
czności z TórglerenTi trzema Bułgarami, przez co 
mocno osłabi) pozycję prokuratora.

Teraz van der) Lubbe już nie żyje, znikł więc 
jedyny świadek, k tó ry  bądźcobądź mógł wyjaśnić 
tajemnicę podpalenia Reichstagu. Można się b o ­
wiem było liczyć z tem, że gdyby interwencja rzą­
du holenderskiego odniosła skutek, t. j- gdyby 
van der Lubbemu zamieniono karę śmierci na ka­
rę dożywotniego więzienia, biedny ten w ykoleje­
niec, k tóry  się dal użyć jako narzędzie zbrodni, 
zacząłby pomału wracać do sił i mógłby sobie nie-, 
jedną rzecz p rzypr: mieć. A tego właśnie Goering 
i towarzysze dopuścić nie chcieli i dlatego za- 
skoczyli świat tą  naglą egzekucją śmierci. Yan 
der Lubbe już nic żyje, ale ta tragiczna jego 
śmierć rzuca v o nury cień na  rządy hitleryzm®,
Opinja świa;: wie, że Reichstag podpalił ktQŚ| 
kto  bezpośrednią z tego odniósł korzyść, a  ty m  
czynnikiem jest obóz panujący obecnie w Niestf 
czech; opinja świata wie, że van der Lubbe swc& 
jeden nie mógł dokonać zbrodni podpalenia Reich* 
tagu i że musiał mieć kilkunastu pomocników. ■— 
Tymi współsprawcami, nie byli ani Torgłer, a a i  
Dymitrow, ani dwaj inni Bułgarzy, lec® mogli byó 
tylko ludzie, którzy niepostrzeżenie mogli destsó

Śmierć -  madę in Germany
-się do Reichstagu i po wznieceniu pożaru 
nać. Narazie okupanci hitlerowscy; trjnm&iją, 3U- 
stmęli bowiem człowieka, który mógLjsię^dła; ztłsłi 
stać groźnym, sam ej je d n a k  p raw dyu je^ąb iB -JS i 
prawd a. t a  będzie- raz wyśwletłoąg^.

Hitleryzm uważa Żydów 
za niższą i mmejwartościową 
rasą. — N i e  c h c e m y  
z n a-c —- kupować — uży­
wać — towarów kraju, któ­
ry nas poza nawias usuwa, 
k r z y w d z i  i m a l t r e t u j e !
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ouishie Biuro Statystyczne
Warszawa, w styczniu.

Ostatnio w prasie żydowskiej ukazały się k ró t­
kie notatki, że przy Centrali Bezprocentowych 
K as w Warszawie powstało Biuro Statystyczne.

Zwracamy się do p. Borenszteina, kierownika 
tego biura, o zapoznanie nas z zadaniami i progra 
mem prac.

-W  społeczeństwie żydowskiem, — oświadcza 
p. Borensztein — oddawna odczuwano potrzebę 
naukowej placówki statystycznej, któraby skru­
pulatnie notowała zmiany, zachodzące w życiu g<* 
spodarczem Żydów, ich strukturze zawodowej, so­
cjalnej i t. d. Dotychczas z powodu braku podsta­
wowych wiadomości statystycznych o faktycz- 
nem położeniu ludności żydowskiej w Polsce nie 
wiemy absolutnie o tych zmianach które sit staie 
dokonują w różnych grupach społeczeństwa żydo­
wskiego. Wszak do 70 proc. handlu leży w rekach 
żydowskich. Położenie tej całej warstwy jest ka 
tastrofalne, jednak nic konkretnego o jej sytuacji 
się nie wie. Z pobieżnych obserwacyj wiemy, że 
powyżej 1/3 ludności żydowskiej w Polsce żyje 
dzięki wsparciu, jakie otrzymuje w różnych instj 
tncjach społecznych i filantropijnych. Nic k onkre­
tniejszego również i o tern nie wiemy. Jest pew 
nem, że organizm gospodarczy żydostwa polskie 
go jest chory, ale dokładnie choroby tej nie zna 
tny. Nikt mimo to poważnie się nad tem nie zasta­
nowił. Przecież znajomość dokładna tego, co się 
dzieje wśród Żydów, wymaga poważnych stu 
djów.

Słyszy się coś niecoś o nowych zajęciach, zawi- 
daeh, któremi trud nie by się mogła zdeklasowana 
ludność żydowska, ale stopnia możliwości i absor 
bcji tych zawodów nie ztiamy na skutek braku 
odpowiednich studjów, odpowiednich cyfr.

S tatystyka jest buehalterją społeczeństwa. — 
/Wskazuje, które pozycję są mocne, a które słabe 
f wym agają wzmocnienia. Dotychczas społeezeń 
etwo żydowskie nie miało buchaltera, tego konie­
cznego aparatu, któryby notował w formie scen­
tralizowanej wiadomości z życia gospodarczego 
ffcydów w Polsce.

Tylko objektywne i konkretne wiadomości z 
poszczególnych dziedzin życia mogą być podsta 
tvą konkretnych planów usanowania sytuacji. To 
też Biuro Statystyczne przy „Cekabe“ (Centrala 
Kas Bezprocentowych) zamierza spełnić rolę tege 
przysłowiowego buchaltera.

— Czy Związek Biura Statystycznego z ,.Ceka- 
b e“ jest natury  wyłącznie organizacyjnej?

— Tu działały głębsze przyczyny. „Cekabe“ 
Jest obecnie jedną z najbardziej popularnych in- 
b tytucyj niesienia doraźnej pomocy dla Żydów. 
Ina agendy w 750 miastach i miasteczkach w Pol 
■«ce, utrzymuje w ten sposób bezpośredni kontakt 
a  W uj masami, które najbardziej ucierpiały przez 
kryzys. Związek między Biurem a „Cekabe* jest 
więc ścisły. W ysiłki w kierunku zorganizowania 
®taJeg« badań statystycznych wśród Ży­
dów  podejmowwj niejednokrotnie Joint*' TJru 
chomione obecnie Biuro Statystyczne prey , Ceka 
be“ zawdzięcza swojo i)ow8tan>e równie inicjaty­
wie oraz moralnemu i finansowemu poparciu „Jo- 
intu".

— Jak  pan sobie wyobraża współpracę z inne- 
mi żydowskie mi organizacjami społecźnemi?

— Biuro dostarczać będzie materjałów wszyst 
kim instytucjom, które się o nie do nas zwracać 
będą. Pozatem miesięczny nasz biuletyn będzie 
przynosił wiadomości ściśle statystyczne * róż­
nych gałęzi życia gospodarczego, tak, że przynie- 
']ę  usługi wszystkim organizacjom gosoodnrczym 
żydowskim i nieżydc wskim.

Środki finansowe są minimalne. Liczymy ua tu,

* że Biuro nasze wywoła odpowiednie zrozumienie 
wśród organizacyj żydowskich, które dostarczać 
nam będą. materjałów, ilustrujących ich działal­
ność, będą nam komunikowały fakty i różnych 
dziedzin życia gospodarczego. Podstawą zasad cl 
cza naszych m aterjałów będą stałe koresponden 
cje, jakie nam będą przysyłać miejscowi lcorespon 
denci z każdego miasta, i miasteczka. Liczymy na 
uczciwych działaczy społecznych, którzy rozumie 
ją  potrzebę i znaczenie Biura Statystycznego i dc 
łożą wszystkich sił, aby ono było zasilane odpo 
wiednieini materjałami. W każdem mieście inteli­
gencja zawodowa żydowska, lekarze, dentyści, in

Umarzanie zsSeg£cści 
podatkowych

izby Skarbowe otrzymały okólnik z ministerstwa
skarbu w spraw ie akcji um arzania zaległości po­
datkowych. W myśl tego okólnika, dotychczasowe 
postanowienia, wygasłe z dniem 1 stycznia prze­
dłuża się do końc i czerwca 1934 roku. Termin 
przedkładania ministerstwu skarbu wniosków o 
umorzenie ustala się obecnie na dzień t5 maja 1934 
roku

Przewidziane w odnośnych rozporządzeniach 
wykazy o ile chodzi o akcję umorzeniową, prze­
prowadzona na podstawie ostatniego okólnika w 
okresie od dnia 1 stycznia do dnia 30 czerwca br. 
obowiązane są izhy skarbowe i  rzedł ożyć w ter­
minie od dnia 31 lipca 1934 roku Zaraza ii, nawią­
zując do okólnika z 23 maron ub. r wyjaśnia się, 
że w razie ogłoszenia przedsiębiorstwom upadło­
ści i następnie podniesienia jej z równoczesnem 
zawarciem ugody sądowej z -wierzycielami, izby 
skarbowe upoważ lone są do wyrażenia rgody na 
redukcję zaległości podatkowych, jednakowoż tyl­
ko w tych wypadkach, gdy na podstawie tej ugo­
dy następuje redukcja wierzytelności prywatnych 
najwyżej o 50 proc.

Wkońcu ministerstwo skarbu zaznacza, że wspo 
r.miany wyżej okólnik więcej przedłużony nie 
będzie, wobec czego zechcą 'zby skarbowe w cią- 
eu na jbliższych sześciu miesięcy wynikaj we z me 
go uprawnienia całkowicie wykorzystać.

Przedłużenie term ku składania 
zeznań o dochodzie do 1 mafa
1934 r.

Rozporządzeniem Ministra Skarbu z dn. 3 bm 
icimin do składania przez osoby fizyczno i spadki 
wakujące (nieobjęte) zeznań o dochodzie, wyzna­
czony w art. 50 ustawy o państwowym podatku 
dochodowym (Dz. U. R. P N r 58 z r. 1925 poz. 
431) został przesunięty na rok podatkowy 1934 
z dnia 1 marca do dnia 1 maja 1934 r.

Lokowanie fnndnszńw 
insiytucyi puhikznych

Izba Przemysłowo- Handlowa w Lolzi, opmju- 
ją= przesłany przez minsterstwo przemysłu i han­
dlu projekt ustawy w spraw ie zmiany -ozporzą- 
dzenia Prezydenta R. P. z dnia 15 lutego 1928 r. o  
sposobie lokowania funduszów- przez osoby pra­
wa publicznego, fundacje i osoby nicwłasnowolne 
0' a 7 o sposobie lokowania kamyj, skl ulanych z 
tytułu obowiązku publicznego, w ypow iel;ia5a Mę 
za równomiernem traktowaniem banków prywat­
nych z komunalnemi kasami oszrzęd iośc' Izba za­
jęła stanowisko, iż jeśli w myśl projektu ’okaly 
osób i instytucyj. objętych wspomnianym wyżej 
rozporządzeniem, me mają być odtąd dokonywane 
w bankach prywatnych, należałoby również w i« 
mif jfych samych względów uchylić przepis o mo­
żliwość' lokowania ich w ko nu laHy-ra kasach 
O zczędności

żynierzy, nauczyciele, akademicy, powinni się *»- 
interesownć tą  nową placówka, k tóra  postawił* 
sobie cele wyłącznie praktyczne.

Liczymy w szczególności na poważnych i akty- f  
wnyeh działaczy Kas oraz wszystkich oddanych- 
przyjaciół, którzy się koło nich skupiają. Ich za­
daniem będzie komunikowanie nam wszystkich5 
faktów, zdarzeń z gospodarczego życia Żydów. —-* 
Poza. tem, poważnym plusem w naszych planach’ i 
jest na, wysokości zadania stojący nieliczny, a1*; 
aktyw ny persona!. Zdajemy sobie sprawę z trud­
ności. zdajemy sobie jednak sprawę z korzyści, 
jakie takie Biuro może przynieść. Stąd nasza Ini­
cjatywa.

(Adres Żydowskiego Biura Statystycznego: Biu- j 
t o  Statystyczne przy „ C ek a b e W a r sz a w a , uL 
Jasna 11).

Kłopoty właścicieli 
berlińskich domów

W stosunku do obywateli polskich, którzy po­
siadają nieruchomśozi w Berlinie i innyca mia­
stach niemieckich, zastosował rząd Ręszy od No- | 
wego Roku dalsze ograniczenia przy inkasowa- I 
mu komornego.

Obywatelom polskim wywozić hę Izie w in o  tyl­
ko 05 procent czystego dochodu, po potrąceniu 
wszelkich wydatków na remont nieruchomości, 
świadczeń skarbowych i komunalnych, odsetek hi 
potocznych itp Nawet i ta  część dochodu może 
łyć  przekazywana do Polski tylko. :.a specjałnemi 
zezwoleniami.

Obywatele polscy zobowiązani są przytem do V  
zakupywania niemieckich papierów wartościo­
wych, których kurs na giełdzae jert niższy od kur­
su nominalnego. W alory te nabywać muszą oni 
po cenie nominalnej i tem samem ponosić więk­
sze straty.

Dankierzy świata nie poiyczaią
Poczynając od t. 1931 kryzys finnns y vy i roz­

kład walutowy, który nastąpił u dwóch najwię­
kszych bankierów światowych — w Angiji i w 
Stanach Zjednoczonych — sparaliżow ały komple­
tnie międzynarodowy obieg kapitałów, -raje te, 
a wślad za niemi Francja, Holandja, Szwajcarja, 
które obfitują również w wolne kapitały i pełnią 
rolę bankierów w zakresie międzynarodowym, 
wstrzym ały emisje pożyczek zagranicznych i zre­
dukowały je do minimum U. S A., które -v r. 1930 
emitowały pożyczek zagranicznych na ogólną su­
mę 10 i pół miljarda złotych, zredukowały ją  w
1931 do 2 j pól miljarda, a w r 1932 do ćwierć 
miljarda złotych w cyfrach okrągłych. W. Bryta- 
nja emitowała w r 1930 pożyczek zagranicznych 
na sumę 2 i pół m iljarda złotych, w 1931 r. już tyl­
ko na sumę około 400 miljonów, a w 1932 r. suma 
ta spadła lo poziomu 85 miljonów.

W ślad za temi dwoma krajami poszła Francja, 
gdzie w 1930 r. emitowano pożyczek zigranicz- 
rych na sumę około 050 miljonów złotych, w 1931 
r. suma ta wzrosła io  2 nuljardów, ale w ' 932 r. 
spadła do '00 miljonów W Hol.inaji w 1930 r  e- 
lnitowano pożyczek zagranicznych nu -urnę około 
1 miljarda złotych, w r  1931 na sumę już tylko 
450 miljonów, a w r. 1932 — tylko 101 miljonów. 
W Szwajcarji emitowano w r. 1930 [różyczek za­
granicznych na sumę około 650 mi1joió v Złotych, 
w 1931 r suinn ta spadła do 200 miljonów, a w
1932 r. wyniosła 250 miljonów.

W sumie emisje pożyczek zagranicznych na ryn­
kach finansowymi wymienionych wyż \j aięciu 
krajów wynosiły w 1932 r. tylko trochę więcej niż 
1 miljard 200 miljonów złolycn. wówczas gdy W 
1931 i sumy te sięgały około 5 miljardów łącznie, 
a w 1930 r. — 15 miljardów Kryzys zaufania wy- 
r- ził się tu dobitnie, zwłaszcza jeśli się uwzględni 
fak iż w powyższych cyfrach niema polyczek ko- 
lonjalnych danych metropolij.
S
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To naprawd; nie iest bajha_.
Kiedy około stoplęćdzicsiąt lał temu Diderot 

lkaz-\yał jedmę ze swoich nowel tytułem, który miał 
pójść zczasem w  przysłowie, nie przeczuwał zape­
wnie, jak  ty tu ł ten kiedyś .wyblaknie, jak utraci 
dozę filozoficznego sarkazmu. „To nie b a jk a .. .  
nazwał był Diderot opowiadanie o prywatnych 
feagedjach pryw atnych ludzi, o nieodwzajemnio­
nej łub wygasłej miłości. Dzisiaj żaden chyba z pi­
sarzy nie pomyślałby nad tego rodzaju zapewnic- 
nisjn dto podobnych perypetyj; stały się one komu 
nałesn. Ale nie to  tylko. W międzyczasie: również 

j—«aio pojęcie bajki straciło posmak opowieści o 
'nieprawdapodobnem zdarzeniu, Tyle widzieliś­
my już zdarzeń, przechodzących w nasileniu sen­
sacji beletrystyczną anegdotę, że właściwych nie­
spodzianek oczekujemy raczej od reportaży, niż 
powieści. Cóż więcej wymyśleć może pisarz, ponad 
relacje % koszmarnych, autentycznych wydarzeń, 
wydarzeń powszechnie znanych, uświęconych 
współudziałem m inistrów i „uczonych1*? I jakże 
Się dziwić, iż coraz częściej podnoszą się glosy, że 
beletrystyka jest przeżytkiem, bowiem pisarz 
współczesny poprzestać winien na artystycznem 
Opracowaniu, rzeczywistych wydarzeń? Obawiam 
Się jednak, że mimo głębokie przekonanie o nie­
przewidzianych zgoła niespodziankach, jaklemi 

i rączy nas życic, niejeden fak t rzeczywisty. dziś 
jeszcze spotkałby się z niedowierzaniem. Historia.

; k tórą zamierzam przytoczyć, wygląda ńa fabułę 
romansu z epoki ckliwego sentymentalizmu. Mim.'

( to  jest prawdziwa. Podał ją  w kilkunastu wier 
vzaeb ..Pariser T ageblatt1*, obole innej, równie zre- 
■sztą nieprawdopodobnej, a jednak autentycznej 
Chodzi o wiadomości, szeptane w hitlerowskim 
Berlinie z największą ostrożnością, z ust dó ust.

i jakżeż tam luówić o nich głośno, skoro w ła ­
śnie jeden z bohaterów zdarzenia należy dziś io  
czołowych obole „Ftihrera1* osobistości Niemiec? 

Przeczytawszy kilkanaście zdań tej historji, my 
I jślałem o napisaniu noweli. Zrezygnowałem jeb  

^ ^ n a k .  Byłaby zbyt afektowana, zbyt wyszukana* 
•^ P o p rzes ta ję  przeto na skromnej relacji. A więc:

W małem mieście niemieckiem, w posiadłoś-ó 
1 zamożnego dziedzica, zajęta jest młoda kobieta. 

Jest ładna, a w każdym bądź razie podoba się 
chlebodawcy. Dni płyną powoli, wieczory letnu 
są tak  pogodne... Gdzieś kiedyś złączył ich uścisk, 
gdzieś kiedyś... I  nie byłoby w tem wszystkn-m 
nie szczególnego, gdyby nie fakt, że stosunek ten. 
ani karygodny, ani niezwykły, miał swoje nastęn 
stwą. Domyślacie się: dziecko. Śliczna, mądra ’ 
schludna dziewczynka. Nazywa się Magda. Czy 
czeka ją  może los licznych, „nieślubnych** dzieci,

pojonych złośliwością przez moralizatorsko nastro. 
jone koltuństwo? Bynajmniej, Ojciec uietylko ło­
ży na nią pieniądze, leeż zabezpiecza również có r­
ce legalnych rodziców. Je s t bogaty, może sobie 
na- to  pozwolić. Doprowadza więc do małżeństwa 
młodej matki z drobnym kupcem żydowskim, któ 
ry  otwiera następnie drogerję w Berlinie.

A Magda? — W zrasta w domu legalnego ojca 
Friedlandera, nie przeczuwając niczego, piękna i 
radosna. Małżeństwo jej domniemanych rodziców 
jest szczęśliwe. Wiodą, przyjemne, spokojne ży­
cie. W atmosferze tej spędza Magda dzieciństw"). 
Wychowaniem jej kieruje na ogół ojciec. Dziew­
czynka styka sic prawie wyłącznie z rówieśnika’ 
mi żydowskiego pochodzenia. Jeden z nich zwła­
szcza'w yw arł na niej silne wrażenie. Chłopiec jest 
m ądry, o wyjątkowej energji.

I nagle —■ zasłona, kryjąca tajemnicę urodzin 
Magdy, zostaje zdarta. Zjawił się prawdziwy o j­
ciec, kochający i stęskniony. Dziewczynka prze­
żywa niesłychany wstrząs. Nie może znaleźć spo­
koju. Nic dziwnego: jest zbyt młoda, myśli uczu­
ciami. Traci na chwilę punkt oparcia- Zrozpaczo­
na udaje się do żydowskiego przyjaciela. On przy 
stąpił właśnie do rozwijającego się ruchu: został 
sjoniatą. Radzi jej postąpić zgodnie z nakazem 
własnego sumienia

Mijają lata. Czas dzieli ich. życie pchnęło przy­
jaciół w różnym kierunku. Równocześnie pogłębia 
się brutalna przepaść, która oddalić ich miała bez 
powrotnie. Piękna Magda zostaje żoną bogatego 
fabrykanta, rozwodzi się 1 wychodzi powtórnie 
zamąź za.., Dr. Goebbelsa, obecnego mi­
nistra propagandy „Trzeciej Rzeszy". Te­
go właśnie, k tóry  celebrował na pla­
cu berlińskim przy obrzędzie palenia 
żydowskich i marksistyeznych dziel. Kaleki o ży­
dowskiej fizjognomji, wijącego sie od szeregu 
miesięcy w antysemickim tańcu św. Wita. Tego 
właśnie, który wśród wszystkich kanalij hitlerow­
skich uchodzi za najbardziej pomysłowego w dzie 
dżinie tworzenia strategicznych prowokacyj. Za 
autora podpalenia Reichstagu.

W czasie gdy Dr. Goebbels obejmował minist51- 
rjalną tekę „Tpteciej Rzeszy1*, w odległej Palesty­
nie zginął od kuli morderczej dawny przyjaciel 
jogo żony. Ten, u którego zrozpaczona po przej 
rżeniu tajemnicy swego pochodzenia dziewczyna 
szukała słów ukojenia. Byl nim przywódca sjoni- 
styczńy — Chaim Arlosorow.

I to  naprawdę nie jest bajką,
M. BORUCHOWICZ.

Ceny: zf. o.4 0  do 2.60
Pil*! pnftul tonu FiBECO, Sp.lko. w Pmnuiii

Wzrost dochodów Żydowskiego 
Funduszu Narodowego

Jerozolima. ŻAT. Ja k  wynika z ogłoszonego, 
sprawozdania Zydowskic-go Funduszu Narodowe­
go za rok budżetowy, zamknięty w końcu wrze­
śnia J93S r. wpływy tego funduszu wynosiły 
■218.344 f. szt. wobec 200.400 f. szt. za rok po­
przedni. wzrosły one zatem o 9 proc. W Stanach 
Zjednoczonych wpływy 2FN zmalały, powiększy­
ły się one natom iast w Palestynie, jak również 
nieznacznie w Polsce.

Je.st godnem uwagi, że za pierwszy kw artał ble 
żącego roku sprawozdawczego (październik—gru­
dzień 1933) dochody 2FN w samej Palestynie 
wzrosły prawie trzykrotnie w porównaniu z tym­
że okreś°m r. uh., zebrano bowiem na rzecz fundtt 
szu 9.562 f. szt., podczas gdy odnośne wpływy 
za okres poprzedni-wyrażały się cyfrą 3.401 f. szt.

Wielkie zbiorniki nafty w Ba?fie
Hajfa. ŻAT. W końcu stycznia „Iraq Petroleum 

Company** przystępuje do budowy 10 wielkich 
zbiorników nafty, które będą połączone z rurocią­
gami nafty mossulskiej. Zbiorniki będą zbudowa 
ne na terenach między Haifą a Akko. Budowa 
zbiorników da zatrudnienie kilkuset robotnikom.

Średnia szkoła rolnicza 
w Palestynie

Jerozolima. ŻAT. Pod auspicjami Związku ko­
lonistów żydowskich i PICA ma wkrótce w pobli­
żu Hedery nastąpić założenie żydowskiej śred­
niej szkoły rolniczej. W najbliższych tygodniach 
rozpoczną się już roboty budowlane.

Dramatyczne sceny w urzędzie 
palestyńskim

Saloniki. ŻAT. W urzędzie palestyńskim w Salo 
nikacii codziennie rozgrywają się dramatyczne 
sceny z powodu zbyt szczupłej liczby certyfika­
tów migracyjnych ,przydzielonych dla Grecji t  
męodpo władających wielkiej liczbie zgłoszeń. G<-

, . l v a r  K r e u g o r "
Je rz eg o  Tępy

(Praprem iera w Teatrze Wielkim we Lwowie, 
9. stycznia br.).

Przed tygodniem uczoslniciyłem nimi3 .voli w 
dyskusji uwócb wcale kompetentnych mnów Wy­
znam tyle tylko, że jeden * nich. io najpoważniej­
szy bodaj krytyl; na ziemi polskiej (n.ieoficja'ny 
w dodatku, .de pobierający pensji, uioztleżny), a 
drugi — światowiec erudyta, obdarzony dużym 
intelektem. Chodziło im o Jerzego Ten- i najnow­
szą jego sztukę teatralną, o „Ivara Kręugera". 
Redzie mia! powodzenie, czy nie będzie? Znudzi 
się publiczności, czy nie /.nudzi? Zmanierował 
się już, czy nić'zm anierow ał? That is the ąuestion.

Pr.-zarni i przemili dyskutenci! Jakto źle, kiedy 
^  s.b mą dużo siwych włosów i ppkwitn rie umysło­

we wypadło w epoce wschodzących fwiazd rewo­
lucjonisty Hnuptmannd (dziś ujednoliconego i scał- 
kówanego) i niebezpiecznego pctroleurą (pożal się 
Boże!) Henryka Ibsena. M.-tm wrażenie, że dla pew­
ny* h ludzi zamknęła się księga przeznaczeń w po­
lityce, w literaturze, we wszelkich dziedzinach du­
cha od historii, kultury do sennika egipskiego — 
w r. 1914 tym. tj. 31 la t temu.

Poetn, i a o wielki paeta, nazva ł 1o strojeniem 
głowy.

„w uwiędłych laurów  liść**.
Gdyby przynajmniej chodziło tylko o laury. Ale 

Sdżletum! Chodzi o coś innego jeszcze Chodzi o 
ifipzclne, w opernym skalistym gruncie Wykuwam- 
u ro fi o doświadczeniu, zdobywane krw ią  szafa-

waną metylko na froncie b o jo vy.n.- ale w życiu 
ccdzieunem, będącem w alką — o przyszłość poko­
leń. co przyjdą, aby przeorać raz jeszcze puści:-, 
Zrę. ostałą po nas.

Brak mi „kompetencji", aby podlać fachowym, 
upstrz.onym przekleństwem nomenklaluiy docieka­
niom, pi’o i contra najaowszą sztukę Jccz-go To­
py, Był czas. kiedy w pojęciu współczesnych min 
zdawał się Moliere zwariowanym ipw atoren, szu­
kającym łatwizny, a Wedekind, dziś już umchro­
niczny ekshibicjonistą..

ICażdn epoka ma takich mężów opitrziościo- 
wycb, na jakich zasługuje. Każda epoka na taki 
teatr, na jaki zasługuje i jakiego domaga się pubłi 
czność. Tempo dał dzisiejszego prosi ię w prost 
e filmowy, migawkowy w yraz i a  lotno zunercia- 
r-ło swej rzeczywistości!. Spróbujcie wystawić dziś 
,-ślepców" Mactęi lincka czy „Śmierć Tycjana" 
Hofmannsthala, a zobaczycie, źc trzeba będzie pu­
bliczność ściągnąć gw ałtć n do teatru, tak jak się 
to dzieje w  HiUerji na spekt)klach ujednolico­
nych. Bądżmyż szczerzy! N13 npsiad.nuy wpale 
kryterjów, aby sądzić sub >>pecie 8«ts:*ni',atią,..

Po takirr, wstępie-, powiem óJraZu, ta  uważam 
faklomontaże czy filmy sceniczne Topy za zgra­
bnie skonstruowane, sceniczne ujęcie na .jsoj rze­
czywistości. Umie oa podawać nam potrawkę swo 
ją niezmiernie inteligentnie, w -telegraficznych 
skrótach, posługując sic szyfrem Ogólnie znanym, 
uwalnia nas oit posłUgiwfinia się ' jakimkolwiek 
Codo m t  chwilą, ktodj* f aktomont żź zawładnie,

na najbliższe stulecie teatrem europejskim, możn# 
będzie skasować recenzentów teatralnych- 

Współćzfśriy widz, to człowiek zmęczony, obła­
dowany troskami, przed redukcją lub po redu­
kcji, przed rozwodem lub po rozwodzie, toteż za* 
dov- Oli go jedynie te itr. dający mu silne emocję^ 
ale .nic podyktowane wyższą matematyką uczuć, 
rzęsto niedostępnych dzisiejszej publiczności. Tru» 
dr.o.l darmo: Pa.i męgas tetnoke. Wielki Pan u- 
m arł już dawno i nic go nie wskrzesi. Sztuka dnia 
dzisiejszego staw ia sobie zadania znacanic prosi* 
:,zę. niewyszukane; Drawie, że „bulwarowe" (przy- 
p^rpinaaj Tollera „Hoppla, w ir lęben'* V  *wietno^ 
inscenizacji Piscntora), a je-iiak tfttii w  nich t*  

i suma tragedia co w  najpotężniejszych sz ukąch 
. Szekspira W płaszczyźnie tragiczności nie się nt6 
i zmieniło, to  tylko śmiech nasz zmienił się do ęn% 
; nie tńld już beztroski, jak ongiś.

Podałem w „Wywiadzie, z Tvamn Krc-ng#*- 
rem" treść sztujd, toteż ograniczę się ibccnie' d* 
zaznaczenia, żc sztukę oboma zaopatrzył autor w  
prolog i ćj3iłog, Z .prologu; będącego món>enteitf, 
wypadowym całej następujążej fabiiły, złożonej * 
15 (wzgl. 17 obrązów), w yłąaia się dziwn- histo- 
t ją o jednym z największych konlęwist id o ró r  nO> 
woczćsnegp świaja. kupi tali stycznego, °  którym 
mówią wtajemniczeni, że podobno, .się^ wali. Kiedy 
sic -przegląda zeszyty ..Wiener Bileter" albo ;,D5e 
Woclie'’. pip sic Wyrażenie, żo; najdrobniejsze na- 
VTf ,-ysy i pęknięcia można cudownie zildtowa© 
idietii pienoWiiej .konsystencji, ale 1 ’-v ir- m m  cym 
ńą wszelki Wajpadck ziemis;ąfttesc iiiiesa ludzkie­
go t  dodatkiem krwi, k tórą szafuje sią h-*j-
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Tar, d jest codziennie zwiedzany pracz olbrzymią'
Zclbe interesentów, przeważnie-1 kobiety, Upomina 
-jące się o certyfikaty. Rozgoryczenie na tem tlę 
jest- tak wielkie, żo kierownicy urzędu otrzymują 
F t; z pogróżkami. Wskutek napiętej -atmosfery, 
przewodniczący urzędu podał się'jdb 'dymisji. .

 o-^-o -  ■—

Mlfal Usrszkin '
Z całego niemal świata nadchodzą wiadomości

0 entuzjazmie, z jakim wszędzić spotyka się akcja 
ku- uczczeniu w godny sposób M. Usyszkina I wy 
rażenia Mu wdzięczności i hołdu całego narodu 
T kże ua-.za dzielnica, znana .ze swej ofiarność'
1 cetoeczrego stosunku do Czynu sjonistyczriego. 
wykaże, że uinie i chce ocenić i uczcić Zasługę i 
Peaeę dla dobra całego narodu, a jednocześnie 
wykaże, że nie zapomina o synach swych wyku 
Weję.cych w ciężkim trudzie nową świetlaną przy 
R lość. • ■ . . •

Wszyscy do pracy na „Mifal Usyszkin“t 
■ r o§o-—u-

Z org. Wizo
DC MIAST ZACH, MAŁOPOLSKI I ŚLĄSKĄ! 
Wszystkie miasta, które reflektują na założr. 

d e  org. WIZO zechcą się zgłosić do sekretariatu 
„•ehtrali WIZO w Krakowie, Mikołajska 6, I. p, 
mfiedzy g. 11 a 1, teł. 156-42.

tHABESŁANE CZASOPISMA
,.OŁOS ADWOKATÓW". M:esi;ęznik poświęco- 

T-y praw u i sprawom zawodowy n adwokatury 
{(kruków, Grodzka 15). Treść zeszytu za grudzień 
3933; Auw. Dr Henryk Bormann. Liiźhe dwagi do 
przepisów K. P. C. o postępu Yania egzókuc^jnctn. 

'''(Dokończenie). — Adw; Dr. Zygibunt Feniphel: 
.Weksel jako zapłata czy zabezpiei/.onie.. — Adw 
Dr Leopold Dreher; Zasndr „winy i kary . w po­
stępowaniu sąd.- karnem. Berijunin Bogom liski: 
Postulat Twórczości Administracyjna} w svvietle 
nowych prądów w  prawie ad ninistracyjr.em. — 
Ad w Dr. D. Eichenholz: Przy riitfs notarjaihy. — 
Sędzia Stanisław  Jan  Machulski: Kodeksś zobowią­
zań. w raz z przepisami go wprowadzającymi. -— 
M ainc Zgromadzenie Izby Adwokackiej. — Ż kro­
nik': aplikantów adwokackich. — Bibliografjh. — 
Przegląd Orzecznictwa Sądu N  ijwyższ -go.

H itle ryzm  chce napraw ić „h ła c T  
Ićarola W ielkiego

Droga otwarta dla pogaństwa w Niemczech
W  N iem czech w ybuch! a n a  dobre wojna re ­

lig ijna . E w angelick i b isk u p  Rzeszy M uller, 
m ąż zau fan ia  H itlera , w alczyć m u si na  dw óch 
fro n tach : Z  jed n e j s trony  o s trz d iw u je  go r a ­
d y k a ln a  g ru p a  „ c h rz e śc ija n . n iem ieck ich", ną  
czele k tó re j stoi . p asto r K rause i prof. H auer, 
która. to  g ru p a  dom aga się w y e lim inow an ia  z 
p ro testan tyzm u  niem ieckiego p ierw iastków  
żydow skich  tj. w yrzeczenia się S tarego  i w du  
żej części też i Nowego T estam en tu , a  z d ru ­
giej s trony  u tw orzy! się, zw łaszcza w  N iem ­
czech południow ych, zw iązek pasto rów  pro te­
stanck ich  i po łudniow ych biskupów  - k ra jo  
w ych, k tó ry  w ystępuje  w. obronie daw nego 
o rtodoksy jnego  protest a nytzm u.

T en  to „ P fe rre rn o tb u n d  * prow adzony przez 
byłego kom endan ta  łodzi podw odnej a obecnie 
pasto ra  Niemo llera , w ystosow ał do b iskupa 
M ullera u ltim atum , k tó re  m iało  być w ub ie­
głą niedzielę odczytańe z am bony  we w szyst­
k ich  kościołach protestanckich . R ząd  nie d o - . 
puścił do te j m an ifestac ji i n ie  zezwolił też 
n a  zebranie, k tó re  opozycja chcia ła  odbyć w e 
F ilh ą rm o n ji berlińsk ie j.

Dla b isk u p a  M ullera o w iele w iększem  n ie­
bezpieczeństw em  jest ru ch  n iem ieck ich  chrze­
śc ijan . k tórego cen tra la  w y d ała  w  porozumie* 
n i u z m in is te rs tw em  sp raw  wewnętrznych  
Rzeszy n astępu jący  kom u n ik a t: N iezw ykłą do­
niosłość m iała  konferencja, w k tó re j w zięli 
u d z ia ł zastępca H itle ra  m in is te r Hess, hrabia  
R eventlow  i prof. H auer. H ess ośw iadczył, że1 
rzęd chce w  jaknajszerszej m ierze zapew nić  
sw obodę jru ch u  now ej rzeczyw istości, repre­
zen tow anej przez niem iecki ru c h  religijny. 
To, że w ódz przez u s ta  swego zastępcy prokla* 
m u je  w olność sum ien ia  i re lig ji w  państwie? 
to talnem , jest w ydarzeniem  cpokow em  w  hi-» 
s to rji Niemiec. N apraw iono  w  ten sposób b łąd  
Karola Wielkiego."

T ym  błędem  K aro la  W ielkiego było  przy­
m usow e naw rócen ie  n a  chrześc ijaństw o  po­
gańskich  Niemiec. W olność re lig ji w  państwie- 
to ta lnem , k tó rą  H itle r p rok lam ow ał, oznacza  
zalegalizow anie k u ltu  W otana. W  Niem czech  
zanosi się więc n a  to, że zostan ie  zainauguro­
w an e  — pogaństw o.

ł

i

Ustawa o obywatelstwie nie* 
aryfczyków fnż nieaktualna?

nie ferenią się 
przeciw krzywdom..

J e d y n ą  
tóbuteczną bronią przeciw  hitleryzm ow i —  
,‘e st  bojkot tow arów  z  h itlerow  k.ch N iem iec

ni.c — dziś w  obozach koncentracyjnych, jutro na 
Polach chwały. Delikatnie, prawie od Yiećhcenia, 
r żucił Tepa w  „Fraulein Doktor" .parę idań pacy­
fistycznych, jeszcze oględniej, jakby kierowany in­
stynktem samozachowawczym, dał swej ‘ztuce 
Bajnowszej kilka rysów, zapożyczonych z albumu 
Beorge Grosza. Więcej — ■ byłoby może niezdrowo. 
Spop światła na podskórne, niedopowiedziane tep- 
dęncje sztuki rzucają takie np. powiedzonka Ivara 
Kreugera (wzgl. Ransena): „Kapitalizm nie może 
JłO‘ilugiwać się etyką, bo inaczej nie byłby kapita­
lizmem'*... * '

Inscenizacja p, Radulskiego przyczyniła się wal- 
ffcfe do powodzenia sztuki. Nadał jej właś-ciwie 
Tempo, ożywił krążenie krwi w  postaci ich trochę 
panoptikowych (Morgan, detektyw Smith-. Brown 
ćtd.). Pierwsza część szwankiye nieco scenicznie, 
ale wątpię, czy to wina '-eżysera. Dekoracje Re­
na ponad wszelką pochwałę. Bardzo oiek-iwą, de­
likatną ilustrację muzyczną dał młody, a wybitnie 
uzdolniony p. Halski,

P. Krasnowiecki grał, jak zwykle, znakomicie 
Ciasne ramy recenzji nie pozwalają na uwypukle­
nie gry p. Krasnowicckicgo. — Nie mogę potąi- 
pąć p Jaśkiewicza 1 p. MatusiakóWny, z tem, żę 
t reszta wykonawców była prawie bez zarzutu. 
Autora Wywoływano kilkakrotnie.

P ary ż  (ŻA T) „P arise r T agcb la lt" , k tó ry  się 
u k azu je  pod red ak c ją  Georga B ern h ard ta , do-- 
uosi z B ćrlina, iz całk iem  niespodzianie odro- 

| czona n a  czas nieograniczony ogłoszenie spe- 
! p jalnej u staw y  o obyw atelstw ie n ie -a ry jczy - 
1 ków.

M inisterstw o sp raw  w ew nętrznych  Rzeszy 
— pisze „P arise r T a g e b la tf  — czyniło  usilne 
przygo tow ania przy  opracow yw aniu  ustaw y ‘ 
sp raw a  ta  b y ła  w ielokrotnie o m aw ian a  z przy  
w ódsam i Z en tra ł-Y ere inu . Żydom  proponow a 
no, aby się zorganizow ali m n ie j w ięcej n a  tych  
sam ych  zasadach , n a  jak ich  o p arta  jest orga - 
n izacja  gm in  katolickich , opracow ana przez 
von Papena. N ieoczekiw anie m in iste rstw o  
sp raw  w ew nętrznych  pow iadom iło  Z en tra ł- 
Y erein, iż n ie  należy  się spodziew ać, aby  u s ta ­
w a  ry ch ło  się ukazała.

,Judenstaat" Herzla -  zakazany
Berlin (Ż A T ) Jak już donieśliśm y, odnośne 

władze rządowe umSeściły na liście zakaza­
nych  w  Niemczech książek dzieło Teodora 
Herzla „Judenstaat" w  w iedeńskim i w ydaniu  
Lówitta. Mimo to jednak „Judiscber Yerlag

zla  z  w iedeńskim  organ^ni Ju d en staa tsp a rte :, 
ukazu jącym  się pod tą  sam ą  n azw ą co dzieło 
H erzla. P ism o to znajdu je  się od  dłuższego cza 
su n a  liście p ro sk ry p cy jn e j w  N iem czech. Z a ­
kaz  „Judcnstaalu* H erzla ukazał się w  o fic ja l­
nym  organie  niem ieckiego h an d lu  k sięgar­
skiego.

Tragiczne saitmteófsfwo 
memtetkie&o uczonego

B erlin  (Ż A T ) Z H am b u rg a  donoszą, że n a  
tórże kolejow ym  R ostock-S chw am m  m alezio- 
no zwlóki m ężczyzny. W  toku dochodzenia, 
stw ierdzono, iż są  to zwłukj prof. d ra  Thom se-i 
n a  z U niw ersy te tu  w Rostock, k tó ry  popełnili 
sam obójstw o. Thom son należał do b lisk ich ' 
przyjaciół prof. E in s te in a  i ogłosił szereg cen­
nych  przyczynków  do teo rji w zględności. Jak  
przypuszczają, prof. T h  om sen popełnił sam o­
bó jstw o  pod w pływ em  depresji n ask u tek  w y ­
d arz  ?ń w  N iem czech.

Żydzi nie będą dopuszczeni 
do egzaminów

Berlin (ŻA T) Z arządzenie, podpisane przez 
m in is tra  ośw iaty  d r. R usta , d efin ity w n ie  w y ­
ja śn ia , żc do egzam inów końcowych na w yż­
szych uczelniach niem ieckich nie będą dopu-

w  Berlinie, który w ydaje obecnie nową edycję ' szczani studenci-żydzi z w yjątkiem  synów  
dzieł Herzla, nie został powiadom iony, czy za- żołnierzy frontowych, Dzieci m ałżeństw  m ic- 
kaz dotyczy tylko wiedeńskiego wydania .,Ju- szanych będą dopuszczone do egzam inów tyl-
dentaat‘u*\ czy też obejmie również wydanie  
berlińskie. W  kołach żydowskich sądzą, że 
w  odnośnym  urzędzie pom ieszano dzieło H er-

ko w  ty m  w ypadku , jeśli p rzed staw ia ją  dow o­
dy, że iedno z rodziców  było  „najzupełn iej 
czystego pochodzenia aryjskiego*.

MIMOCHODEM
„Pion" informuje...

Jtkób Łewlttes.

W „Pionie" — nowym tygodniku literackim — 
z 6 b. m. czytamy, iż wyszła nowa powieść Feucht 
wangera p. Ł „ S i o s t r y  Oppenheim".

.Tytuł powieści brzmi w oryginale „Die G e- 
s c h w i s t e r  Oppenheim". Referent „Pionu" ro­
zumował jednak zupełnie słusznie: Jeżeli „Schwe- 
stcr“ znaczy „siostra", to „Geschwister" je E t  spe- 
wnością liczbą mnogą... Gdyby był powieść bodaj 
otworzył i przerzucił, uie mówiąc j u ż  o przeczyta- 

■niy jej, przekonałby się niewątpliwie, że... liczba 
mnoga od „Schwester" jest całkiem inna... W d o - 
wieści Feuchtwangera „ R o d z e ń s t w o  Oppen 
helm‘- występują trzej bracia i, epizodycznie, jed- 
m  tioetra*.

n
W „Pionie" z 13 b. m czytamy następującą ,ov 

cenzję" nikczemnego pamfletu braci Tbaraud: 
,JCietly Izrael przestał być królem" (reportaż o 
obecnej sytuacji Żydów w Niemczech):

.jAiitnuzy, nie dając się ponieść uczuciom 
litości dla prześladowanych, ani uczuciu obu 
rżenia dla prześladowców, z chłodnym (1) ob­
iektywizmem (!!) starają się tylko oddać czy 
ste(!) fakty, jakie miały miejsce. Traktują 
oni rasizm nie jako przelotną gorączkę rewo 
lucyjną, lecz jako konsekwentny ruch"

Na usprawiedliwienie referenta „Pionu" należy 
przyjąć, że reportaż braciszków Tharaud czytał 
tak samo, jak powieść Feuchtwangera o „Sio­
strach Oppenheim"... (—))
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€0 miliardów funtów długów dusi gospodarstwo
światowe I

Słynny amerykański ekonomista prof. Bu i Jer, re  k lor Columbia- Uniwersity w Nowym .Torku, obli­
czył, że suma zadłużenia światowego wyrosi 60 miljardów funtów. Wobec t?go, że światowe za­
soby złota monetarnego przedstawiają wartość zaledwie 1,6 miljarda funtów, Butler proponuje 
stworzenie międzynarodowej instytucji finauso wej. w której byłyby skoncentrowane światowe 
zapasy złota monetarnego, na podstawie 'których instytucja ta mogłaby udzielać kredytów, mają

cyc.1: pokrycie w złocie.

Na wyspie emigrantów
(K orespondencja  w łasn a)

N ow y York, w  styczniu 
O dbija jąc  od South F e n y , p rzystan i p o łu ­

dniow ej M anhattam u. ciężki, n iezgrabny  s ta ­
tek, w ysłużone pudło, w yrusza  na  p e łn e  m o­
rze. D w adzieścia m in u t jazdy i o to  ju ż  jesteś­
m y  u podnóża Posągu  W olności, przybijam y 
do p rzy stan i na  E llis -Is lan d  

N a sąm  dźw ięk te j nazw y — E llis-Is lan d ! 
— strach  p o jaw ia  sic w  oczach em igrantów , 
niepokój przed  czcm ś n ieznanem  ale groźnem  
o b la tu je  najodw ażn ie jszych . E llis-Is lan d , czy­

nieni potrzeb i sytuacji emigrantów, a przy­
szło mu to tem ła tw ie j, iż sam w yw ędrow ał z  
Italji d» Ameryki przed łaty i znał dobrze w a­
runki specyficzne, w jakich znajdują się lu ­
dzie wyrzuceni z ojczyzny  do obcego im d u ­
chem. językiem, kraju Głownem zadaniem  
jakie sobie postawni p. Corvi reformując ad­
ministrację E llis-Island, było wpojenie w; nią  
i w  jsj czynności ducha hum anitaryzm u łódz­
kiego w  stosunku do emigrantów. Tego dopiął.

Ale — m ówi — zm ieniło się też dużo w sa-
ściec em igran tów  europe jskich, zdążających 1. m ej em igracji. Nie za jm u je  ju ż  o<*a te ra r  
do S tanów , m ia ł oddaw na u sta loną  rep u tac ję  i p ierw szego m iejsca, Kwoity em ig racy jne  zdu- 
ezegpś w  rodzaju  przedpiekla. C zyhały tu  n a  i Jdy dopływ śydeżych sił zza O ceanu, w  u b ie -
cm igran tów  różnorakie zasadzki i przeszkód- 
badano  ich egzam inow ano. w ypytyw ano  « 
przeszłość, o dokum enty , o  w izy, o pieniądze, 
Kto szczęśliwie p rzeby ł całą litan ją  prób, ten  
w ychodził z głebokiem  w estchnieniom  ulg i z 
posępnego gm achu j m ia ł nareszcie p raw o 
w ykupić  b ile t na prom  lub te rry -boo t. dążący 
do Nowego Jo rku .

R eputacja  E llis -Is la n d  usta lona  była  śród 
rzesz em igranekieh na obu półkulach. A i zew 
net rznie w yspa i jej zabudow ania  dawralv już 
przedsm ak w szystkiego, co tu  oczekuje ludzi, 
poszukujących fo rtuny , p racy  i zarobku  w o b ­
cym k ra ju . W ygląd  ogólny zabudow ań i ich 
otoczenia zm ien ił się te raz  zupełnie. Nowy za ­
rządca E llis -Is lan d , m ister Corvi, dokonał w 
ciągu dw uletn ich  sw oich rządów  na  -wyspie 
wielkiego dzieła. N ielylko odśw ieżył, zm ienił 
w yg ląd  ponurych  budynków , niety lko ozdobił 
całość k w ietn ikam i skw eram i, zielenią, ale  i 
tch n ą ł nowego d ucha  w  organizację  w ładz cel­
n y ch  i kon tro li em igranck ic j. E llis -Is lan d  
p rzestało  iuż być postrachem  biedoty, em ig ru ­
jące j do A m eryki.

Jak m ów i sam Conn. kierował się on w  
swoich zarządzeniach i reformach zrozumie-

glym  roku np, w jechało do Stanów tylko 40 
tysięcy ludzi. Jest to najniższa cyfra, jaka za­
notowano w przeciągu stu lat. W łaściw em  
zagadnieniem  jest dzisiaj kwestja t. zw. em i­
gracji szmnglpwanej, nielegalnie przedostają 
cych się na terytnrjum U. S. A. ludzi. W yła­
panie ich i deportowanie do w łaściw ej ich  
ojczyzny należy Jq obowiązków niezbyt m i­
łych, jak zaznacza sam  — mister Goryi. Ta 
kich „nielegalnych' bezą w Stanach na 400,000 
osób m niej więcej. Natomiast o w iele liczniej­
szą od emigracji jest fala powrotna repatrian­
tów, powracających do sw ych krajów rodzin­
nych T ych wyjeżdża obecnie 100 do 120,000 
roczpie. Jeśh chodzi b elćm ent przestępczy, o 
ludzi, którzy kryjąc się przed ręką sprawiedb  
wości, szukają schronienia, kryjówki w  Ame­
ryce, muszę przyznać — m ów i mr. Corvi —  
iż wszystkie narodowóśei są procentowo jed­
nakowo reprezentowane.

Powrót z wycieczki na E llis-Island  tąsamą 
drogą, na tym  sam ym  statku trwa niedługo. 
Po półgodzinie wjeżdżam y już do portu no 
wojorskiego, przybijamy do przystani, uad 
którą piętrzą się w  bliższej lub dalszej perspe­
ktywie kolasy drapaczy nieba.

D Y S K R E C J E
zapewniając, informuje o każdej cifioble p kraju i 
granicą- uwzględniając stan majątkoWy. wiek. stan* 
charakter, opipję, stosunki rodzinne, przeszłość, «*■ 
wód i dochody, zadłużenie, tryb życia etc. — istnie 
ją co od 1887 r. — Biuro Iaforaacy jno-W ywiadowcza, 
Hieronim Weiss, Kraków, Smoleńsk 10. TeL 124-3S

KĄCIK MOOV.

Moda na usługach złota
Czarną, dżdżystą noc karnawałową rozówieńlt.- 

ją  błędne ogniki bajecznie złotych, i lśniących szat 
Dłonie złotników wyczarowuj* z  błyszczącego 
metalu i jarzącego kamienia coraz to nowe eiida. 
które połyskują wszędzie: w uszach, na szyi- na 
przegubie rąk, na dłoniach, u paska, słowem — 
wszędzie, gdzie oko z zachwytem spocząć pragnie. 
Klipsy objęły w posiadanie wszystko: zamiast
kolczyków, broszek, naszyjników i zapinek — sa­
me tylko klipsy!

U wycięcia takiż kUps„ pomiędzy lokami fryzu­
ry, jeszcze jeden lśniący klips, podobny do tego. 
k tóry  przytrzymuje wiązanie paska i zdobi aksa­
mitny renesansowy beret. Obok klipsa jeszcze- je­
den klejnot: okrągły mały djadem, ułożony a* 
włosach nakształt okrągłego grzebienia, jaki no­
siły ongiś małe, grzeczne dziewczynki. Sztuka no­
szenia biiuterji wcale nie jest łatwą. Jed,en fał­
szywy gest, a pani upodobni się do żywej gablo 

tk i jubilera. W ytworna pani nigdy nie włoży o- 
bok kolji z pereł jeszcze innych klejnotów. Pani, 
nosząca perły w uszach, najwyżej pozwoli soM* 
na pierścionek z dużą perłą. (Wszystkie te  perły, 
djam enty i rubiny —- oczywiście — są ty lko imi 
taeją. Brylantowa brosza do sukienki sportowej
— to shoking! Tymczasem ta  sama brosza, siejąc* 
ognie i tęczowe blaski z rozchylenia puszystego 
fu tra  jest wyrazem prawdziwej elegancji.

Poza ozdobami ze złota i klejnotów same tk a ­
niny- z których skrojone są suknie,- ociekają zlo­
tem. Wielkie fabryki gorączkowo pracują nad nO; 
wemi pomysłami. Lama, ów klasyczny materjaS 
na stroje wieczorowe, k tóry  sycił nasze oczy ty l­
ko w nocy, stał się ozdobą na codzień. Złota, sra- 
brna lama. służąca jako przybranie sukien wełnią 
nych, wywołała sensację na rewjach mody, Obe­
cnie większość sukien popołudniowych, wełni*- 
nych, jedwabnych, chętnie przyozdabia się lazny- 
Skrzydełka. klapki, wstawki do rękawów, pen­
dant przy pasku i mankietach, półwysokie, stoją­
ce kołnierze i czworokątne kołnierze m arynarski#
— wszystko to  rozświetla się lamą. Zresztą nie- 
tylko lama zdobi jednestajność sukien, sekundują 
jej złote gwoździe, sprężyny, koniki, haftki, ag ra ­
fki -r- słowem modne jest wszystko, co im ituje 
przedmioty z czystego kruszcu. N atręt angora te­
goroczna przetykana jest n itką metalu. Zastoso­
wanie lamy do stroju popołudniowego znajduje­
my taicie pod postacią bluzek* Spódnica z aksa­
mitu lub salin, uzupełniona kazaktem z lamy, dłu­
gim aż do kolan — świetnie zastępuje toaletę  
wieczorową. Aby uczynić z małej tualety  wielką, 
wystarczy przypiąć do dołu spódnicy suto m ar­
szczoną falbanę. Wielkie fabryki tkackie świat* 
wypuściły na rynek kolosalne ilości złotych i  sre­
brnych zwojów o tajemniczych wschodnich naz­
wach. Maharani. Brindilla, Skarabeusz. Ostatni* 
nowość to kolorowa mora o metalowym połysku, 
ryps lam a w prążki, mounaeLice lam a, krepa-l»- 
ma, lama damasceńska, tkana w  grochy i gwiaz 
dy. lama brokatow a w kwiaty, łam*, lakierowana.

CEL1NE.

REPERTUAR RIKOTKAIKOW KRAKOWSKICR
ADRIA: „Prokurator Alicja H orn"
APOLLO: „Tysiąc i jedna aoc (Iwan WobżJ-
ATLANTIC: .„Martwy -tom (Sowkino).
DOM ŻOŁNIERZA; . Raj dla kobiet' (D. Pa io ).
PROMIEŃ: ..Liljanka chce się rożjaueść' (LiUJa- 

na Harvey i Henry Ga rat) i „Fłjp i F lap robią 
karjerę'*

SŁOŃCE: ..Adjuranl le^o Wyąojto&d4 (VIasW 
Burian).

SZTUKA- „Pieśń poganina*'.
ŚWIT: „Zapomniana melodia*
UCIECHA: ..Przygoda na Lido* JAHrad p.ae*- 

ver).
WANDA: Wyrok życia** (Iren? EVbi?rówaa 

Jadzi* Andrzejewską, Dobiesław Dttatięcki),
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0  „paragraf aryjski** w słatufach 
sietsarcysKń akademickich

Senat Polltećbpifci w arszaw skiej rozesłał co 
{>< iskich stowarzyszeń akademickich pisma z żą- 
d niem. aby skreślono artykuł stalutu. k tóry , mó- 
v  i* nleprzyjmowaniu na członków osób pochó- 
ćzc.nia żydowskiego. Postulat wysunięty przez 
władze .akadpfpiglęie- nie został przyjęty przez 
stowarzyszenia.

Stanowisko to  było przedmiot?n» obrad nadzwy­
czajnego żębrąuta Senatu Akademickiego P.olU 
techniki ?

'yiedawno .wssyęyticic stowarzyszania akademic­
ki*; zmieniły. sw oje,statuty, gdyż musiały je przy- 
sfysować tło wymogów rozporządzenia p. .nini- 
?>f. ośw iaty o stowarzyszeniach nka lemickieh. 
Statuty po dokonanych zmianach miały być za-
1 sierdzone. Jak się okazuje, warunkiem zatwier­
dzenia statutów jest poprawka wysunięta ObeC-
Bn..

Direcjataa gorlUuość — • w dzlelitioys m a r n a  g
«W w 1| m* | «i

Z . WargRatry, donoszą; Zwrócono uwagę, że podję­
ta  przez Władze pstra reakcja przeciwko kupcom, 
przekraczającym. .przepisy o godzinach handlu,' pro- 
Wądzdna jest niemal wyłącznie pa terenie staro 
dtwa warszawsko-północnego, obejmującego dzielnicę 
żydowską. Dobrze wiadomo, że podobne wykroczs- 
aia zdarzają się także w innych dzielnicach War 
spawy, Ałe Łam jakoś władze nie traktują ich rąk 
•wolto.

Dw robuele u/śród lekarzy stołecznych
W ciągu drugiego półrocza 1938 r. biuro pośredni* 

t m  pracy jgzy Izbie lekarskiej Warwawsko-Biu 
łÓSŁOOkiej zajestrowalo 281 lekarzy, poszukujących 
gtfSy  i znajdujących się w ciężkich wuniukach rnate 

Z wyjątkiem kilku lekarzy, resztą z rejestr o 
w Warszawie,M stanowiąc,przeszłą 

30 jtnw. ogólnej Hęgby praktykujących w stolicy 
Mkarzy. % pośród 28ł poszukujących pracy lekarzy 
było 150 lekarzy internistów.

•Wyniki pracy biura pośrednictwa w omawianym 
# « i e  nie są „zbyt pomyślne z powodu ogólnego 
ktaku Wolnych posad dla lekarzy, co łączy się',* o- 
góiaym kryzys??! i redukcjami sum, przeznaczonych, 
ąa leezenie pr??ą poszczególne instytucje. Działa!- 

biura była przeto nastawiona przeważnie bu 
obsadzanie wolnych placówók na prowincji, które 
•ą jednak bardzo mało intratne.

20 procent bezrobotnych ahforćui
Podług ostatnich obliczeń zarządu głównego ZASP, 

Ucąha hezrpbotnyfh artystów nieco się zmniejszyła 
i ąryopgj ?0 fłtbćg %óliiej liczby aktorów, gdy dat' 
niej ąięgała ąc pr ppj^ęyfra ta nie ulegnie obecnie" 
Większym zmianom aż db pierwszych letnich miesi; 
cy, gdy roz.ppUżnle się organizacja imprez sezogo- 
W?ch. Narazić z Tnlcjatywy kolejowego przyspos"- 
bteftia wojsko wego !K O P ‘u. ZASP organizuje teatr 
ąbjązdowy dla kresów pn, „Przodownica" który aa 
ttudąl kilkuwUtń ^ozoatających bez pracy arty-

rilnteh nie przybędzie Co Polski
W Polskich Jtołach literackich wywoHła dużą 

Sersaęję śptfówa- zaproszenia do 'Yarszcwy so- 
y-cćkiego litkrala,,) Pilniaka. Polski Ren Klub 
gtyrócii się d » Pilniaka z ofijialmni zaproszeniom 
h jtyizyla ta appflz:ev zna. nyla z początkiem- bm 
Pdmali j dnakżę aa id- zaproszenie całkowicie się 
in t odezwą! VVy wojuje to domysły, że lip otrzy­
mał ón od wlbdZ; >ste vieckich pozwolenia no pizy- 
^ d / 3 h  Polski, ^gćfyż podobno po ostatniej jego 

................   owfti^......--J amerykańskiej, rządzące czynniki sowie-
tkw. ńfe hwańója: za .‘wskazane wypriszrzać tego 
pisarza zagranice

• i-’,.: K‘.~ - jMhJ .»» ^ . . . ' ■
Zim och morderczy na iz w e g r a ,  •>
'Iflję środć popołudniu, w sieni domu, przy u). By:

Rajskiej i, w.' &» emerytowany urzędnik ą '
tdd^ńm wojewódzkiego, 35-letni Wilhelm, Łątka, 
toiiRkte, ółCjleo 4 daieci, z&m. w Katowicach, przy ul 
KpSfclakfof 8, wyatrżelH do wychodzącego i  partą, 
tgwegp ndciszkańin. db pracowni lekarza ir. Frahri- 
sgka Dzierży, 'rłaiąc go bardzo poważnie w szyję, 
ĄMJtu tpapegó zapatrzyła na u t<sna 'ea»

, 5a"'!bńri!fiTS:,ńrii!ó.ó ' w/ .-„.t

ca zamachu usiłował zbiec, został jednak przytrzy­
many i odstawiony do komisarjatu policji. Ranneg 
przetransportowano do szpitala w Bielszowicach.

Między Łatką a dr. Dzierżą, jego szwagrem o.: 
dłuższego czasu trwai zatarg osobisty na tle spadki, 
wem, który niekiedy przybierał bardzo ostre formy 
S’a policji poddano I.atkę wstępnemu śledztwu. Łat ■ 
ka zeznał, że przyszedł 10 bm. o godz. 10 do Rudy 
z zamiarem zastrzelenia szwagra, z którym miał zv- j 
pięty spór w Padzie Apelacyjnym o spadek. Ł, z? 
żnał wreszcie, że „wykonał tylko wyrok swego su’ 
jtnienia" i resztę zeznań złoży na rozprawie sądów ej.” 
Podobno L. je s t. upośledzony na umyśle. Wobec tę -, 
go należy się łięzyć, że będzie on poddany b a d an i1-; 
psyćhjatrycznerau. W'razie uznania -go zdrowym na 
umyśle, bodzie on odpowiadał za swój czyn przed 
sądem doraźnym.

Wiadomość o zbrodni wywołała w kołach obywa 
telskicdi Rudy, .w których dr. D. cieszy się wielkiem 
wzięciem i sympatią, wielkie wrażenie.. Stan zdrowia 
ofiary zbrodni jest groźny.

Dramat miłosny
W lesie Grabinie pod Cieszynem, rozegrał się 

.ckt.mat miłosny, zakończony usiłOwąńem zabój­
stwem i samobójstwem 25-lelriiej W alerji Czernt- 
kcwej i 19-]ęlnicgo Józefa Kóiuit-K otulą la ł z flo 
łcrfii do Czernikowej kilka strzałów-, raniąc ją 
ciężko w pięrsi, puczem skiefował broń przeciw 
sobie. Kula raniła go w okolicy seńct. Obydwie 
ofiary zamachu odwiozło pogotowie -atu.ikown 
do szpitala w  Cieszynie.

Wielkie oszustwa prokurenta fabryki
B. prokurent fabryki maszyn 1 konstrukcyj Aelaz. 

nych Aleksandra Bogdańskiego w Warszawie, Cze­
sław Czachowski, stanął przed S^dem Okręgowym, 
oskarżony O olbrzymie oszustwa. Czachowski był fa­
ktycznym zarządcą intere.su, Bogdańskiego;, Korzy­
stając z zaufania właściciela, zaitziii robić zakupy, 
płaćąc wekslami,' żyrowanęmi .pieczątką fabryczną. 
Waksle wystawiały mu grzecznościowo różpe osoby, 
żyrowala .firma Bogdańskiego. Czachowski nabył w 
ten sposób większą partję "rowerów yr' firmie Reis*. 
sing, na sumę 100 tys. zi. Pozatem kupił, płacąc 
wekslami, biźiiterję dużej wartości, u 'jubilera Mo­
drej, drogie aparaty fotograficzne w firmie Neumana 
i iii. Część rowerów od Reisśinga odstąpił niejakiemu 
Nólewskiemu, otrzymując wzamian kilka działek 
ąiemi w kolonji Itadjo-Izabelin. wartości 38 tys. zi

Kiedy nadszedł terinin płatności weksli, wybucul 
Skandal. Grzecznościowi wystawcy nie chcieli weksli 
Wykupić. Wierzyciele zwrócili się do firmy, któća. 
nie mogąc wywiązać się z niespodziewanych należ­
ności, ogłosiła upadłość. Sprawą zainteresował aią 
prokurator i na mocy zeznań Bogdańskiego i innych 
świadków, oraz ekspertyzy ksiąg pociągnął Czacho- 
wskiego do odpowiedzialności. Oskarżony nie przy­
znaj '̂ się do niczego. Mówi, że firma była w opłaka. 
nych warunkaeh i on ją chciał, ratować. Z własnej 
kieszeni płacił pensje robotnikom; Transakcje weksle 
we zawiera! w interesie fabryki, a nie. własnym. O- 
skarżenie popierają reprezentanci poszkodowanych 
firm.

Milionowe długi b. koesula berawlad> 
sbiego
''■Wźzjćiązka z aresztowaniem h i ,konsula' peruwiafi- 
skidgól w Warszawie, Mikicińsfcłego, wyszły obe­
cnie ńa jaw szczegóły tranzakcyj handlowych, prze? 
które narażone zostały na poważne śtraty liczne in­
stytucje. Jak  się okazuje, w swoim czasie Ml kiciu 
ski podjął; się importu z ZSRR różnych artykułów 
'chemicznych, jak Sody, barwników1 itd. Mlkiciński 
zadłużył się w sowiecklein przędslawicelstwie hau 
dkiwem na sumy,, sięgające blisko mrijona złotych ’ 
ńależjjości wobec przedstawicielstwa dę chwili o b c  
nej nie uiścił.

Rob więzienia za pobieranie Uehwiarsltifih 
odsetok

Sąd okręgowy w Warszawie rozpoznawał spra 
■-« Jąpa Kopińskiego, oskarżonego,o zawodowe

'fiurloniń lipkuwr Pr’7n«*Ail * c i^ziń r  nciolll 7A

u c
Sędzia* skazał lichwiarza na % rok cięzibnia. 

r ia z . wydal nakaz aresztowania storn sali sądowe]
rtsw.rń.trM z.l-.żc,■i.'.') kaucji w wyaokdśc. -OOfl złotych

BI. |>.

M s l o r c s ^ k
założyć.el, członek tenorowy i wiceprezes 

naszego Towarzystwa 
zmarł 10 stycznia 1934 r. w 34 roku życia.
Przez śmieić. która nagle wyrwała z. naszego 
erona niesljudzonogo orędownika aportu i idei 
n u rodowej, utraciliśmy niezastąpionego pro 
ni o tor a naszeąn życia sportowego, ponosząc 

niepowetowaną stratę.
Pogiąleni w bezgranicznym smutku, i bólu 
wyrażamy najgłębsze współczucie pozostałej 
Itodzinife ż  T Ci s< %MAKKńRl‘‘

Królewska Huta

Pogizeb odbędzie się dziś, w piątek o godz. 
1 I-tej prządp. z domu żałoby przy ul 3-Maja2T

Pocierpiał Karu za przyjaciela
Sąd okręgowy w Katowicach rozpatryw ał cie­

kaw ą sprawę, która wykazała, żc wdzięczność 
wśród ludzi jeszcze niezupełnie wygasła. Niejaki 

Bolesław Cuglewski z Katowic został za drobne; 
przewinienie skazany na 7 dui aresztu. Gdy we- 
zv ano go do odbycia kary, opowiedział o tem 
swotmi przyjacielowi Piotrow i Postrackiemu z Ka 

towic, który 2a Cuglewskiego zgłosił się do wię­
zienia i karę odbył. ,»

Po zwolnieniu Pos trackiego z więzieniu, spra» 
w a wyszła na jaw, wobec czego Postrackiego po 
ciągnięto do odpowiedzialności wspólnie z Cugle w 
sklrn.

Na rozprawie Postracld przyznał sic do winy, 
twierdząc, że do wiezienia za przyjaciela po zedł 
dobrowolnie, gdyż. miał on pracę, którąby mógł 
przez ten czas stracić. Y, lnico on był mu zresztą 
wdzięczność, gdy był bezrobotnym, uglewśki 
wspomagał go, dając mu od czasu do czasu pa kil 
ka złotych, oraz utrzymując go.

Sąd wobec tego skazał Postrackiego na 7 dm 
aresztu z zawieszeniem kary  na przeciąg 2 lat* 
zaś Gńglewskiego uwolnił dla braku dowodów 
Winy. Cuglewski tak czy inaczej powędruje, .do 
więzienia, gdyż musi odbjTć karę 7-dnio vego are 
sztu, którą już raz odbył za niego przyjaciel Po- 
stfacki.
Tragiczny cpilrg głupiego tarłu

Ż  Torunia do-nszą: Niejaki Galikowsiej, chęąi 
nastraszyć przechodniów, nałożył na głowę prófis; 
nn dynię i u-dał się na most kolejowy W ‘ytn cza­
sie przez most przechodził Michał Tsżdż-wślj1 
który widząc .upiora1', oświetlonego w dodaffcu 
la tarką clektiyozną, strzelił doń z rewolweru, u 
następnie zbiegł.

Gałikowski został ciężko ranny, gdyż kula po- 
szarpała nut jelita Dowlókł się cm do najbliższe­
go domostwa, skąd odstawiono go do szpitala 
Jażdżewskiego, który nie posiadał praw a nosze­
nia hroni, aresztowano,

Z Żywca
AKCJA ,,KFAR USYS3KIN“ rozpoczęła się u 

nas uroczystą akademją w sali gyd- Domu iAldd* 
wjego. W przepełnionej po brzegi sali 'ogaił zebra 
nić - przewodniczący -Komitetu Honorowego tów. 
Dr Nclimcr, zapraszając do prezydium rabina 
In a  II Bana, gen. dyr. Se ro g o w ą  oraz bawiącego 
j izypadkowo w Żywcu dra .T Ohrenst unn. świet­
ne przemówienie W ygłosił rabiri z Białej p. Dr, S. 
IŁrschfeUl, poczem nn wniosek tow. Mgr. S narla  
nchwąlonó jednogłośnie o łpociedn ią  rezolucję.

Po akadcmji odbyło s !ę po-iedzenie K onltetu 
łloiiorowogo na którem plan akcji zrefjrow ał 
tow Mgr. Scharf. Następujące -'osoby zgodziły się 
na przeprowadzenie akcji: pp. gen dyr. Sęrogówa, 
2 Jloffiłiannowa. Ehrlichowa Bul'.cerowa, Drow a 
Bauowa, lnż. IIcffmanno'va, Dr Neh ner, Dyr. 
NYećhsbęrg, Dr. Tuflowicz, W Hoffmann. 7.. Hoff­
mann, Mfeismann Mahler -i Mgr. Schaff i 7,. Baji- 
cer, obecnie akcja jest już w toku i rokuje jak naj­
lepsze nadzieje.

AKCJĄ LEGITYMACYJNA. Bó vnocz*śnie prze 
prowadza się w naszem mmśc.e akcje Jegityma- 

eyjną i istnieje nadzieja., że i pna ua najlepsze wyniki
Onegdaj odbyła się zabawa 2yd Domu I.udowr, 

g o  Część czystego dochodu przezan^fono nu 
Klar Usyłzklti. (C,hao)
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O D  N A S Z Y C H  K O R E S P O N D E N T Ó W
KRONIKA BIELSKO-BIALSKA

UROCZYSTA INAUGURACJA AKCJI .KI* AR 
USYSZKIN" odbyła się w ub. poniedziałek wie­
czorom w sali S trzńnicy w Bielsku na w laikiem 
Zgromadzeniu publiez.iem z udziałem delegata -encr 
KKL w Jerozolimie tow. prof. Julj. Silbet-buseka. 
Zebranie zagaił prez. org. sjon. „H iszaahar \  tow. 
Dr. Grunstein, poczerń pp. rabin Dr. M Steiner i 
rabin Dr. S. Hirśchfeld wezwali obecnych do ucz­
czenia Usyszkina przez należyte w z ię te  udziału 
W akcji. Przemówienie główne wygłasił prof. 
Slł-erbusch. Piękne wywody mówcy zostały przy­
jęte rzęsistemi oklaskami. Zamykając zebranie, 
tow. Dr. Griinstein wyraził nadzieję, że Żydzi Biel­
ska- Białej i tym razem spełnią swój obowiązek 
Wobec Palestyny i przyczynią się razom z Żyda­
mi całej Polski do wykupu wielkiego obszaru zie­
mi, z którego część przeznaczona jest na osiedle­
nie chaluców z Małopolski Zachodniej i Śląska. W 
uli. sobotę, w synagogach Bielska i Białej kazuria 
rabinów poświęcone były akcji „K lar Usyszkin" 
Sama akcja już się rozpoczęła i na pod ;ta\vie do­
tychczasowych wyników można liczyć z pełnym 
sukcesem.* Podczas swego pobytu w Bielsku tow. 
prof. Silberbusch wygłosił jeszcze kilka przemó­
w ień w kołach sjoaistycznych Tak odbyło się we 
tl'tcrek  xy sali Gminy Żyd. w Bielsku zebranie 

młodzieży sjonistycznej, z  referatem prof. Silber- 
bu.chn O zadaniach młodzieży wobec wyzwolenia 
felcmi palestyńskiej We środę wieczorem wygłosił 
(>rof. Silberbusch referat na .iroczyslem posiedze­
n ia  ogólnosjońskiej Rady Partyjnej, poświęconem 
J-cioleeiu urodzin M. M. Usyszkina. Wczoraj wc 
czwartek przemawiał prof. Silberbusch na zebra­
niu „Hitachdulu".

Z ORG. „MIZRACHI" Z inicjatywy egzekuty­
wy org. ,JVIizraciii“ w Krakowie przys/lo  onegdaj 
do zjednoczenia istniejących w Bielsku Białej 
dw u grup mizrachistycznych. w joiną organizację 
pn. „Organizacja Mizracui Bielska- Biała", z sie­
dziba w  Bielsku przy ul Kol jo  \ ej 25 Do za­
rządu zjednoczonej organizacji weszli iow Salo 
Rosenbaum. Dawid Gewelb, Chtskel Braff, Moj­
żesz Weitmann i Saul Rapa port Adres li stówy: 
S' lo  Rosenbaum, Bielsko, S ista  10.

REORGANIZACJA KAS CHORYCH w Bielsku i 
Białej na mocy zarządzenia M inisterstwa Opieki 
Społecznej została już przeprowadzona. Zostały 
one przekształcone w tzw. Ubezpicezainie Społe­
czne, a to  wobec włączenia do ich agend spraw  
ubezpieczania pracowników umysłowych, .vypad- 
ków podczas pracy i emerytur robotniczych. T ery  
torjalny ich zasięg działalności jest ten sam co po 
przednio. Na czele Ubezpieęzalni pozostają dolycb 
czasowi dyrektorzy Kas Chorych, a więc w Biel­
iku dyr Henryk Fikus, w Białej Jyr, Michał W ą­
sowicz. Naromiast na komisarza, zarządzającego 
r.bydwu Ubezpieczalniami powołano dyrektora de­
partamentu opieki społecznej. Ulano vskiego. Do­
tychczasowy komisarz zarządzający. Dr. Osiński, 
został przeniesiony do Tom iszowa Mazowieckie­
go, jako dyrektor tamtejszej Ubezpiaczilni Społe­
cznej.  ogo---
KRONIKA TARNOWSKA

— Z KAHALU. Jak nas informują miejsce ko­
misarza rządowego kanału mimo ustąpienia p. 
dra Baslera nic zostanie więcej obsadzone. Knhał 
prowadzi obecnie zastępca komisarza p. Chaim A- 
herdam. któremu też Starostwo poruczy przeprowa 
dzenie nowych wyborów.

— RUCH BUDOWLANY W ROKU 1033. W ro­
ku 1933 udzieliło budownictwo miejskie w T ar­
nowie 7G konsensów, z tego wykorzystano 65, w 
tern było 61 mieszkalnych i 4 użyteczności publi­
cznej, Ogółem było w budowie 12-1 obiektów, w 
tom nowych budów 115, przebudó v 8 i 1 nadbudo­
wa. Drewnianych domó w postaw ioio 19 i pół pro­
cent, h murowanych 30 i nół proc. P>;1 vzględem 
kubatury zbudowano 88 iroc. d o n ic  p irtero- 
vych, 1 i pól proc. I-oiętrow y'b. a 7 i pół II pię­
trowych.. W ubiegłym roku zburz ano 17 budyn­
ków na skutek nakazu administracji.

— ZLOT ORG. HANOAR HAZIONI Przy licz­
nym udziale gniazd odbył sic zjazd okręgowy org 
Hnnoar Hazioni. Zlot otworzył kierownik okrę­
gowy tow. E. Sauersti*om, poczem w se -decznyrh 
słcwach witali zjazd tow dr Chomąt ‘Komitet
I.okalnv Organizacji Stonisfycznej). dr Mendel 
'komitet opieki nad org. Haaoar 'iaziouj, mgr.

Bicnenstock (komenda naczelna o rg  Tanoar Hfi- 
zioni) i reprezentanci organizacji młodzieży. Na­
stępnie odbyły się referaty; członka komendy 
światowej tow. I. Śteigeia nt. ..Nasze Janow isko 
w organizacji sjonistycznej11 i tow. Thalera nt. 
„Aktualne problemy sjonistyczne‘‘. Obrady popołu- 
dniowe rozpoczęły się uroczystym raportem, po- 
ezeni odbyły się pogadanki tow. Steigeca (O zada- 
r.iaeh gduclu II i III ), J. Freimana O naszy n pa- 
lestynocentryżmie), H. Gruonst dna (O prorokach) 
i Weissa (O żyd. bohaterach narodowych) Obrady 
zamknął tow. X. Blumenkranz, podnosząc serdecz­
ni; atmosferę, juka wśród uczestników zjazdu pa­
nowała.

_  WYBÓR* W JAD CHARUZIM. V* ubiegłą 
niedzielę odbyło się Walne Zebranie Jow . Jad- 
Cbaruzim. Sprawozdanie z IzJałalności zarządu 
złożył p. Hutter. Po krótkiej dyskusji wybrano 
nowy zarząd w następującym składzie: >p. Hutter, 
Kleinhendler. GLnger, Balsam, Berkelhammer, Sei- 
den, I. Gruenbcrg Fe ierstein. Warowicz, Leiner, 
Holzmnn. Haber i Rosenberg Jako zastę.pey zo­
stali wybrani pp. Koch, Goldwasser, Weiser. Ta- 
m-nbaum, Klein, i Blutner. Do Komisji Kontrolują­
cej powołano pp Steina, Borgenichta i L’>htin- 
gera.

— WIELKA EKSPLOZJA, Na il T ucholsk iej 
nastąpiła eksplozja rurociągu gazowego W miej­
scu. gdzie znajdowała się główna arterja  ru ro ­
ciągów dla oprowadzania gazu ziemnego z Kro­
ili:; do Moście odbywały się próby ciśnienia. W 
trakcie przeprowadzania prób nastąpił wybucij. 
k tóry na pewnej przestrzeni rozsadził rurociąg 
Rozległa się silna detonacja. k tórą  słyszano w 
eałem mieście, a masy odłamków stalowych gęsto 
pokryły okoliczne tereny. Na szczęście nie było 
żadnych ofiar w ludziach.

Z Brzozowa
'Akcja aa Mifal Arlosorow. zam augi owana od­

czytami Dra Heiziga i D ra Fetta, nrz.'prowadzo­
na została z. pomyślnym wynikiem rrzy udziale u- 
grupowań Ligi Pracującej Palestyny i stamsjoni- 
stów.

W ybory Jo  Rady miejskiej, po unie ?oż»!eniu 
listy  N, D nio odbyły sic, gdyż pozout.ila tylko 
jedna lista. Żydów weszło do Rady 3-c.n, co odpo­
w iada stosunkowi procentowemu ludności żydow­
skiej w  mieście W ybrani zostali to v . Jakób Trin- 
czer, (przew. lok. kom.), prof. Korn i Bonza on 
Traehman.

Wieczór chanukowy, urządzo ly przy wydatnej 
współpracy i pomocy organizucyj ehalucowych, 
przyniósł duży sukces moralny i finansowy. Prze­
mówienia wygłosili tow’. Józef Trinczęr i Dr. Ku­
tii!. Dochód przeznaczony na K far Usyszkin.

Akcja na Kfar Usyszkin rozpoczęta /.ostała aka- 
denoją pod przewodnictwem Dra Seelenfreunda, 
który akademię zagaił, referaty wygłosili Dr Fett 
i Dr. Herzig. przemawiali również przedstawiciele 
wszystkich i.grupowań sjonisfycznych. Akcja roz­
w ija się pomyślniej, kontyngent zostanie w ca­
łości pokryty.

Z Krynicy
Założony w  Kryuicy końcem ub. r. oddział 

„T srlu tu "  rozwija intensywną działalność. W pier 
w. zym rzędzie z uznaniem podnieść należy orga­
nizację kursów hebrajskich, które pomyślnie się 
rozwijają, przy współudziale wszystkich miejsco- 
vych  organizącyj sjonistyeznyeh.

Korzystając z czasowego pobytu w Krynicy p. 
dra Zwi Zoharą z W arszawy, oddział , Tarbutu'1 
nrządził wielkie zebranie, na które n p. i r .  Zo- 
har wygłosił nader zajmujący referat i. t. „Pro­
blemy wychowania żydowskiego w golasie 1 w  
Erce".

W związku z rozpoczęciem ,Mjfal Usyszkin" 
odbyła się onegdaj i nas wielka akade nja w bez­
interesownie na ten cel użyczonej sali p?is. ,,Oda- 
liska*-. Akademię, imieniem Lokalnego Komitetu 
org. sjonistycznej zagaił p. dr Aron Weinbe-ger, 
imieniem „.Tarbutu" przemawiał p. Symcha 

Schanker, poczem obszerny referat n. t ,Usyszkin 
. KKI. ” wygłosił, bawiący tu na kuracji p. prof. 
Szmulc-wicz z Krakowa Akademję uzupełniły wy- 
stępy członków org. „Akiba“.

Akndemja dal i pokaźny dochód i zain vugu -owa 
łn t>« szeroką skalę zakrojona akcję w  :ie~unku 
przekroczenia kontyngentu „Mifal Usyszkin* jaki

ua Krynicę został aało^ouy.
Nie ulega wątpliwości, że iydó?tvęo kryiiehie 

w zrozumieniu wielkich zasług Usyszkina nie 
szczędzić będzie grosza na K far Usyszkin

Z Sanoka
Po ukończeniu akcji Mifal Arlosorow, która da­

ła zadowalające wyniki, rozpoczęła się akcja 
„Kfar Usyszkin" przy współudziale tow. L. Man- 
dla. giji. spkr. „Turbutu” w Krak a vie. oraz anj- 
poważnicjszych towarzyszy sanockich. Dotychcza­
sowy przebieg akcji, która się .spotkała ze zrozn- 
mieniem i sympatją całego społsczeńslwa, daje 
rękojmię, że Sanok spcłri swój obowiązek zu­
pełności.

Podczas pobytu tow. Mnnillu odbyły s i; też po­
siedzenia Kom. Lok. Org. Sjo i i zebrania org. 
młodzieży, na których omawiano soraw y szkol­
nictwa hebr., org. kursów habr. w organizacjach 
młodzieży oraz pracy kult hebra w przyszłości

W ielką ruchliwość wykazuje tutejsz” „Wizo" ?• 
p. Drowa Nehmerówą na czele, o raz Wł nie Wizcfc 
Z urządzonych ostatnio imprez zasługujfe na spe­
cjalną wzmiankę wieczór mnzykalno- wokalny 
nolaczony z zabawą taneczną, który pod każdjrm 
względem dzięki doskonałoj araażerji przew. p. 
Drowej Nehmerowej udał się znakcmicue Wiel­
ki.mu powodzeniem cieszyły się występy p. Stera- 
liclit- Schachoerowej która swym przepięknym 
sopranem odśpiewała kilką ary j ppęro eych =tp P< 
Jafn Łaaiłeamanówna pięknie odtworzyła w iersze 
Rialika i Rosenfeldn Z wielkim aplauzem przy­
jęty został występ p. F.ugenjusz* Spięłam k tóry  
odegrał na skrzypcach znakomicie *Z:*c3g utw o­
rów  muzykalnych. Liczną frekwencją cieszą się 
kursa ięz hebr. dla członkiń ..Wiza" i młodego 
„Wiza" pod kierownictwem p. I. 
wnv i p. Tonki Wilkówny.  ̂ 1

Kurs języka angielskiego prowadzi O. SlenlisBfc 
►Sehocbnerowa Staraniem Ż. T. T. N Maśkab* os  
degruną zoitała pod reżyserją p  7.. Spateiaa sztB- 
ka Libina p t „Złamane sirca", -  "

Na koncercie odbytym flefig-łaj w  *śałi Domat 
Żołi ierza wywołała pełne usianie sanna artystka’ 
p Olga Didnr- Wiktorowa oraz ulubieniec nasze­
go miasta znany artysta opery wrocławskimi pij 
Didio Epstein, którego występy cieszą sawssHj 
wielkiem zainteresowaniem Do udorJionalenia te» 
go koncertu przyczynił się rówoień o. Tadpnsflt 
Szczegłow oraz p. prof. Kossajcowa % MumjW  
h c  przy fortepianie, (L .).

Z Wiśnicza
AKADFMJA ANTYHITLEROWSKA u rz^ n » A

przez antyhitlerowski front młcęlzieży K Bochni, 
odbyła się w  ostatnich dniach. Przy secz in ie  wy­
pełnionej sali zagaiła akademję tow. Fanka Fei$ 
poczem tow I. Koro (Akiba Boefrnia) wygłosił re­
ferat nt, ..Walka narodu źwdowd.iago o  byt". DO* 
chód przeznaczono na rzecz uchodźców z  Ni aniec.

AKCJA KFAR USYSZKIN je t w  pełnym toku, 
W ramarh tejżo vystawił K oaitit Lokalny przy, 
silnej współpracy Akiby — sztuczkę ludową vtj 
4-ch aktach. Wszyacy nasi aktąrro <vy v  izali sVe 
ze swych ról bez zarzutu a ąa <z73ególńą ,-zmian- 
kę zasługuje aktor i reżyser p  8. Kłapholz.

AKCJA LEGITYMACYJNA -mipCOiyia eię W 
najbliższych dniach. Są widoki osiągnięcia boa- 
tygentu

AKIBA wzrosła ostatnio liczebnie przez zlanie 
się z grupą Hanoaru W gnieździe odbywa się sy­
stematyczna praca, a najwięęej czis|U łoświęcu 
sje obecnie językowi hebraiskiemu Na .Jarkach' 
Akiby spoczywa cala praca na K. K. L i Ezrę ja- 
koteż inne akcje

ORG. MIZRACHI założono tj nas przed paru 
miesiącami.

BIBLIOTEKA ŻYDOWSKA hąląia >od zarzą­
dem Kom I-ok rozwija 3ię nurite-ty słabo: iflo* 
dzir.ż nie zdaj<; sobie widocznie sprawy z ważno­
ści t*'i placówki kulturalnej.

BAifK LUDOWY' założony przez Dr. SchTdkratl 
ta (oliecnie -tamieszkałego w ZabPpinem) rozwija 
sie coraz lepiej. Wkrótce odbędzie ię Walne Zgro 
madzinie, na którem przedłuAoue Zoltanie spra­
wozdanie z działalności. Wiele do za wdz ęczeniU 
mamy p. D. Symcho ciczowi. który "Ki :hwdi po- 
wstania Banku pracuje z  pełneffl pddaaieai okol© 
utrzymania ł roswoja tel ważoaj iaśtytuejl z polo- 
czncj.
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zwyfil^a
na terze krynickim

Oi.ogdaj odbyły się v, Krynicy międzyklubowe 
2; wody itór.ccjtfcoNko. W zawodach tych brały  u- 
c? ni U u t y : Makalu. KTtl., Strzelce, Straż Pożar* 
r.a Ż.wią/ęk 'Rezerwistów.

St.uto\valo :r> '.awodników, a wyniki były na- 
twpujące: suje lyriczy: 1) Enker Maksym.
(Ałakkab: KŁWMjfl*' 1 min. 40 sck. 1 10. •' Wilkow- 
s- 8 -- .a :.I iw ń 'K tIl5  Imin 4) sek 5/10, '•) Racz- 
i , wicz Sf misji ;KTii 1 min. 41 sck. 1) Dziącz- 
ki \ 1-ksnndąr KTU 1 nin. 14 sol;. 6/19.

Mimo niekorzystnych warunków atmosferycz­

nych Enker uzyskał rekordowy cza*? tlnfa 1 oniK. 
68 sek. i S/10.

Zawodom przypatryw ały się tłumy publiczności 
które zaległy przestrzeń otaczającą to r  saneczko­
wy, podziwiając stylową jazdo Enkera. Podkre­
ślić należy, że to r na którym  odbyły oaę zawody 
jest największym toicm saneczkowym w Europie - 
(1000 metrów).

Mistrzyni Polski Enkerówna nie startow ało  
z. powodu braku konkurencji kobiecej, trenuje je­
dnak i weźmie udział w najbliższych imprezach.

ftf pĘfc&ntacja bokserska Polski
przeciw Szwedi ustalona

J o t się <li>\\ ląduje ny, reprezeatacja polska na 
ft.ec-z zv Szwecją w dniu 14 brn. w Sztokholmie, 
zęstnła w ostatniej chwili wzmocniona Na skutek 
Otrzymanej depeszy z W arszawy zawiadam iają­
cej. że zawodnicy Sakowski i Aniezak są zdrowi, 
wstąwiono ich, do reprezentacji w miejsce Sipiń- 

Przybylskiego.

Skład nasz wyglądać będzie faleni jak nastę­
puje: Jarząbek, Rogalski, Kninfir, Rakowski, Garn 
ca rek, Mnjchrzycki, Antczak i Piłat. Sędzią na 
punkty ze strony Polski będzie kierownik ekspe­
dycji mcc. Scydlitz.

Polska ekspedycja opuściła już Poznań, udając 
się y in  Berlin do stolicy Szwecji*

f i :

Mistrzostwa lekkoatletyczne Europy
Czwórmecz Wiochy-Niemcy— Węgry—Szwecja

Zebiame końńtetu organizacyjnego lekko ltłely- 
ejnych mistrzostw Europy odbyło się w niedzielę 
w Budapeszcie. Zebraniu przewodniczył Węgier 
Yóti Stankowits, wzięli w nim udział dr. v. Hait 
(Niemcy) kjrt. Misiński (Polska) oraz dwaj Włosi 
'dr B tazi i  dr. JSaini.

Trące komitetu były o  tyle Ułatwione, iż Wio­
tsi przedstawili szczegółowy program pracy i ze- 
ftrani mogli Ogranicżyć się do dyskusji na temat 
przedstawionych wniosków oraz do uchwalenia 
Ostatecznej decyzji Termin awodiw został już 
ińrżOdnio tattflOĄf ita 7—8 września do Turynu i 
t m i f t t  Się Mi stńdfonle Mussołimcgo Program  za­
wiera wszystkie konkurencje jlłńpijskio za wy­
jątkiem rzutu młotem 

Od uczestników będą wymagane pewne .ndnima, 
I f tr s  dopiero upoważnia dane związki państwowe 
ido Zgłaszania ich do zawodów. Minima te przed- 
tfaw htją  9fe następująco: Skok vzw yż  180 cm , 
skok w  dal 0.89 m, skok o tycz’e 4.60 m trójskok 

m., pchnięcie kuła 14 m , rzut oszczepem 58 
tt, rant dyąktkm 43 m. Minimów dla biegów nie

ustanowiono.
Punktacja liczyć się będzie 6—I  /.a pierwsze © 

miejsc. Ponadto prz-ep owadzoiAa :'-OJtapie także 
klasyfikacja zespołowa, a zwycięzca otrzyma cen­
ną nagrodę Mussołlniego, Pierwąży w  każdej kon­
kurencji otrzyma złoty medal, drugi i trz?ri. srebr- 
i o. piaty i szósty bronzowe.

Wiochy, jako organizatorzy zawodów, przyjmu­
ją 100 zawodników na własny ke-zt. O rozdziało 
łych miejsc decydować będzie m arkiz Rldolfi, któ­
ry został wybrany przewodniczący n komisji mi­
si j-zos Iw.

Termin zgłoszeń do zaw odów uply v&- w bilu 20- 
sierpnia. Posiedzenie komitetu organizacyjnego 
odbędzie się v dniach 20 i 2$ maja w  T urynie

P rzy  sposobności tego posiedamia doszło do po­
rozumienia między reprezentantę rt Nioniec :i dele­
gatami Wioch i W ęgier co do ftzvp£rli2czu lekko­
atletycznego Niemcy — Włochy -''W ęg-y — Szwe 
cja. który odbędzie się w jesieni 1935 r  w Berii- 
nie z- okazji otw arcia stadjomt »limpljskłegi>.

€RACOVI A—MAKKABI 12:0 (8:0, 9:0) 
mistrzostwo hokejowe klasy A.

Rozegrane w  dniu wczorajszym zawady hoke­
jowe o mistrzostwo klasy A Krakowa między Cra 
Cffrią a Makkabi wykazały, żc M ikkabi z powodu 
Utraty kilku najlepszych graczy, jak Cenzor, Ro­
sner, Bergler, Brenner i Bergman sen. przedsta­
wia dziś bardzo słaby zespól, który oczywiście 
nie mógł sprostać kandydatowi m  mist-zn Polski 
t  zwycięzcy turnieju Krynickiego ■— Zadaniem 
Mhkkabi winne teraz być przeszkolenie należyte 
ąwoich graczy, wychowanie narybka i powolno 
jTonsolidowaniP drużyny hokejiwej. Podnieść na­
leż^' że był to  pierwszy zaledwie mecz mistrzow- 
4tk Makkabi w  sęzopie obecnym i to  właśnie 
i  najsilniejszym przeciwnikiem, pozatam nowe 
przepisy hokejowe utrudniała, obronę słabszym 
Zespołom. Brntnki strzelili W ołkowski (4), Mar* 
cliewczyk (5)* Kowalski (2), Ziętkiiwicz (1).

DALSZY CIĄG MISTRZOSTW ZIMOWYCH W 
GRACH SPORTOWYCH W KR AKO WIE

W dalszym ciągu z im o w y c h  mist-zostw G ie r  
Sportowych rozegrane zostaną następujące spot­
kania: sobota 13 bm. ąodz 16 S»la YM(JA przy 
Ul Krowoderskiej siatkówka panów z udziałem 
m istrza Polski ęracavii, YMCA, Makkabi, Wawe­
le, Sokala. AZSu, Olszy i Garbarni. Koszyków­
ka pań Cracovia—Makkabi.

Niedzielo 14 bm. godz. 10 rano. H»la Ośrodka 
W F. Zwiwzyuhekn koszykówka panów, oóllina- 
$£: YMCA (mistrz Polski)—Sokół Ćracm/ia—Mak 
k«bh Ze względu na wysoką formę wszystkich 
stertujących drużyn zapowiadają się zawody nie­
zwykle interesująco. Ceny biletów 20 g r  i 50 gr.

REWJA NARCIARSKA MI.ODZIEZY SZKOLNEJ 
W W IŚLE

Wydział Oświecenia ! ubliczntgo przy Urzędzie 
Wojewódzkim Śląskim zorganizował w  okresie 
bieżących fery j szkolnych (Ha szkół średnich 1 wy­
branych szkół powszechnych dWutygo In. owa za­
prawę narciarską w  W iśle — W drużynach szkol­
nych pod kierunkiem swych nańcdycicli, wychowa.- 
nia fizycznego.

Pod koniec kursu w dniu 12 "bm. o godzinie 10 
rano w Wiśle na Kozińcach odbędzie się prze­
gląd wyników zapra vy. w których weźmie udział 
zgórą 500 młodzieży szkolnej Nfl przegląd złożą 
się zjazdy grupowe i ewolucje u tm a rs k ie  zespo­
łowe w uklidzie zależnym od warunków  śniego­
wych.

Wydział Oświecenia Puolicznego zaprasza do 
wzięcia udziału w przeglądzie zapriw y narcm r- 
skiej młodzieży szkolnej w Wiśle Punkt zborny 
i informacyjny — szkoła powszechna w Wiśle.

TEGOROCZNE KOLEJOWE RAI DY NAR­
CIARSKIE.

Impreza, która przyjęła się i od dwu lat stała 
się integralną częścią składową se/.oiu zimowego 
w Polsce, to dziesięciodniowe kolej a -ve raidy nar­
ciarskie Towarzystwa Krze-vieaia Narciajstwa, 
które w tym roku odbędą s:ę duin 1 lutego : 1" lu­
li go.

Ogromne zainteresowanie, jakie to v irz y ;z v  co­
rocznie tym raidom, będącym jodyną w prost oka­
zją do poznania w jednej krótkiej wycieczce 
v szystkich najlepszych zdriowisk 1 terenów n ar­
ciarskich Polski, przeniosło się w tym roku Zń- 
grąnicp

Tow arzystw o organizujące zasypywane jest za- 
pytaniami turystów sagruiczaych, d»pytû |gycb

Helen'WUIa

miatrzyni św iata w  tciiiiisiC. prżyicm -*■ jak 'vi» 
Ozimy — kobieta wielkiej urody, po rróciła p o  
tdość ciężkiej chorobie do zdrowia i obecnie tre- 

-naje, aby zdobyte w  roku 1933 mistrzostwo w  ten^ 
nisie nadał utrzymać

s%  O;szczegóły, raidów. a-zapytania .Pochodzą prze 
dewszystkiem z Angljż. która pozbawiona terenowi 
rarciarskLch dostarcza górom koilyneniu corocz­
nie olbrzjmucgo kontygentu narciarzy, dalej z Ho* 
lnudji, Belgji i .Francji.

Ptrwodzettie obu pociągów zdaje się już dziś. za­
pewniane, gdyż również ząiujsreSowamc niemi 
je s t duże. Niskn cena, zł. 240 a dla -złanków  T. 
K  N zł. 20O, obejmuje całkowity przejazd >d miej­
sca zamdeszkanią i z powrofen. p rz p  izd trasą, 

-raidową, oraz całkowite u taym an ię  i noclegi W 
ciągu 10-citt dmi trw ania roadu. Pociąg r.aidowy, 
■/łożony i  wagonów sypialnych, przygotowany jest 

' jako hołel n a  osiach, mogący poinif-śeie około 209 
uczestników poskńła bar i dancing. «kłid i w ar­
sz ta t n a rc ia rsk i Bliższydi infiw nacr j idżieła To­
w arzystw o Krzewienia N arciarstw a Kraków, ul. 
Studencka 1 1, o raz  oddziały i plaeó vki P  B. P, 
s,Orbis" i Wagopa Lits Cook *v kraju i zag -anicą.

HEBDA I  TI.OCZYNSiKI NiB POJADĄ DO NIE­
MIEC,

Niemiecki Związek Tenniscnyy zaprosił Hebdę, 
Tloczyńskięgo i Ję d n a jw ra są  >a międz-.-anrodo- 
wy turniej tennisowy o mistiyost vo Nieniec na 
kortach krytych w dniach 22—28 bm. w łremic. 
Ze względu nn brak treningu t-nnisiści po lsw  nie 
skorzystają z. zaproszenia.

PO TATY JE0D2CY NIE STARTUJĄ W ■ JEDLI­
NIE,

Polski Związek Jeździecki *-J?cy-ło val nie wy­
syłać. polskiej ekipy konnej na nieizynarodowe 
konkursy hippiczne, które odbęią się w  końcu bm. 
w .Berlinie.' przy udziale oś.ń.iu narodowości.

Decyzja Polskiego Z w. JcżJzie-kięgO- ze wzglę­
du na brak treningu zimowego, jgst aąrdzo ału- 
:zina.

LADOFMEGUE TRENEREM OLIMPIJSKIM 
FRANCJI.

Długotrwały spór o Ladoumegue a zakończył 
sic wreszcie kompromisem, który je  Inak odpowia 
da zarówno Związkowi, jak ,i- Ladoumegue'owi. 
.Zestal on mianowicie mianowany tten o reń  olim­
pijskim Francji i bęłzie opiekował się najlepszymi 
zawodnikami. Zaspokoił on \  *en Dosób swą am­
bicję, a Związek zdobył dobrą siłę instruktorską, 
pozbawiając sic zarazem ust j-vicz i.ych zatargów  
z przedsiębiorczym biegaczem. Ladoumogue otrzy­
ma za swą pracę 1009 fr. mie.sięeziia.

W BELGIJSKIM KONGO sześciu m ur/ynów ska­
cze wwyż ponad 2,20 mir.

BRUGNON, ostatni z  czterech’ muszkieterów tej*  
nisa francuskiego, obronił honor star*j «wardji* 
zwyciężając w mistrzostwach na hall oaryskłoj 
Bouszusa i Merlina w  singlu (!) caoć S?M t8t był 
tvłko specjalifttii w dcabln.
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■Poczta lotnicza pataniała
j Od 15 bm. zostanie obniżona taryfa na listy i 
jpmesyłki lotnicze. Dopłata do kartki pocztowej, prze 
wylanej drogą lotniczą, wynosić będzie 10 groszy, 
dopłata za list do 20 gramów 15 groszy, takaż dopła 
ta za lotnicze przesyłki pocztowe. W obrocie euro- 
jpejskim dopłata Za k ą tk i  wynosić będzie od 20 do 
(tO groszy, za listy do 20 gramów od 30 do 40 groszy.. 
{zależnie od kraju. Listy można nadawać pocztą lotni 
ezą do wszystkich krajów, paczki tylko do niektó­
rych krajów, a przekazy pieniężne tylko w obrocie 
(wewnętrznym.

Wstrzymanie ruchu motorówki 
do Katowic

Dyrekcja Okręgowa Kole: Państwowych komuni- 
ikuje: -W celu przeprowadzenia koniecznych napraw 
[wagonu motorowego wstrzymany będzie w dniach 
16, 17, 18 i 19 stycznia br. na linji Katowice— Kra-. 
ków bieg pociągów Mt 402 i Mt 404, odchodzących 
Z Krakowa o godzinie 7.22 i 18.44 a przychodzących 
do Katowic o godzinie 8.21 i 14.43 oraz pociągów 
-Nr. Mt 401 i Mt 403, odchodzących z Katowic o go­
dzinie 8.40 i 15.05 a przychodzących do Krakowa o 
godzinie 9.38 i 16.03. Natomiast w dniach powyż­
szych uruchomione będą pociągi osobowe: Nr. 441,
Odchodzący z Katowic o godzinie 8.25 i przychodzący 
do Krakowa o godzinie 9.58 oraz pociąg Nr. 444, 
[odchodzący z Krakowa o godzinie 13.05 i przycho­
dzący do Katowic o godzinie 14.46.

Opieka nad psychicznie chorymi
Ministerstwo Opieki Społecznej opracowuje pro 

jekt ustawy, k tóra uregulować ma zasady opieki 
nńd psychicznie chorymi, która wykonywana bę­
dzie zasadniczo w  specjalnie na ten cel przezna­
czonych zakładach i klinikach psychiatrycznych, 
o raz  — pomocniczo — w  koloniach rolniczych lub 
też w  rodzinie chorego.

Dotychczas obowiązujące przepisy o zakładach 
leczniczych nie uwzględniaią szczególnego charak 
teru, jaki mają zakłady dla psychicznie chorych 
i dla lego zaszła konieczność opracowania specjal­
nej ustawy, któraby zajęła się tego rodzaju za­
kładami Takiemi specjaluemi prz?pisani, doty- 
czącemi zakładów psychjntrycznych są w pierw­
szym rzędzie przepisy, dotyczące umieszczania, 
zntrzymywania i zwalniania z zakładów osób psy 
chicznie chorych. Przepisy te mają na celu za­
gwarantowanie, by osoba zdrowa ile była zatrzy 
mywana w  zakładzie, oraz by społeczeństwo by­
ło zabezpieczone przez umieszczenie w  zakładzie 
psyęhjatrycznym osób niebepi wznych, a  wskutek 
choroby psychicznej nieodpowiedzialnych za swe 
czyny.

Postanowienia opracowywanej przez Minister­
stwo Opieki Społecznej ustawy, dotyczące przyj­
mowania. Zatrzymywania i zwalniania chorych 
mają na celu ochronę interesów chorego, niezdol­
nego do decydowania o swoich potrzebach i umo­
żliw iają leczenie go także wbrew jego woli, lub 
w  wypadkach zaniedbania leczenia nrzez otocze­
nie chorego,

Ubezpieczenie służby domowej 
we wsiach i w miasteczkach

Nowe przepisy ubezpieczeniowe wprowadzają 
obowiązek ubezpieczenia służby do nowej po 
wsiach i miasteczkach. Te kategorje pracowni­
ków  wolne były dotychczas od obowiązku ubez­
pieczeniowego. Obecnie pracodawcy po wsiach i 
miasteczkach obowiązani są zgłaszać do jhćzple- 
c:enia swą służbę domową w najbliższych ubezpie 
Cztlmach społecznych.

Wielki pożar w stolarni 
na Kazimierzu

Wczoraj około godz. 2.80 w nocy wybuchł w Kra 
fcowle groźny pożar w składzie mebli przy ul. Augu­
stiańskiej 17, Na podwórzu wspomnianej realności,

należącej do Jakóba Goldsckmieda, znajdują śię trzy 
szopy drewniane. W jednej z nich mieści się skUci 
mebli Mojżesza Bockhaupta, w drugiej pracownia.: 
tapicerska Mojżesza Lipschiltza. w trzeciej zaś pra-' 
cownia stolarska Klembergera, W jednej z tych 
szop — przypuszczalnie w składzie mebli, powstał 
z nieustaldief 7 ndrfcZie przyczyny pożar, który w 

ciągu krótkiej chwili cbjął sąsiednie budynki drew­
niano. Wezwana straż pożarna przybyła w sil*; 
dwóch plutonów i podjęła natychmiast akcję '-atun 
kową. W ciągli godziny ogień został zlokalizowany 
i ugaszony*. Pastwą płomieni padły dachy wszysz-: 
kich trzech szop oraz częściowo również aeiąoy. 
Według pobieżnych obliczeń, straty wynoszą okol* 
5000 zł. Zniszczone objekty były ubezpierzone.

W czasie pożaiu powstała w okolicznych do&faei 
paniką, gilyż. ogień rozszerzał się z błyskawiczną szyb 
kością, grożąc zabudowaniom. Władze bezpieczeństwa 
Wszczęły dochodzenia celem ustalenia przyczyny pr 
żaru.

Zamach samobójczy młodego 
urzędnika na tle mordu miłosnego

Wczoraj, o godz. 9.45 rano wezwano pogotowie pa 
tunkowe na ul. Florj;ińską 23. gdzie popełnił zamach 
samobójczy aspirant lasów państwowych, Wiłlibali 
Grzywacz z Hajduk Wielkich. Grzywacz, 22-letni 
młodzieniec, poznał przed pewnym czasem w Kraao 
wie piękhą dziewczynę, w której się z miejsca zaka 
chał. Dziewczyna nie zważała na zaloty młodego 
aspiranta, a na jego płomienne listy nie odpowiada 
ła. Zrozpaczony młodzieniec przybył onegdaj do Krą 
kowa celem ostatecznego rozmówienia się z uko­
chaną. Kiedy prośby i groźby nie odniosły żadnego 
skutku, postanowił Grzywacz pozbawić się życia. W 
tym celu zakupił w jednym ze sklepów większą ilość 
esencji octowej, którą w bramie domu przy uL Flo­
riańskiej 23. wypił. W chwilę, później znaleźli mie­
szkańcy tego domu desperata i wezwali pogotowie 
ratunkowe, które po przepłakaniu żołądka przewio­
zło Grzywacza do szpitala św. Łazarza.

— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: ul. Grodzka
22, plac Matejki 3, ul. Wybickiego J, Rako wicka 
12, Dietla 36 i Kał w ary jska 27,

— KOMISJA LOKALNA ŻYD. FUNDUSZU NA 
RODOWEGO w  Krakowie zwraca się tą drogą do 
wszystkich osób, k tóre otrzymały m aterjał zbiór­
kow y do Mifal Usysicin, o  złiwidowanie rbiórki 
w ciągu najbliższych 3 dni.

— Z ŻYD. ŚREDNIEJ SZKOŁY HANDLOWEJ 
W  KRAKOWIE. Dnia 10 bm. zainaugurowała Szko 
ł . cykl 15-tu odczytów z zakresu aktualnego usta­
wodawstwa podatkowego, handlowego 1 praktyki 
skarbowej, przeznaczonych dla kupdectwa kr«koyr 
skiego. Cykl zagaił dyr. Zakładu dr. Stendig, a  
pierwszy odczyt w ygłosił adwokat dr. Schla ig, na 
temat „Ogólny rzut oka na aktualne ustaw o! iw- 
stwo podatkowe". W  wyłonionej dyskusji zabrał 
głos p. radca Schiff. wskazując na potrzebę pro­
wadzenia ksiąg handlowych: Licznie zebrane i u- 
piectwo w yraziło swe zadowolenie z od •sy ów, 
podnosząc Zasługi Szkoły w  ich organizacji. Od­
czyt następny adw. dra Z. W asserberga. na * at 
„P iojekt nowej ordynacji podatkowej", odb-idzie 
się w  sobotę 13 bm. o g. 8 w. Wstęp wolny, po od­
czycie dyskusja.

— ĆWICZENIA GIMNASTYCZNE I  W  GRACH 
SPORTOWYCH, zorganizowane przez Komisję 
Międzyuczelnianą Wychowania Fizycznego Szkół 
Wyższych w  Krakowie, w trym estrze drugim od­
bywać się będą w dniach: dla słuchaczek we 
v to rk i i czwartki .od godz 6—8 wiecz., dla słu­
chaczy we środy i soboty od godz. 6—8 wiecz. 
w  sali i hali Ośrodka Wychowania Fizycznego 
przy ul Zwierzynieckiej 25, począwszy o i  dnia 
10 bm. Tamże przyjmują zgłoszenia instruktorzy 
w wyże j  określonych terminach.

— SERJA PODRZUTKÓW. Donosiliśmy wczo­
ra j o znalezieniu w bramie domu przy ul. św. An­
ny 1, 3-tygodniowego dziecka płci żeńskiej. ,Tczą- 
ra j aresztow ano sprawcę podrzucenia dziecka W 
osobie 24-letniej Józefy Stypuły z Kobylan.

Tymczasem koło godz. 7*30 wlecz, znaleziono 
znowu około 4-tygodnioWe dziecko płci żeńłkiejf, 
porzucone w  bram ie domu przy Alei Krasińskio- 
g 10, Dziecko umiesz ;zono w  Żłóbku miejskim., za 
vyrodną matką wszczęto poszukiwania 

 o§o—■—
— ZEBRANIE ŻOŁNIERZY B. Z  P. UŁ. Ł. P.

W sobotę, dnia 13. b. m., o godz. l 9-tej w par e. 
rowej sali Oficerskiego Kasyna Garnizonowego w 
Krakowie, przy ul. Zyblfkiewicza L. 1. odbędzie 
się ogólne zebranie żołnierzy b . 2-go pułku ułanów 
LngjonóW Polskich.

DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
A. MJSSBAUM, DIETLA 4 3

nowa pożyteczna placówka handlowa
„Huta Pokoju", Śląskie Zakłady górniczo hutUi*

esc .otworzyły w Krakowie, przy uŁ Karmelickiej 14 
biuro sprzedaży swoich wyrobów, obejmujące zasię­
giem województwo krakowskie i. część województw* 
kieleckiego.

Powstanie nowej pożytecznej placóv,ki, której kie, 
rowniciwo objął Krakowianin, p. Jerzy Zborowski, 
wieloletni, kierownik samodzielnych oddziałów au- 
strjąekiej firmy Sobolim- et Bleckmann, należy za­
wdzięczać zabiegom naczelnego dyrektora handlowe* 
go „łiuty Pokqjti“, p. inż. SiirzyckićrtnH p. inż. Dau- 
.glowi.
. Uroczyste otwarcie odbyło się w obecności . przed­
stawiciela Izbi Handlowo Przemysłowej, p. dyr .1. a- 
.nowskiego oraz przedstawicieli prasy. Gości powi­
tali kierownik oddziału p. Zborowski i kierownik 
biura p. Roehr, poczem p. inż. Wretowski zaznajomił 
przybyłych z rozmiarami przedsiębiorstwa.

 o-f-o-----
— BATA W POLSCE. W końcu ubiegłego miesią* 

ca nastąpiło we Lwowie otwarcie 90-tego oddziału 
sprzedaży Polskiej Fabryki Obuwia Bata w Chełmka 
(woj. Krakowskie). Dyrektor Fabryki, p. Adam Ka­
pko, udzielił w związku z otwarciem Oddziału przed­
stawicielom prasy polskiej szeregu informaoyj, da­
ty czących działalności llf my Bata w Polsce.

Fabryka Bata w Chełmku jest I-szą i jed'. r . ą  wy- 
twórnią obuwia skórzanego w Polsce, która zainicjo­
wała eksport obuwia polskiego zagranicę. 4828kz 

 o-§-o-----
— ZEBRANIE TOWARZYSKIE Żydowskiego 

Tow. Gimnastycznego odbędzie się w sobotę dnia 
13 bm. w  sali ŻTG., Skawińska 2. Początek o  gódz 
845 wieczór. Wstęp tylko dla członków i  wpro­
wadzonych gości.

-  O 11 '
— ZAMIAST KWIATÓW na grób bip. Drowej

Lustigowej składają 20 Zł. na rzecz Stow. Opieki naci 
żyd. młodzieżą głuchoniemą „Mesijach Hmin" Drowie 
Biuhhaumowie.

Z SALi SĄDOWEJ.

Zatwierdzenie konfiskaty 
książki Z. Grossa

Onegdaj odbyła się w  Sądzie Okręgowym kar* 
sym w Krakowie rozprawa o uchylenie konfiska­
ty książki Zygmunta Grossa,, pt. „Na przełomie 
dziejów", zawierającej uwagi filozoficzne odno­
szące się do współczesnych form ustrojowych.

Po dłuższej rozprawie Sąd zatwierdził kmfi* 
skatę w  całej osnowie. j

W skład Trybunału wchodzili sso. Sr. P fla iz Ą  
dr. Korski i dr. Paleczny 1

Bronili adw. dr. Józef Woźniakowski i  3r. Fe­
liks Gross, oskarżał prokurator dr. Garbacayó^kŁ. 
Obrońcy zapowiedzieli zażalenie.

Zabójstwo podczas sporu 
karcianego

Niezwykła, tragedja rozegrała się w nocy z dnSsj 
1 na 2 kwietnia uh. r. we wsi Przelfieczany pod 
Wieliczką. W jednym z domów w tej wsi graJi d* 
późnych godzin nocnych w karty dwaj młodzi Jkftc 
robczacy: Władysław Sit i Franciszek KowąlakŁ
Szczęście w grze sprzyjało Sitowi i ograł sweg* 
kompana do nitki, wygrywając od niego kilkauaśpie 
złotych. Po skończeniu gry pożałował Kowalski stra­
conych pieniędzy i począł domagać się od Sita nataf 
czywie zwrotu wygranej sumy. Ponieważ Sit nią 
chciał zrezygnować z wygranej, powstała między P< 
robezakami gwałtowna kłótnia, która wkrótce prze­
mieniła się w bójkę. W czasie tej bójki chwycił Sit 
kij i uderzył nim swego przeciwnika po głowie J 
to tak nieszczęśliwie, że Kowalski wkrótce zmarł.

Za swój czyn stanął wczoraj Sit przed Sądem O- 
kręgowym w Krakowie. Po przeprowadzeniu rozpra­
wy trybunał pod przewodnictwem so Pilarskiego t 
przy współudziale so Soleckiego oraz s. ŚL Mermi> 
wiozą wydał wyrok, skazujący oskarżonego na 2 14 
ta więzienia s zawieszeniem na 4 lata oraz na zapłu 
cenie powództwa cywilnego.

Oskarżał prok. dr. Panek, bronił adw. dr Kohaąe, 
powództwo cywilne wnosił adw. dr. Loebeł.

— HASZACHAR PRZEDŚWIT. Sftińinarja w okre­
sie poferyjnym zostały już uruchomione i odbywatą 
się, jak w trymestrze pierwszym: niedziela o 8-mej 
saminarjum kol. Kohanego, poniedziałki i środy O 
8-moj seminarja koL koL Berkcwicza t  mgra Nowo- 
miasta oraz 8.80 seminarjum kol. mgra Wołfa sen-, 
we wtorki i czwartki o 8-mej seminarja koL koL mgr. 
Sterna I mgr. Hoffmanna, w piątek o 8-mej seata*- 
rjum dra Fomeraasa,
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KOMUNIKATY.
— BN Ol MIZRACHl fterurja. (Sefost&na 33).

Ęfzjs w piątek r-aferąt P. Scheinaiana, gods. 7JłQ. So­
bota, 18' lun. plenarafe . zebranie—pogadanka, godz- 
■8 popei.

— CEMfc MIZRACHł. Dziś w piątek referat
ftOŁ Stenijdn u. t. „Na marginesie ostatnich, konfe- 
rsmcji .Idizraebi i Ągody*. P ocząto t u goiiz. 7.

— „I1ATCHŁIA“ (Rynek podg. 2) Dziś. w piątek, 
o go dr. 7.30 wiecz. plenarne zebranie.

,rr- ŹVD AKAD. KOLO MU.. KRAJ, urządza dwa 
dniem ą wyneczkę. narciarską aa Pilsko w dniach 
13 i l i  bm. Jnforpacjf' i zapisy do piątku aa dyżu­
rach w lokalu, ul. Gołębia 2. m. £. od 19—20.

- -  ZWIĄZEK OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI 
Wy Krakowie ńriąd&a we wtorek, 16 bm.. o godz. t  
w.ięęz. w sali Muzeum Przemysłowego, ul Smoledsas

9. łV!«czór propagandowy, w którym wezmą udział 
if- Zygmunt Nowakowski, prezes Związku, oraz pror. 
tr. Walery Goetel. W.eozó będzie iłustfowaay nowe 
m: u-spanlaięmt przetroęząmi podług zdjęć z wysta 
vy „Zwk.-rę :w..-fotografji“; która ostatnio* wzbudziła 
tk  .wielkie zainteresowanie w Krakowie. Bilety do 
rąkjp.ja n. kśięgąi-n:. .8. A. Krzyżanowskiego. Rynek 

r' raz dnia 1Ś oni. w kasie Muzeum Przemysłu 
u-egc cd godz. '7- iif?j wieczór. Ceny miejsc: zł. 1.40,

W czi°nków Zwiąrktt 70 gr. (za okazaniem legitv- 
'nąęjił. V

GIEŁDA KRAKOWSKA
Kraków, 11. t. 1034. Akcje chwiejne Dolar sła­

biej.
Akcje bankowe: Bonk Polski 86.
Zebyanie giełdowe cechowało małą chęć do pro 

ty. Większość efektów z braku zainteresowania 
bez notowania. Ruch panował słaby, Do t---  ak­
cją. doszło jedynie z  akcyj bankowych Bankiem 
PiW ti po kursie ustalonym słabiej przy stosuu- 
ftowo małych obroiach. 4 i pół proc. 1 z 13. Kra­
jowego- w  płaceniu 55.50 bez notowania.

Na ęogiełdzdu robione 4-proc 1. z T K Z. we 
Lwowie po kurpie 41 bez zmiany Obroty niewiel­
kie.

.u .i; ;
. ? • *

W alety I dewizy oficjalnie bez notowania
Na rynku walutowym w  obrotach prywatnych 

1 międzybankowych nastrój dla dolara efektywne 
go słabszy. Zapotrzebowanie n.iogół mniejsze przy 
nieco silniejszej podaży. W Krakowie dolar "o- 
tóWkowy 563—5.60, czeki bankowo 5.65—5.68 
Bank. Polski płacić za dolara 5 63. Z innych walut 
Fttnt szterling 38 90- -39.10, Frank szwajcarski 
172.25—17275, Mirka niemiecka gotówka 310—211 
wypłata 211—211.75.

GIEŁDA WARSZAWSKA
Warszawa. 11. 1. Kursy zamknięcia Akcje: Bk 

Polski 8650. Papiery procentowe: 3-proc. budo­
wlana 41 50. 41. 35—41.75. 5-proc konwersyjaa 
5450. 6-proe dolarowa 59.25. 59, 4-proc dolarowa 
8125. 5113. 7-proc. stabilzacrjna 58 25. 58.13.
drobne 5850.

Dewizy. Belgia nlenotowana, Lcmdyn 29.04. 
29 OB. Nowv Jork czek 5.68. Nowy Jork ki i—' ' •■9, 
Oslo 14590. Paryż 34 87 Praga 26.43 Sztokhoiu 
45t. Szwąjcarfa 17234 WłochY 4675. Berlin w  o- 
brótach prywatnych 21160 Tendencja niejedno-

POLAR \T  OBROTACH PRYWATNYCH w  WAR 
SZA WIE

Warszawa, IŁ 1. W dniu dzisiejszYm dolar o- 
Slągnał kttrs 564 i. pól przy tendencji słabszej.

GIEŁDA P07NANSK.A
Pznańska giełda zbożowa z dnia 11. 1 1934

Geny transakcyjni■ żyto 590 ton 14.75. ‘5 ton 1468 
y 75 to i l4.65. 15 ton 14.60, otręby żytnie 90 
toti 9 i trzy «zw Ceny orientacyjne: oszeniea 18 
-*•18 i pół. mąka pszenna I. gat. A 20-proc. 33—37 
ł pół 1 pa? 8  45-prpr. 30—34 5 pół. I gat C 
*fl-pror 28 i pół do 33. I gat. D 65-prOt 27—31 
J pół.- li  gat 45—65-proc. 25—29 i pól, Tli g-L 
WJ* A 65--70-proc 17 -20. III gat. B ponad 70- 
proc, 14—17 spokojna. Ogólne usposobienie spo­
kojne

GIEŁDA ZURYCHSKA
Zprych, 11. ]_ Kursy zamknięcia Oewtzy: Pa­

ły* 2023 i  trzy Cfw, Londyn 1684 i  pół. No vy 
Ifrjfc 380, Bniks-In 7180, Amsterdam 207 62 i tót, 
Berlin 12282 i  pół; Wledefi oficjalny 7286. Wfc- 
dcń noty 57,75. Draga 1534, Warszawa 5805 Teh- 
4 m k  fti«fedrol*ti..

a m i e r c  w podzferpacłi

Z pośród 142 ofiar katastrofy  kopalniam i w  Osek (Czechosłowacja) wydobyto 13 zwłok, które po­
chowano wśród powszechnej żałoby całej ludności. Na dole — trumny, na górze. _  'owarzysze

ofiar biorący udział w  kondukcie. ;

Jerozolima, 11. 1. (ŻAT). W to k u  dalszego 
przesłuchania w sprawie zabój'tir.'a Arlosorowa 
ponownie przesłuchano świadka Kuplersteina, któ 
ry stwierdził w ubiegłym tygodniu, że p. Arlosorow 
po zamachu powiedziała mu. że męża jej zastrze­
lili Arabowie, świadkowi pokazano artykuł publi­
cysty Ben zioną K utza p. t- „Nie mogę już dłużej 
zachować milćzenia". który omawia zabójstwo Ar 
iosorowa i zawiera, też wersję Kupfersteina, że 

1 pani Arlosorowa oświadczyła, i i  mąż jej zastrze­
lony został przez Arabów. Kupferstein potwierdza 
poprzednie swe zeznania.

Świadek Holzer, który obecny był podczas kon 
fiontaeji stwierdza, że badacz śladów stóp wska­
zał pet próbnym biegu aa ślady stóp Stawskiego.

Fotograf policyjny Ben Josef z Jafty  oświadczył.

iż otrzyma! od policji fotograf je Stawskiego w nie 
azielę, zwrócił zaś ją. wiaz z odbitkami w ponie­
działek. Adwokat Samuel w międzyczasie oświad­
czy t, że fotografie zwrócone zostały jeszcze w  cią 
g<u dnia niedzielnego.

Powtórnie wezwano więc świadka Ben Josefa, 
który przyznał, że zwrócił fotografje tejże nie­
dzieli po upływie 3 godzin.

Świadek Mołdawski, który spacerował krytycz­
nego wieczoru ria wybrzeżu zeznał, i i  ktoś zaświe 
cił mu lampką elektryczną w oczy. Po pewnym 
czasie usłyszał huk strzałów rewolwerowych. —— 
Powiadomił on o  tern ffstndrut. gdzie pokazane 
mu fotografje. Widział dn też fotografję Stawskie 
go. lecz' nie rozpoznał w niej owego osobnika, któ 
Ty zaświecił mu w twarz krytycznego wieczora.

KI

Za  co aresztow any zo sta ł pastor
Wefcfiienheim

Wojna w kościele ewangelickimBerlin. 11. 1. PAT, Z Wrocławia donoszą o are­
sztowaniu pastora Weichenhelma za to, że twier 
dził, iż przywódca młodzieży hitlerowskiej v. Schi 
racb jest Żydem i że nazywa się właściwie Baru h 
Meyer.

Pod Głogowem aresztowano długoletniego posła 
niemiecko-narodowego do Sejmu pruskiego We t 
go za stanowisko opozycyjne wobec ustawy o 
dziedziczeniu zagród chłopskich.

Jeszcze jeden pastor w więzieniu
Essen, 11. 1. (PAT). Policja w Donurund-Mai- 

ten aresztowała tamtejszego pastora Bilitm^ra za 
to. że dzieciom przychodzącym do al£gc aa naukę 
religji zabronił używać pozdrowienia hitlerows­
kiego.

Berlin. 11. 1 . PAT Trwające w łonie kościoła 
ewangelickiego nieporozumienia uległy nagie za­
ostrzeniu, wywalanemu dekretem  biskupa zjedno 
czonych kościołów ewangelickich Rzeszy Mueflfe- 
rą, z dnia 4 stycznia br. Biskupi krajowi Bawarji. 
Wirtembergji, Badenji i Hesji ogłosili w swych or 
ganach urzędowych oświadczenia, w Których zą- 
wiadamiają podległych im pastorów, że nie uzna 
ją rozporządzenia biskupa Muetler— Najwyżsse 
czynniki wyrazić miaiy również wielkie niezadowo 
lenie z powodu kontliktn w kościele ewangeil 
ckim, przyczem z miarodajnych kół zwrócić mii. 
no biskupowi Mueiierowi uwagę na nieprzyehyl 
ne echo, jakie zagranicą wywołały ostatnie earzt 

dzeuia władz kościelnych.

GIEŁDA METALI W LONDYNIE
Londyn, U . | .  Cynk dost. natycbm 14 5/11, te r­

min 15. cyna natychm. 226 3/4—227, termin. 2271/4 
—2271/2, Banka 2321/4, Straits 232, ołów natychn. 
141'4, termin 111/7, m'edż rmtyehm 82—S?’.'8,

termin. 321/8-323/16. Elektrolit 35—351,2.
POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JORKU 

Nowy Jork, 10. 1. Kursy zamknięcia: Dilionpw- 
ska 7150, Stabilizacyjna 90, Dolarowa 81, War<- 
szawska 54, Śląska. 5Ł50, Tandeacja mocs&.
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' - Wił— ftrera

Mm „bajotska” 
na Bósittfzeitlii p s rliiiiifi! francusKfego

Paryż. 11. 1. PAT. Dzisiejsze posiedzenie izby 
‘deutowanycb wywołało ogromne zainteresowanie 
w sferach politycznych. Już na kilka godzin przed 

'rozpoczęciem obrad zebrały się tłumy przed bra 
mami Pałacu Bourbons kiego.
- O godz. 15.30 przewodniczący Bouisson otwiera 
posiedzenie przy obecności 400 deputowanych i 
przy wypełnionych trybunach- Mówca zwraca się 
z apelem do deputowanych, aby nie przedłuża,; 
stanu niepokoju, wywołanego obecnem położ? 
nlem finansowem, sytuacją na terenie zagram 
cznym oraz sytuacją wewnętrzną, zakłóconą przez 
ostatnie wypadki.

Po wygłoszeniu tego przemówienia przewodni 
czący odczyta* listę interpelacyj i zwrócił się do 
izby z prośbą o określenie terminu dyskusji nad 
niemi.

Następnie zabrał głos premjer Cbautemps, dom a 
gając się, aby natychmiast otwarto dyskusję nad 
interpelacjami w sprawie afery Stawiskiego. In' 
terpelacyj zgłoszono 12.

, Wniosek preiujera Chautempsa został przyjęty,

, poc-.eni na trybunę wstąpił socjalistyczny deputo 
| wany Lagrange, wyjaśniając w jaki sposób Sta 
r wiski doprowadził do zorganizowania oszukań­

czej afery w Bayonne i podkreślając, że szantaży 
sta miał potężnych przyjaciół i dzienniki. Areszto 
wano już jednego deputowanego i 3 naczelnych 
redaktorów pism. Okazuje się, że Stawiski miał 
również sprzymierzeńców nietyll o w prasie, ale i 
wśród wysokich urzędników i funkcjonarjuszów 
policji. Oni to właśnie ułatwili Stawiskiemu ucie­
czkę. Mówią, i i  Stawisk: popełnił samobójstwo,
ale opnja publiczna naskutek roli, jaką odegrała 
policja w poprzedniej aferze odrzuca tezę samo 
bójstwa i twierdzi, że jest to zabójstwo policyjne. 
(W tem miejscu premjer Chaatemps protestuje).

Deputowany Lagrange w dalszym ciągu konty­
nuuje swoją mowę, podkreślając, że groźne jest, 
Iż teza tego rodzaju zyskała kredyt w opinji pu­
blicznej, wśród której panuje zamęt na skutek 
wpływów, jakie sfałszowały przebieg sprawiedli­
wości.

73ż do brgw lemBflrady>»«

Publicysta francuski demaskuje cete 
i metody polityki hitlerowskiej

Paryż, 11. 1. (PAT). W  organie młodych repu­
blikanów ..La Rćpubliąue" Pierre Dominique zwra 
ca uwagę na cele i metody polityki hitlerowskiej.
,,Na szczęście — pisze publicysta, -  hitlerowcy zmie 
rzają do zrobienia czegoś, co zasługiwałoby na 
miano „kolosalne" i to może ich zgubić. Propa­
ganda hitlerowska odbywa się równocześnie w Za 
głębin Saary, w Austrji, -w Szlezwigu. Rumunji 
Gdańsku.

i dąży do stworzenia Mitteleuropy,
k tó ra  miałaby charak ter staro-gennańskiego im- 
iptrjum rzymskiego tak  drogiego wicekanclerzo­
wi Fapenowi. Nie widzi tego Mussolini, a le  to je ­
go sprawa. F ran c ja  — pisze Dominiąue —  powin 
na natom iast zwrócić baczną uwagę na wyjaśnie- 
taie sprawy, k tó ra  obecnie wzbudza niepokój, a  
mianowicie na kwestję państw  bałtyckich. Ruchy 
faszystowskie zaznaczyły się już na Łotwie i  E-

stonji. Litwa jest zagrożona wpływami niemiec­
k im i. Niemcy mają pozatem w krajach bałtyc­
kich prawdziwe ośrodki handlowe, jak Kłajpeda, 
i kulturalne, ja k  Dorpat Obecnie Niemcy hitlerow 
skie stara ją  się o pozysr.anie przyjaźni państw 
bałtyckich, poczem zawarłyby z temi państwami 
sojusz przez wytworzenie w nich faszyzmu skupio 
nego na rasizmie hitlerowskim.

Jeśli Niemcom udałyby się te olbrzymie zamia­
ry:

macki ich sięgnęłyby prawie aż do bram 
Leningradn.

.Według publicysty, Anglia powinna zająć się tą  
sprawą. Włochy powinny poprzeć Francję, Ru- 
munję i A ustrję przeciwko pangerminizmowi hit­
lerowskiemu. Niestety ani Anglja, ani Włochy —, 
kończy Dominiąue — nie zdają się widzieć gro­
żącego niebezpieczeństwa.

144 hitlerowców austriackich przekroczyło
terytorium węgierskie

Budapeszt, f i .  1. PAT. Z Kiłrmend donoszą, że socjalistów, należących do obozu pracy. Straż gra 
o godzinie 6 rano w pobliżu wsi Pinka-MindBzent j niczna zatrzymała ich i  prowizorycznie interno 
przekroczyło granicę węgierską 144 narodowych | wała w  gmachu miejscowej szkoły- 
tMmmąMmMpmmmmmmmMmmmMmBmmmnmmmmwmmmmmammeMmmmMmmmmaimmmłmmMommmwmmi

B a ld w in , M a c D o n a ld  i Sim on
tw o r z ą  je d n o lita  p a rtią

Londyn, 11. 1. fPAT). Wieczorny „Star*1 wystę­
puje z sensacyjną wiadomością, iż połączenie się 
konserwatystów, narodowych labourzysfów i na­
rodowych liberałów, czyli mówiąc personalnie 
Baldwina, Mac Donalda i Simona w jedną ogólną 
partję narodową zbliża się stopniowo do swej 
realizacji. Wszystkie 3 ugrupowania zamierzają 
obecnie wynająć jeden wspólny budynek dla pro- 
wadzenia swych robót organizacyjnych pod jed­

nym dachem.
■ TA ecydowane już zostało, że następne wybory 
j znowu zostaną przeprowadzone pod hasłem rządu 
j narodowego. Nowa partja narodowa walczyć bę- 
I dzie przeciwko liberałom i Labour Party —  zazna 
' cza dzienr Ik. W razie o  ile partja narodowa prze 
i prowadzi wybory korzystnie, to następny gabinet 

będzie utworzony na tych samych przesłankach 
t co obecny.

W obronie projektu B. B.
Warszawa. 11. 1. (Sin) Po przerwie pi*, -wia­

li na posiedzeniu komisji konstytucyjnej ob ońcy 
projektu konstytucyjnego kłubu BB ponowie 
Miedziński. prof. Makowski, Sławek i Paschalski.

Pos. pułk- Sławek w  przemówieniu swojem ostra 
krytykow ał partje, które dużo obiecywały, a ma 
ło dotrzymały.

Pos. Paschalski m. in. oświadczył, że Deklara­
cja praw człowieka, mówiąca o równości, nie wy­
trzymuje już krytyki.

Poseł Miedzióski podkreślił, że w razie gdyby 
projekt ustawy nie był przyjęty ze względów for­
malnych, odpowiedzialność za to spadłaby na opo­
zycję.

Prezes Bobkowski 
wiceministrem komunikacji

Warszawa. 11. 1. (Sin) Nominacja prezesa Kra­
kowskiej Dyrekcji Kolejowej inż. Bobkowskiego 
na stanowiska wiceministra komunikacji została 
ostatecznie zadecydowana. Ja k  słychać, równoc/e 
śnie przejść ma na emeryturę wiceminister koma 
nikacji inż. Czapski.

Skład przyszłego prezydjmn 
m. Krakowa

Ja d  donosi „GL Narodu" spraw a k&ndydatttr 
na stanowiska w prezydjum miasta, została defi 
nitywnie ustalona. Prezydentem ma być p, dr. M. 
Kaplieki, wiceprezydentami pp. inż. Skoczylas, dr. 
Landau i dr. Klimecki. Dotychczasowy. wicegre* 
zyd 'ent Ostrowski nie jest brany w rachubę po­
doba zo powodu choroby. Upadają Łemsamem po­
głoski jakoby p. Klimecki miał opuścić prezydjum 
i objąć stanowisko syndyka Komunalnej Kasi); 
Oszczędności m. Krakowa.

Konflikt radjowy austrjacke* 
niemiecki na Radzie Ligi

Wiedeń. 11. 1. PAT. Ja k  donoszą tutejsze dzie»
niki konfliktem radjowym między Austrją a  Niem 
cami zajmie się Rada Ligi Narodów. Jak w iado­
mo A ustrja odniosła się przed kilku miesiącami 
do Międzynarodowej TTnr radjowej ze skargą na 
propagandę antyaustriacką, szerzoną przez roz­
głośnie niemieckie. Komitet intelektualny Ligi 
Narodów opracował już w tej oprawie propozy­
cje, które będą przedłożone Radzie Ligi Narodów,

PROWOKATORSKIE METODY HITLEROW.
CÓW SZWEDZKICH;

Sztokholm. 11, 1. PAT. Raport policyjny po­
twierdza informację prasy, iż rzekomy zamach 
przeciwko hitlerowcowi Wiklundowi byl prawdo­
podobnie zwykłym aktem prowokacji.

Zeznania rannego hitlerowca przeczą w zupeł­
ności wynikom śledztwa. Prawdopodobnie napaść 
ukartowali dla swych celów sami narodowi socja 
liści. Dochodzenia wykryły kilka wypadków pro 
wokacji hitlerowskiej.

Szef policji wystąpił z wnioskiem zamknięcia 
siedziby hitlerowców, w której zbierają się pode] 
rżane elementy.

Głodówka Pawła Noulensa 
i jego żony w więzieniu 
chińskiem

Nankin. 11. 1. PAT. Skazany w sierpniu 1932 r  
za propagandę komunistyczną w Chinach na do­
żywotnie więzienie Paul Noulens rozpoczął dziś 
23 dzień głodówki, podjętej w związku z ndmow- 
nem załatwieniem jego prośby o ponowne stawie­
nie go przc-d sądem.

Żona Noulensa, skazana również na dożywotni* 
więzienie rozpoczęła dzisiaj 15-ty dzień głodów­
ki. Oboje znajdują się w stanie krytycznym.

Noulens, z pochodzenia Szwajcar napisał te sta 
ment, w którym powierza opiekę nad swoim 6-let 
nim synem pani Sun Jat-Sen. wdowie po pierw­
szym prezydencie republiki chińskifej.

Około 20 młodych Chinek, uwięzionych zą rół- 
no przestępstwa polityczne, rozpoczęło w dniu dsi 
siejszym 8 dzień głodówki, podjętą) na znak 
patjl dla Noulensa
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Szkol* zawodową „Ognjsko Pracy", Kraków,
Stolarska 15. zawiadamia osoby zainteresowane, 
t  jśęrąsr.H lekcja

kursu trykoiarskieg©
odbędzie się dnia 16 stycznia o godz. S-tej popoł. 
Kan<^i;wja udziela informaeyj w sprawie spisu 
rz<H'iy, potrzebnych na pierwszą lekcję, codzien­
ne z wyjątkiem sobót od godz. 11— 1. Tel. 158-21.

Najnowszy I I —12 zeszyt
trzeciego  jrocznika

pod redakcją Dra Z. ELLENBERGA 
zawiera następującą treść:

9 & W . B ana: Żydzi a iydostwo.
State Itobter: Teofjn żydowskiej historjografji o roz­

woju dziejowym kultury żydowskiej. 
■l*^—* Kiagełbtum: Stosunki gospodarcze i społe­

czne 2jdbr w Polsce w drugiej połowie XVIII. 
wieko. 

'Jakńb i I aur ijflskl T*ai mlriUrnin i pnewarstwo Wle­
nie Żydów w oztatniem stulecia. 

B. Ł : Hittorja 2ydów na Ytt. Międzynarodowym 
Zjeżdzie Mank Historycznych.

U. Boiaar: Izrael Majer Hakohen (Chofec Chalm).
A OmwtWR Babt Msir Ssapinu
Z. Pfap l -  {M S Wntrirfn 
&  SterabaefttDebBaa reHek&je o iydostwie. 
% Banasa: Epopeja. biWijaw Tomasza Manna. ...
I f . BsBsk: Wjftw B»l£ tm poezję polską.

Warankż piwmiiwrslj: zŁ 8 kwartalnie. — Zawa- 
a M  w admiaiotnejte Warszawa, Rymarska 6, tełe- 
Ws 11-57-88. — Pomyłki pieniężne na P. Ł  O. Nr. 
ŚCTC8. Menom, Sp> Wyd. — Adres redakcji: Łódź, 
jparutowicza 96.

Atelier gorseefarskie
poleca modele wiedeńskie. Ceny najniższe.

Zofia Klang, Kołatek 3
Telefon 162-18.

TR O C H Ę H U M O R U  ,

— Czyś pan zwarjjowuł, że o  kapel asz wskaku­
je pan do wody?

— W ie pan, balem się, że jak. bez kapelusza 
pójdę do domu, to  mógłbym się zaziębić.

(Le Rire).

REKLAMA -4-C-4- C « C 4 4 -C 
► DŹWIGNIA HANDLUII

D W IE  panienki sieroty, 
poszukują jakiejkoiwk-A 

posady. Zgłoszenia: Gelb 
wachs, Kraków, ul. .ló 
zefa '-27. 3878bo

LOKALE

UBIKACJA parterowa 
na pracownię, skład, w 
Krakowie, Lubicz 30, o 
fic. do wynajęcia. Do. 
zorca wskaże. 4818kr

ZARAZ do wnyajęcis 
pokój ładny, z utrzyma­
niem łub bez dla pad lub 
panów: ul. Dietla 111, I. 
piętro, m. 7.

ROŻNE

„FEMINA" Kraków, ni 
Kazimierza Wielkiego 
Ł. 98. m. 1 — (tramwaj 
2-ka) wykonuje jako spe 
ejalncfić czapeczki dzie 
cięi.e oraz swetry, ręka­
wiczki, szale dla sportu, 
według najnowszych żur 
nali. Haft ręczny i ma 
szyrowy. Szycie bie­
lizny. pyjam, biustni- 
ków i t  p. -  Lekcje 
trykotaretwa ręcznego i 
tkanin. 222d;c

UfthOBY
TAP1CEBSKW
lilipuci* wprast «r KytwCmi
XI.H 0i.DSCH 9H fiT  
STAROWIŚLNA 33
H p e tiu s m L  od 2*5 xl  i l w a f c  
otoiaaty * 1# * | j  ci« 
Upoasny „ LŁ , | |

n n i 6
S3f ■) 'D 'm i  'I V ,  TDD ( l
c^nn ncnSs 'i th iw  - m  
-.was i i  m y m  yanw jtw
0’m i  I V  *ICD *73 3BW 
■uiiłiipo Ss -hrą
.D'21,-I1 6  Wi*® —  *«rAa1 
“»Bn .ntfjS flun *»o (2* 
by a'M^es o r w  b w  nsij 
roy iipk o r n i  rojnaeif 
-n«n nya ranie vin« b/Ą 
— .p a n  nv .nm 
ba nucS ,D'aint 2 mani 
o'TŁDn w  *a*ia -nnaę 
r;a  as mbrbi rhwt 
finai /niiiK 35 

jvmss 50 p » 6
M. D. Kaięaki, ErakdSj 
ulica Kalwaryjaka 14

FOTOGRAF. Samodziel­
ny retuszer operator 
laborant, z długoletnią 
praktyką zagraniczną *—1 
poszukuje pracy. Łaska­
we zgłoszenia pod 
D.K do Adm. ,.N. Dzień, 
nika“, 1282*

SMACZNE obiady pd 
zniżonej cenie wydajd 
się: nL Dietla 111, m. T.

3-mies. kurs krojn i szycia 
krawieczyzoy
dla Pań rozpocznie się dnia 15 b. m w  szkole za­
wodowej „Ognisko Pracy", ul. Stolarska 15. —  
Wpisy i  informacje w kancelarji szkoły codzien­
nie, z wyjątkiem sobót, między godz. 11—1. — 
Tel. 158-2L

TOW. UBEZPIECZEŃ NA ZYCIE
Statatanilllit«Błltl32: 
Snitiardy S5ł  mili. Z ł
llodć ubezpieczonych: 8 4 5 .7 0 6  
W pływ pffemij za rok 1932:

158 mHgeaów 2A 
Przychód z lokat kapitałowych: 

36 miljoBdw Zl 
Środki gwarancyjne:

6S9 milionów 21

Zl
Wypłaty ubezpieczonym  
w r. 1982: 75 mlBo

FENIKS*
WE WIEDNIU

FILJA LN E DYREKCJE:

Kraków, ulica Basztowa 15 
(wejście od Rynka Kleparsk.) 
Lwów, Plac Marjacki L. 7.

F i 1 j a
Bielsko, ulica Kolejowa L, 3

Ekspozytura 
Cieszyn, ulica Głęboka Ł. 15

O D D Z I A Ł  K .  K .  L .  n a  Z a c h .  t t e i c p c f s k *  i  S I « s k
K r a k ó w .  B a s z t o w a  1 5  S Z S S m S S S i

I

I
M l

PRENUMERATA: w Krakowie ł os prow. miesięcznie Zl. 6'00. kwartaL ZŁ 18'UO 
w Krakowie z odnoszeń, do domu ,  „ 6*20 ,  „ 10*00
Na prowincji z przesyłką pocztową „ .  6*60 „ ,  19*80
Zagranicą z przesyłką pocztową .  „10*00 „ „ JM*

.NOWY DZIENNIK" wychodzi codziennie, takie * poniedziałki i dni poiw«ą>

OGŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym lamie — Strona w 
tekście i nadesianem aa 3 łamy 90 74 milimetr. — Strona za tekstem 6 ła­

mów po 37 mflimetr. — Najmniejsze ogłoszenia drobne liczymy za 18 ełiw  
CENY w złotych: 1 strona 1*25. — Tekst 1*—. Nadesłano 0*751 — Zs tekstem 

0*25. — Drobne od «tnw« 8*20 Dla poszukując ych pracy 0*10— Gra tuła 
cje 12*50. — Zn zastrzeżenie miejsca dolicza się 25%.
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